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„Anschluss niezgodny z protokolem 11: | 
JESN” KSIĄZKI 


Takie orzeczenie wydał Międzynarodowy Trybunał w Hadze większością jednego głosu!— 


Kellog i sędzia angielski Harst poparli stanowisko Niemiec i Austrji w sprawie unji celnej. 
Haga 5. 9. PAT. Agencja Reutera donosi, że | zasięgnąć Rady Ligi Narodów, czego jednak brak g : 
staly Trybunał Sprawiedliwości Międzynarodo | w protokole wiedeńskim w sprawie zamierzonegn ma r 
wej orzekł ośmiu głosami przeciwko 7-miu, iż zawarcia austro-niemieckiej unji celnej, Po szczegó í j 
Projektowana unja celna austrjacko-niemiec owej analizie art. 83 traktatu z St, Germain i pro 
tokołu genewskiego z punktu niezawisłości Austrzi 


A, niezgodna jest z protokołem genewskim. ; 
Na 8- Éi setów. którzy AE M to wyda- Trybunał dochodzi do wniosku, że planowana uaja UER 
li 7miu orzekło również, że projekt jest nie- | Sona bylaby zdolna narazić gospodarczą niezależ- | dla wszelkich 
A proj J ność Austrji, a zatem byłaby aktem zdolnym do wy i szkół do nabycia 621x 


zgodny z nrt. 88 traktatu w St. Germain. Po- stawienia Austrji na niebezpięczeństwo zupełnej u= | 
żostałych 7 sędziów, m. in. sędzia angielski | raty niepodległości. 


townej burzy zatonął wczoraj wieczorem an- 
gielski statek „Opal“. Załoga składająca się Z 
10 osób została wyratowana, natomiast kapi- 
tan statku i pierwszy maszynista poszli na dno 
wraz z okrętem. Parowiec wiózł ładunek kuku- 
rudzy z A EE 2. do Cardiff. 


 Katastrofalna powódź w Anglji Srodkowej 


(deiegram własny „Nowege Dziennika”) 

Londyn 5. 9. (L) W różnych częściach An- j żą zawaleniem, W Sheffield i Leeds musiano 
Slji padały wczoraj ulewne deszcze, przybiera | zamknąć cały szereg fabryk z povedu Aż 
ag rozmiary oberwania chmury, "które wy- 
ządziły zraczne szkody. W krótkim czasie 3y 
Reki ñ potoki wezbrały do tego stopnia, że 

stąpiły z brzegów, zalewając wielkie prze- | 
Hrzenję kraju. Szczególnie wielkie rozmiary 59 
Bowodzi zanotowano w Anglji środkowej, gdzie Oslo 5. 9. PAT, Stacja radjowa w Tromsoe drej Wilkinsa nie grozi w chwili obecnej ša- 
wielu miejscowościach mieszkańcy musieli | nawiązała komunikację z „Nautilusem*. Z o- | dne niebezpieczeństwo. 
uścjć domy, gdyż zostały podmulone i gro- trzymanej depeszy wynika, że łodzi podwo= pat] 


arst j amerykański Kellog podpisali wspólną ; 
geklarację, uznającą projekt austrjacko-niemie Jak nastąpiło ogłoszenie 4 
tkiej unji *eelnej za zgodny z protokołem gene- orzeczenia? F 
"Ri i art. 88 traktatu z St. Germain. (Telegram własny „Nowego Dziennika') KOJEGARNIA 
_ Unia celna zagraża niepod- Haga 5. 9. (R) W wielkiej sali posiedzeń Pałacu s Ei 
Pokoju w Hadze rozpoczęło się posiedzenie jawne 
legieści Austrii aaa a ojca ita Rozjemczego, 4 T. DIAMANT 
| | klórem wydane została orzeczenie w sprawie a 
Motywy decyzji Trybunału Międzynarodowego. sta o-niemieckiej unji celnej. Wobec znanego oś- KRAKÓW, SZPITALNA 3 
(Telegram własny „Nowesc Dziennika ` | wiadczenia, złożonego w komisji europejskiej w 
Genewa. 5. 9. (K) Uzasadnienie onzeczenia Mię- | © sewie przez dra Śchobera i dra Curtiusa, w | a e L e 
dzynarodowego Trybunału  haskiego w sprawie | którem zainteresowane strony zrzekły się konty- Nadszedł świeży transpor: RĘCZNYch Dywanów 
 WMistrjiacko-niemieckiej unii celnej brzmi w streszcze | nuowania projektu zawarcia unji celnej, zainte- | Bielska Fabryka Dywanów „POL—PER* Oddzia 
Nin następująco: Austrja jest czułem miejsce po- | resowanie bylo niewielkie. Mimo to na sali zcbrał Kraków, plac Marjacki 9, I. piętro. 
Tządku europejskiegoi i jej istnienie jest zasadniczym | sie cały korpus dyplomatyczny, przedstawiciele pra Bielskie dywany, odznaczone wiełkim złotym i 
Warunkim porządku politycznego Europy powojen- | sy holenderskiej i zagranicznej, oraz niewielka i- | srebrnym medalem. 599x 
nej, W świetle tych faktów art. 88 traktatu pokojo , Jość publiczności. Prezydent Trybunału Adatschi | RZEC 
Wego z St. Germain i protokół zenewski postana- | odczytał orzeczenie Trybunału i zasadnienie tigo zawalenia budynków. Stale nadchodzą wiado- 
e EO SPYCH poczywauiach Austriam masla Mea i” mości o przerwach w komunikacji kolejowej 
wskutek podmułenia torów. Koło Sheffield za 
3 >= | lane zostały pastwiska ną kilka metrów, przy, 
45 proc. światowego zapasu złota — |2 kasa a Dk amiy ct 
w Banku St. Zjedncczenych A.P. |x i owies W Rotherham powódź znisz 
czyła elektrownię wskutek czego miasto poz- 
Skutki panicznej ucieczki kapitałów z państw europejskich bawione zostało światła a fabryki siły popędo- 
(lelegram własay „Nowego Dziennika“) pa. da gr zerwaną została grobla k 
woda zalała pola uprawne na przestrzeni 1 
Nowy Jork 5. 9. (R) Federal Reserve Bank | staci ucicczki kapitalów przed własną walutą, tysięcy hektarów. W Leeds dziwic handłóż 
(omunikuje, że w posiadaniu jego znajduje się | Wiele firm zagranicznych i osób prywatnych | wą stoi kilka stóp pod wodą. Komunikacja TE 
obecnie 4.998 miljonów dolarów złota, czyli | ze względu na brak zaufania do własnego kra liczną jest przerwana. Sklepy i parterowe do- 
procent całego zapasu Światowego. Do | ju ulokowało swe kapitały w bankach amery- my musiano ewakuować. 
stwierdzenia lego rząd Stanów Zjednoczonych kańskich. W następstwie tego stwierdzenia 
daje, że złota lego rząd ami nie sprowadzał I rząd amerykański dochodzi do wniosku, że cze 
Ami nie zamierza go u siebie gromadzić. Około | poprawa obecnego stanu może nastąpić tylko Zatonięcie parowca angielskiego 
ik miłjardy dolarów złota pochodzą z zagranicy | wtedy, gdy ludność zdobędzie zaufanie do wła (Telegram. własny „Nowego Dziennika"y 
wpł i erykańkich w po- | snych państw. Y 
aAa Een amerykańkich SE aska am | Londyn 5. 9. (L) W pobliżu poludniowo-za- 
chodniego przylądka Landsend podczas gwał- 


„NOWY DZIENNIK" poniedziałek 7. 9. 1931 


LISTY Z GENEWY 


nesie Kongresu Walejczości łarOdOWJI 


Testament ideowy Ś. p. posła Hołówki 


Genewa, 3 września. 

Ostatni Kongres mniejszości narodowych w 
krajach europejskich przypadł na okres naj- 
eięzszego kryzysu gospodarczego i politycznego 
powojennej Europy. W takich okresach — my 
Żydzi wiemy v tem najlepiej — wzmagają się 
zawsze w sposób srogi cierpienia obywateli 
drugiej i trzeciej klasy, jakimi są dotychczas 
istotnie mniejszości narodowe, językowe i re- 
ligijne w wielu państwach, Zainteresowanie 
świata ich losem stoi natomiast w takich cza- 
sach w odwrotnym sosunku do ich wzmożo- 
nych cierpień... Naszą opinję o praktycznej 
wartości kongresów mniejszościowych wyrazi 
liśmy już niejednokrotnie — z okazji uprze- 
dnich kongresów — na łamach „Nowego Dzien 
nika“. Rola ich polega na uświadamianiu o- 
pinji publicznej zachodniej Europy i na przy- 
pominaniu jej, że istnieje w Europie kultural- 
nej i cywilizowanej około 40 miljonów obywa 
teli pozbawionych elementarnych praw człowie 
ka i obywatela w nowoczcsnem tego słowa zna 
czeniu, uświęconem traktatami pokojowymi. 
Nie sądzimy natomiast, by kongresy mniejszo 
ściowe mogły się w jaxikoiwiek bezpośredni 
sposób przyczynić do poprawy bytu mniejszo- 
ści i do rozwiązania nader ważnego zagadnie- 
nia mniejszościowego. Zagadnienie to rozwią- 
zane może być tylko wewnątrz każdego pań- 
stwa w drodze bezpośredniego porozun:ienia 
między narodem większościowymw., a poszcze- 
gólnemi mniejszościami. W tem rozumieniu 
Kongres nie może oczywiście być pośrednikiem 
Może tylko być trybuną międzynarodową, z 
której padają skargi i wyrzuty — jedyna broń 
słabych i uciskanych. Są zagranicą — mimo 
naiwnie tendencyjnych depesz „Iskry“ i in- 
nych polskich korespondentów — bardzo po- 
ważne odłamy uczeiwie myślącej opinji publi 
cznej, które się losem tych mniejszości szcze- 
rze zajmują i które pragna im dopomóc. Są o- 
czywiście i takie odłamy — a tylko głupcy mo 
ga się temu dziwić — które pragną wykorzy- 
stać manifestacje niezadowolenia, jakiemi z 
natury rzeczy są kongresy mniejszościowe, dla 
swoich celów politycznych. 
| Znaliśmy w Polsce tylko jednego człowieka 
na odpowiedzialnem stanowisku, który miał 
zdrowe i nowoczesne poglądy na zagadnienie 
mniejszościowe i który z całego serca pragnął 
ich urzeczywistnienia. Był nim Tadeusz Ho- 
łówko — ofiara nikczemnej i bestjalskiej zbro 
«dni. Przypominamy sobie nasze rozmowy z 
mim w dziennikarskich lokalach paryshiego 
Quartier Latin'u, siedem lat temu, kiedy Ho- 
łówko był jeszcze współpracownikiem „Robot 
nika", Polityka francuska, ówczesny rząd le- 
wioowy itd. mało go interesowały. Jego sta- 
łym i ulubionym tematem było — zagadnie- 
nie mniejszości narodowych. O tem mógł mó- 
wić godzinami i cieszył się niezmiernie, ile- 
kroć spotykał obznajomionego z tem zagadnie 
niem interlokutora. Dla ówczesnej polityki pol 
skiej w stosunku do mniejszości narodowych 
miał tylko wyrazy potępienia i widział w niej 
największe niebezpieczeństwo dla państwa 
polskiego. Caeterum censeo wszystkich jego 
wywodów był zawsze następujący program: 
„Jedynem rozwiązaniem zagadnienia mniejszo 
ściowego, odpowiadające interesom państwa 
polskiego, jest przyznanie mniejszościom zu- 
pełnego — rzeczywistego a nie papierowego— 
równouprawnienia obywatelskiego, połączone- 
go z jaknajdalej idącą autonomją w dziedzi- 
nie kulturalnej, Im większą swobodą będą się 

nas cieszyły mniejszości. tam lojalniejszych 
będziemy w nich mieli obywateli tem więk- 
szem będzie wewnętrzne i zewnętrzne bezpieczeń 
stwo państwa polskiego. Polityka niechęci czy 
też nawet tylko bierności w stosunku do tego 
ważnego zagadnienia jest w największym sto- 
pniu zgubną”. i 

Spotykaliśmy później śp. Hołówkę kilkakro 
tnie w Genewie — ostatnio z początkiem ze- 


szłego roku —, dokąd przybywa: w związku z 
sprawami polsko-liiewskiemi. Polska polity- 
ka mniejszościowa pozostała niesiety mimo 
zmiany rządów — bierną i negatywną. Wie- 
my, że śp. Hołówko używał wszystkich swo- 
ich wpływów, by skłonić rząd do radykalnej 
zmiany dotychczasowej polityki i nie popeł- 
nimy niedyskrecji w stosunku do Zmarłego, 
skoro powiemy tu, że skarżył się na tępy u- 
pór i brak zrozumienia, na jaki napotykał w 
swoich wysiłkach zarówno w łonie rządu i 
części społeczeństwa polskiego, jakoteż u przy 
wódców niektórych mniejszości narodowych. 
Zapewniał piszącego te słowa w rozmowach 
prywatnych, że pogłądów swych „z czasów pa 
ryskich* nie zmienił, że zetknięcie się z prak- 
tyczną pracą nad rozwiązaniem zagadnienia 
mniejszości w Polsce dawne jego poglądy tyl- 
ko bardziej jeszcze utrwaliło į że mimo pię- 
trzących się na każdym kroku trudności nie 
traci nadzieji, że uda mu się z czasem je urze- 
czywistnić, 

Dla ekstremistów „czerwonych“ i „bialych“ 
wszystkich krajów są ludzie typu Hołówki naj 
bardziej znienawidzeni, gdyż działalność spo- 
łeczna tych uczciwych idealistów odbiera eks- 
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Obatrukcja, złe funkcje trawienia, rozkład i 
tacja w jelitach, nadkwaśność soku żełądkowego, RI 
czysła cera na twarzy, piersiach i plecach, czyraky 


i katary błony śluzowej, ust, przemijają prędko przy 


użycią naturalnej wody gorzkiej ,Franciszka- Józefa'e 


tremisiom ich rację bytu. Dlatego zginął Wi 
Niemczech Rathenau, dlatego zginąć musi 
Narulowicz i dlatego — choć w całkiem od- 
miennych warunkach — zginął Hołówko. Nie 
wystarczy poiępić ten podły czyn — trzeba 
się zastanowić nad jego głębszemi powodami 
Nie wystarczy jaknajsurowsze ukaranie jaw- 
nych i ukrytych złoczyńców — trzeba zmie» 
nić politykę, która w sposób pośredni ponosi 
odpowiedzialność za śmierć jednego z najgo= 
dniejszych Polaków. Trzeba uniemożliwić ekś 
tremistom ich byt, prowadząc tę politykę któ* 
ra chciał, ale której prowadzić nie mógł Ho- 
łówko... 

Wiedy kongresy mniejszościowe będą ob- 
chodziły Polskę tylko tyle, ile obchodzą one 
dziś Estonję albo Hiszpanję. Wtedy — jeżelů 
będzie wogóle jeszcze polrzeba zwoływania 
ich — będą się one mogły odbywać w Pol- 
sce w tej samej atmosferze, w jakiej odbywa- 
ja się dziś w Szwajcarjii My Żydzi mamy 
nasz własny Kongres, na który — bez wzglę- 
du na nasze troski w zwiazku z sprawą Ży- 
dowskiej Siedziby Narodowej — jedziemy za- 
wsze z podniesionem sercem. Jest nim Kon- 
gres Sjonistyczny. Na Kongres Mniejszości na 
rodowych udajemy się ze smutkiem w sercu 
i z opuszczoną głową... M. KAHANY 


Straż ogniowa — obradule... 


; Gmewa, 4 września 
Nad głową Europy płonie dach i w całym 
jej domu panuje panika i bezhołowie. Wszyst 
kie dotychczasowe próby ratunku — akcia 
Hcovera, francuska propozycja pożyczki dla 
Niemiec w zamian za dziesięcioletni rozejm po 
lityczny, konferencja londyńska, podróże Bró- 
ninga i Curtiusa do stolic europejskich wiel- 
kich mocarsw, interwencje Mellona i Stimso- 
na, niemieckie środki samoobrony finansowej, 
francusko-amerykańska pomoc finansowa dla 
Anglii — albo się zupełnie nie powiodły, albo 
nawet przyczyniły się do dalszego pogłębienia 
kryzysu. W najlepszym wypadku — jak np- 
w sprawie kredytów dla Anglii — zdołano ka- 
tastrofę tylko odroczyć. Zdarzenia postępowa- 
ły w ostatnich kilku miesiącach z tak przeraźli 
wą szybkością naprzód — w kierunku przepa- 
ści — że błahość i niedostateczność każdego 
z wyżwspomiannych  półśrodków ujawniała 
się natychmiast po jego zastosowaniu. 

Przez cały ten czas nikt nie wspomniał na- 
wet o Lidze Narodów, a ona sama również 
się nie odzywała. Wszystko działo się poza 
nią i bez niej. W pertraktacjach między rząda- 
mi nie brali kierującego udziału ministrowie 
spraw zagranicznych, którzy spotykają się re- 
gularnie kilka razy do roku w Genewie. ale 
szefowie rządów, których kontakt osobisty był 
innowacją i którzy z natury rzeczy maią mniej 
zrozumienia, a często nawet i mniej sympatii 


| e A W A M O Z M O W e 


dla tzw. „metod genewskich*, Dopiero kalenda | 


rzem ustalony program prac genewskich prze 
niósł oś prac ratunkowych do nadlemańskiego 
grodu. 

Sytuacja polityczna i szczególnie gospodar- 
cza świata jest jednak dziś tak rozpaczliwa, że 
byłoby złudzeniem wierzyć w możliwość do- 
raźnej pomocy ze strony Ligi Narodów. Sytua 
cja pogarsza się obecnie już nie z miesiąca na 
miesiąc i nie z dnia na dzień. ale — z godziny 
na godzinę. Jakżeż w takich warunkach liczyć 
na pemoc Ligi. której cała działalność obraca 
się w terminach letnich i kilkuletnich i której 
decyzje wymagają jednomyślności 56 państw, 
utwierdzonej ratyfikacją przez kilkadziesiat 
parlamentów?  Powiedzieliśmy na wstępie, 
że nad głową Europy płonie dach. Straż ognio 
wa musi się w takiej chwili stać ślepem i po- 
słusznem narzędzieme komendanta i wykony- 
wać z błyskawiczną szybkością jego jasne i ce 
lowe rozkazy; zdoła może w ten sposób uga- 
sić ogień z utratą samego tylko dachu. W 
czemżeż może jednak pomóc straż ogniową, 


która miast gasić ogień, zasiada do obrad zw9 
tuje ekspertów, pozwala każdemu strażakowi 
wygłaszać długie, czasami mądre, a częściej 
mniej mądre przemówienia. każe każda z tych 
przemówień jeszcze tłumaczyć na jeden, albo 
nawet na dwa inne języki. a w końcu, zamiast 
powziąć ostateczna uchwałę, odsyła całą 
„sprawę“ innemu korpusowi strażaków do „dal 
szego zbadania“? 
| e 

Podkomisja Koordynacyjna Komisii Europej 
skiej (jaki piękny tytuł!) stwierdziła po dłu- 
gich obradach, że dominującym czynnikiem w 
obecnym kryzysie gospodarczym iest zupełny 
brak zaufania między narodami. Wie to już 
dziś każde siedmioletnie dziecko... Przywróce- 
nie tego zaufania zależy od odpowiednich 
akcyj politycznych i rządy muszą w tym kie 
runku działać. Ile to razy słyszeliśmy już te 
piękne słowa i ilerazy czekaliśmy zupełnie da 
remnie na tę „odpowiednie akcie“? Nawet o- 
wo siedmioletnie dziecko, tak przedwcześnie, 
uświademione i dojrzałe, nie wierzy. by aku- 
ratnie tym razem te czyny rzeczywiście nastą 
pily. Liga Narodów składa się bowiem z przed 
stawicieli tych właśnie narodów, które nie 
mają do siebie najmniejszego zaufania. Jakżeż 
tedy wierzyć i mieć zaufanie do zespołu ludzi, 
którzy sami do siebie zaufania nie żywią? 

Briand miał zaufanie do Stresemanna i Stre- 
semann do Brianda Wynikiem tego były ukla 
dy lokarneńskie. Briand miał już znacznie mniej 
zaufania do Briininga. a Brüning mniej jeszcze 
do Lavala. Wynikiem tego był austrjacko-nie- 
miecki proiekt unii celnej. Dziś pp. Schober 1 
Curtius wyrzekają się „dobrowolnie“ swoich 
pierwotnych zamiarów. ale zanianie dzięki te- 
mu nie wróci. Briand jest „utrącony” i siedzi 
w Cocherelu w chwili, kiedy obraduje jego 
dziecko „duchowe* — Komisja Europejska. Sta 
ry Briand już sam iei nie ufa.. Nowy rząd an- 
gielski siedzi in corpore w Londynie u łoża 
chorego funta i Komisja Europejska nic go nie 
obchodzi. P. Litwinow. prawdziwy „proleta* 
riackt"* pacyfista zaklina swoich kapitalisty” 
cznych braci, by zawarli z nim pakt nieagresii 
gospodarczej... 

Dach tymczasem płonie i nikt ognia nie ga- 
st Pomocy znikąd nie widać. Może spadnie na 
gła ulewa i ogień zgasi? Oby przyszła, ale nie 
trwała zbyt długo i nie doprowadziła do poto” 
pu, po którym ogień byłby wprawdzie ugasz0 
ny. ale obradujący strażacy — potopieni.., 

M. Kahany 


Nr. 241 


Warszawa 5. 9. Sin. Wiadomość podana 
dziś przez kilka dzienników o ujęciu w Rydze 
| | dwóch rzekomych morderców posła Hołówki, 
|| wywołała w stolicy zrozumiałe poruszenie. Jak 
|Się nam udało stwierdzić u miarodajnych źró 
Wel, ujęcie 2 studentów pochodzenia ukraiń- 
skiego, którzy przyjechali z Gdyni na statku 
'arowymm do Rygi, nie może mieć nic wspól 
hego z mordem śp. posła Hołówki gdyż opu- 
|kcili oni Gdynię 10 dni temu czyli przed 
niem, w którym dokorano morderstwa. Tem 
hiemniej, zastanawiającem jest, dlaczego are- 
Sztowani w Rydze dwaj osobnicy wybrali się 
| Ratkiem węglowym do Rygi i ukrywali się na 
| tym statku, Gdyby się okazało, że są to prze- 
stępcy polityczni, Łotwa prawdopodobnie nie 
wydałaby ich w ręce władz polskich. 


Lwów. 5. 9. PAT, Dzisiaj odbyło się ureczys'e 
otwarcie XI, Targów Wschodnich. Z tej okazii a 
godz. 10-tej rano odprawione zostało nabożeństwo 
w Bazylice katedralnej, po którem przedstawiciele 
władz udali się do sali Teatru Wielkiego, zdzię na 
Stąpiła uroczysta akademia. W akademii tej wzięli 
udział: reprezentant rządu, wicemin. Doleżal, deie 
gat MSZ dr, Bertom, wojewoda lwowski Rożnieck:, 
konsulowie, reprezentanci sfer handlowych, finar- 
Sowych, naukowych i kulturalnych miasta. Przemó 
wienie wygłosi prezes rady nadzorczej Targów 
„Wschodnich prezydent miasta Lwowa inż, Brzoza 
Wski, który zakończył je okrzykiem na cześć Prezy 
denta R. P. i Marszałka Piłsudskiego. Okrzyk ten 
zebrani powtórzyli trzykrotnie, poczem orkiestra 
Odegrała hymn narodowy. Następnie przemawiał 
Prezes lwowskiej jizby  przemysłowo-haadlowej 
| NW 


Londyn 5. 9 ŻAT „Jewish Chronicle" donosi, iż 
Botwierddzają się pogłoski że nowy rząd angiel- 
Ski postanowił wstrzymać narazie projekt pożycz- 
i palestyńskiej, Rząd uważa za niewłaściwe w 
Obecnej krytycznej sytuacji angażować się z roz- 
Bisaniem 2 i półmiljonowej pożyczki palestyńskiej. 
' Rozbieżność w łonie rewizjenistów 
Londyn (ŻAT.) W związku z wiadornościa- 
i, ukazującemi się w prasie dokoła dyskusji 
obozie rewizjonistycznym n. t. stanowiska 
ewizjunistów wobec organizacji sjonistycznej 
Meir Grossman w rozaiowie z przedstawi- 
telem ŻAT. oświadczył, że wszystkie notowa 
w tym przedmiocie sensacyjne pogłoski w 
Sprawie rzekomych zątargów w łonie związku 
twizjonistów nie odpowiadają prawdzie. Po- 
awione prawdy są również pogłoski, jako- 
by Wł, Żabotyński miał się usunąć z kierow- 
Nietya rewizjonistycznego ` jakoby miał zre- 
 Żygnować ze stanowiska w egzekutywie rewi- 
"lonistycznej, Rozbieżności w łonie związku 
Ewiz, pod żadnym względem nie są natury 
Tsonalnej, lecz wylącznie ideowej. Narazie 
tzestrzegane jest status quo, które obowią- 
Uje aż do światowej konferencji rewizjoni- 
;lycznej w grudniu rb. 
, Kierownictwo rewizjonistyczne w Londy- 
IE kontynuuje swą działalność polityczną i 
Ra ostatnim czasie podjęło również inicjatywę 
poważnej akcji gospodarczej, związanej z 
tygadnieniem imigracji żydowskiej do Pales- 
Y. 


we 


Paryż 5. 9. (B) Minister spraw zegranicznych 
ta and „który powrócił dziś z Cocherel do Pary- 
dh: wyjeżdża do Genewy w niedzielę przedpołau- 


o godz. 11. 


Uroczyste otwarcie 


XI. Targów Węchocnich we Lwowie 


„NOWY DZIENNIK“ poniedziałek 7. 9. 1931 


Fałszywa pogłoska o ujęciu morderców 
ś. p. Fiolówki w Rydze 


(Telefonem od naszego korespondenta) 


W Borysławiu ujęto mordercę ? 


Warszawa 5. 9. Sin. W ciągu popoludnia 
krążyly w Warszawie wiadomości, jakoby w 
Borysławiu aresztowany został pewien stu- 
dent Ukrainiec, dezerter z wojska polskiego, co 
do którego istnieją poszlaki, że brał udział w 
morderstwie Hołówki. Znaleziono przy nim 
podobno 2 rewolwery. 

LJ LJ + 

Borysław 5. 9. PAT. W nocy z 3 na 4 bm. 
organa policyjne dokonały w Zaglębiu naflo- 
wem oraz w innych miejscowościach powiatu 
drohobyckiego licznych rowizyj u działaczy u- 
kraińskich. Kilkadziesiąt osób zatrzymano i o 
sadzono w aresztach policyjnych. W czasie re 
wizyj znaleziono wiele materjalu kompromi- 
tującego. 

z A | 


sen, dr. Marcin Szarski, delegat MSZ dr. Bertoni w 
języku polskun i francuskim, a wreszcie reprezer- 
tant rządu wicemin. przemysłu ś handlu Doleżal, Z 
teatru przedstawiciele. władz udali się na plan Tar 
gów Wschodnich, gdzie u wejścia do Pałacu. Sztuni 
wiceminister Doleżal dokonał symbolicznego prze- 
cięcia wstęgi, vgłaszająą w imieniu rządu i mini- 
stra przemysłu i handlu XI. Targi Wschodnie za 
otwarte, Przedstawiciele władz zwiedzili następnie 
pawilony. O godz. 14-tej w salonach hotelu George'a 
odbyło się Śniadanie, wydane przez lzbę przemy- 
słowo-handlową. Wieczór wojewoda lwowski wy 
dal raut z okazji Targów: Wschodnich oraz zam- 
knięca międzynarodowych zawodów  strzeleckicii. 
W czasie rautu Jan Kiepura, przebywający we 
Lwowie, wykonał szereg aryj. 


LI 


Nowy rząd wstrzymał rozpisanie 
pożyczki: palestyńskiej! 


Jeszcze irzej Żydzi na wyhilnych 
stanowiskach w rządzie angielskim 


Londyn 5 9. ŻAT. „New Chronicle* donosi, że 
baron James Rotszyld najstarszy syn barona Ed- 
rinnda Rotszylda, będzie mianowany finansowym 
sekretarzem ministerstwa wojny w nowym rządzie 
angielskim. Na stanowisku tera James Rotszyld 
będzie następca Emanuela Skinnhela, jedynego ży- 
dowskiego członka poprzedniego gabinetu MacDo- 
nalda. James Rotszyld jest liberalem i kiikakro- 
tnie występował w Izbie Gmin w obronie żydow- 
skieh postulatów palestyńskich. 

Sir Philip Sassooa został mianowany podsekre- 
tarzem stanu dla spraw lotnictwa. Sassoun pocho- 
dzi ze słynnej rodziny żydowskiej z Mezopotamii, 
która dorobiła się olbrzymiego majątku w Indjach 

Na generalnego prokuratora nowego rządu ma 
być powołany sir Franc Boyd Marriman konser- 
watysta, obrońca praw żydowskich przed komisją 
Shawa. 


O siedzibę kalifatu 
w Jerozolimie 


Londyn. 5, 9, ŻAT. Jak się dowiaduje ŻATna, 
głównym tematem rozmów w kołach muzułmań- 
skich w Łondynie jest ostatnie oświadczenie przy- 
wódcy muzułmanów indyjskich Szaukuta Ali, który 
domagać się ma na konferencii okrągłego Stołu, 
aby w Jerozolimie została utworzona centralna 
siedziba kalifatu. Narazie nie jest jeszcze wymie- 
niane nazwisko ewentualnego kalifa. Jak Szaukat 
Ali twierdzi, muzułmanie egipscy popierają jego 
koncepcję. Z druglei strony jednak wielu delega- 
tów na konferencię okrągłego stołu w rozmowach 
z przedstawicielem ŻATnej wypowiedziało się prze 
ciwko temu proiektowi, aby uniknąć  nienotrze5- 
nych komplikacyj Koła te domagają się. by cen- 
tralna siedziba kalifatu mieściła się w Damaszku. 


AKTUALNE! 


Dla świata eleganckiego 
Pestanowiłem pójść za radą 
„Forda” taniej i lepiej 
Już na sezunjesienny ebniżam o 
pe z ceny, za wszelkie roboty 
w zakres krawiectwa 
wchodzące. 


> ; Pierwszorzędny Zakład 
OW U krawiectwa męskiego 
Henryk Blaufeder, Kraków, Starowiślna 17 Tei, 146-12 


Czyż nie warto 250/0 żeby mieć pewność zadowoien'a? 


UMER IEEYU CE TTE" FZP TE TT TEE AW 
rzed dalszemi oszczędnościami 


i redukcjami 
(Telefonem od naszego korespondenta) 
Warszawą 5. 9. Sin. W związku z akcją o- 
szczędnościową rządn mówi się o tem, że rząd 
ma zamiar przedłożyć Sejmowi projekt. nowej 
| ustawy emerytalnej, wedle ktorej emerytura 
dla urzędników państwowych obowiązywała- 
by dopiero po 15 latach służby, a nie, jak do- 
,tychezas — po 10 latach. Ponadto lansowana 
jest w kołach politycznych pogłoska, że nastą- 
„ pić mają dalsze redukcje pensyj urzędniczych 
f szczególnie wyższych kategoryj. Redukcja te 
f wyniosłyby 12 procent. 
l 


ky 


Nie będzie ruletki w zdrojo- 
wiskach polskich 


| Warszawa 5. 9. Sin. Ministerstwo spraw we 
wnętrznych odmówiło ostatecznie gminie mia 
sia Otwock pod Warszawą pozwolenia na uru 
chomienie kasyna gry, Z taką samą odmową 
spotkały się zabiegi zdrojowisk małopolskich 
z Zakopanem i Krynica na czele. 

| 


Mord seksualny w Gnieźnie 


Gniezno, 5. 9. PAT. Sledztwo w sprawie . mor= 
derstwa seksualnego, dokonanego na.osobie 14-ie- 
tniej, Andrzejewskiej, wydobyło na światła dziane 
ne szereg howych sprawek Stadniaka. Stadniak do, 
zbrodni się nie pzyznaje i stąra się wszelkiemi spa 
‘gbami wybrnąć z matni, Odsiadywał on karę 12 
lat wżęzienia za różne przestępstwa, m. in. za na- 
pad rabunkowy. Do urzędu śledczego zgłaszają się 
liczne poszkodowane, 


Lotnik cuciem ocalał 
w katastrofie 


Wilno. 5. 9. PAT. Dzienniki wiieńskie podają, 2a 
wczoraj zdarzyła się katastrofa lotnicza na lotniskaw 
ma Porubanku pod Wilnem, Podczas lotu tremingo- 
wego samolot z nieustalonej przyczyny. rutął na 
ziemię, padając na zabudowania. Maszyna gostats 
strząskana, Pilot wyszedł cało. 


„Zelazny Wilk“ daje znowu 


znak życia... 


Wilno, 5. 9, PAT. Prasa litewska donosi; W, nos 
cy z 4.bm. w miasteczku granicznem Giedrojcie, 
dokonano napadu na dom nauczyciela polskiej szko. 
ły ludowej Aieksandra Wójcickiego. Kilku uzbreje - 
nych baudytów wtargnęło do mieszkania Wójcickie 
go i po steroryzowaniu go oraz jego Żony, Przyw. 
stąpiło do rabunku. Po dokonaniu rabupku bandyci 
podpalili dom, Dzięki pomocy ludności ogień zdo» 
łano w szybkim czasie opanować t uratować od nie 
chybnej śmierci Wójcickich, Straż graniczna wraz 
z policją litewską wdrożyły pościg za bandytami 
Według przypuszczeń, napadu dokonali byll człon- 
kowie „Żelaznego Wilka”. 


Br Schober podał się 
do dymisji 


Wiedeń 5. 9. (D) W wywiadzie udzielonym prześ 
stawiciejowi dziennika „Wiener Mittags Ztg“ kan- 
clerz związkowy dr. Buresch potwierdził pogłos- 
kę, że dr. Schoher przed wyjazdem dœ Genewy wrę 
czył mu prośbę o dymisję, Dalej oświadczył kan- 
clerz Buresch, że o dalszych losach pozostania Scho 
bera w gabinecie zadecyduje rada ministrów, ja: 
ka się odbędzie po powrocie Schabera z Genewy, 
a zatem wszelkie wersje na ten temat są przed- 
wczesne. Koła oficjalne zaprzeczają, jakoby dy- 
misja Schobera stała w związku z fiaskiem unj! 
celnej 

Z innej strony donosi .Mitłagszeitung", że po- 
zostanie dra Schobera w gabinecie zależeć będzie 
cd tego, czy dr Curtius pozostanie nadal na sta- 
r<wisku. Jeżeli dr. Curtius ustąpi, wówczas bę- 
dzie także pozostanie dra Schobera uie do wrzy- 
menia. 
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„NOWY DZIENNIK“ poniedziałek 7. 9. 1931 


Podgimnjemy pracę! 
Wraz z nastaniem okiesu jesiennego rozpo- 


czyna się powrót do mniei. albo więcej w cią- 
gu lata zaniedbaiej pracy sionistycznej na ca- 
yrn terenie naszej organizacii. na wszystkich 
placówkach ideowych. wyciowawczych, ©0- 
raz zbiórkowych XVH. Kongres oczyścił w zna 
€znyn: stopniu atmosferę sionistyczną. tak, że 
obecnie możemy i musimy zabrać się do pracy 
ze wzmożoną energią. 

Z zadowoleniem można stwierdzić, że kryty 
czny okres rozwoju naszego ruchu zapoczątka 
wany tragicznemi wydarzeniami w sierpniu 
1929 mamy iuż poza sobą. Z uczuciem ulgi moż 
na stwierdzić, że groźne i niebezpieczne chmu 
Ty, które od dwóch lat zalegały na horyzon- 
cie palestyńskim, zaczynają zwolna znikać. 
Ziawiskiem niezwykle pozytywnem jest oczy- 
wiście w pierwszei linii niezachwiane stano- 
wisko jiszawu żydowskiego w Palestynie. O- 
stał się on w pełnermn poczuciu swej siły i swe 
go prawa poprzez wszystkie burze i tnudności. 
Żadna poważniejsza  reemigracia w okresie 
tym — najcięższym, poza wojną światową, w 
dziejach nowoczesnej Palestyny — nie miała 
miejsca. Wiadomo wszakże. że w naiktrytycz- 
niejszych chwilach była panika w golusie o 
wiele większa. aniżeli w Palestynie, Tem swo- 
jem bohaterskiem wytrwaniem okazał iiszuw 
Żydowski, iż pozycja nasza w Palestynie jest 
niewzruszona i że stanowi ona, już nawet w 
dzisiejszych swoich rozmiarach, zdatny fun- 
dament pod potężną w przyszłości rozbudowę 
Żydowskiej Siedziby Narodowej. 

Drugim pozytywnym objawem poprawiają- 
kej się sytuacji sjonistyczno-palestyńskiej jest 
(widoczna zmiana w stanowisku opinii angiel- 
skiej oraz angielskich sfer oficjalnych wobec 
problemu sionizmu i Palestyny. Orientacja 
niejako filoarabska, która paradoksalnym try- 
bim rzeczy zrodziła się w konsekwencji wy- 
padków sierpniowych. zaczyna w Anglji Za- 
nikać i blednąć. Przyczyniło się do tego kil- 
ką okoliczności. Postawa żydostwa światowe- 
go wobec wiadomych posunięć rządu nie po- 
została naturalnie bez skutku. Rezon polity- 
czmy uczynił również swoje: można mandat 
interpretować różnie, ale wkońcu nie można 
wyeliminować z niego jego istoty i celu — ży 
dowskiej siedziby narodowej. Wreszcie i nie- 
przejednane, zupełnie ubłędne stanowisko na- 
cjonalizmmu arabskiego otworzyło Anglji oczy 
4 pouczyło ją, że właściwe ostrze tego nacjo- 
malizmu zwraca się przeciwko niej raczej, ani 
żeli przeciw Żydom. 

Jedynym niepokojącym objawem wyiaśnia- 
jacej się zresztą sytuacji jest stanowisko tezQ 
właśnie nacjonalizmu arabskiego W tym kie- 
runku nie pozostaje nam nic innego, jak spo- 
kojnie i wytrwale budować dalej nasze dzieło 
w Paletynie, i czynami bardziej, niż słowami 
udowadniać ludowi arabskiemu. iż nasza kolo- 
mizacia nie posiada charakteru  imperjalisty- 
Kznego i ekspłoatatorskiego, lecz charakter 
nawskróś konstruktywny, który odbić się 
musi dodatnio i korzystnie na sytuacji całej 
ludności kraju, a więc również i ludności 
arabskiej. Ta droga jest naturalnie długa i 
żmudna, ale musi ona z czasem doprowadzić 
do pozytywnych rezultatów a zresztą — innej 
drogi nie mamy. 

Tak więc podejmujemy Znowu naszą pracę 
we wszystkich dziedzinach działalności sjoni- 
stycznej Przeżyliśmy ciężkie chwile. obecnie 
nadchodzą lepsze czasy. Pod znakiem polepsza 
jącej się sytuacii ale i zwiększonych obowiąz- 
ków. obradować będzie dzisiejsza Rada Par- 
tyjna Organizacji Ogólno-Sjońskiej naszej dziel 
nicy. Również i inne ugrupowania sionistyczne 
przygotowują się intensywnie do kampanii je 
RS i zimowej. Idziemy naprzód i budujemy 
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a W EA 
Korzystajcie z okazji w materjałach cekoracyjnych: ripsy na portjery oraz FIRANKI 
kapy. DYWANY, CHODNIKI poleca po cenach najtańszych ji WEITZ raków Elorjańska 23 
dostosowanych do ogólnych światowych cen Fabryka Firanek M. 


Telefon 148-40 


Z nowym rokiem żydowskim rozpoczyna się 
także nowy okres pracy Keren-Kajemeth. Mie- 
siąc świąteczny, miesiąc „Tiszri”*, jest w myśl 
tradycii i uchwał kongresowych poświęcony 
wyłącznie pracy na rzecz Keren Kajemeth, a 
zatem wszystkie wysiłki muszą być skoncen- 
trowane około sprawy Wyzwoienia Ziemi. Te- 
go roku zwłaszcza muszą być poczynione spe- 
cjalne usiłowania. celem powiększenia fundu- 
szów Keren Kajemeth dla umożliwienia mu speł 
nienia jego nowych i wielkich zadań. Rozwój 
wypadków w Palestynie wykazał wielką do- 
niosłość problemu ziemi dla sprawy odbudowy 
Palestyny i odpowiednio do tego kongres sjo- 
nistyczny powziął cały szereg uchwał. które 
poniżej przytaczamy i które zmierzają do po- 
większenia dochodów Keren Kajemeth. Już dzi 
siaj jest jasnem dla każdego. że bez ziemi nie- 
ma żydowskiej Palestyny i słusznie powiedział 
Usyszkin na kongresie: „Kto będzie właścic'e- 
lem ziemi, ten będzie panem krain. Jeżeli zie- 
mia będzie naszą, to nawet tuzin Passfieldów 
nam szkodzić nie może, a jeżeli ziemia nie bę- 
dzie w naszem posiadaniu, to nawet tuzin Pass- 
fielddów nam nie pomoże“. 

Keren Kajemeth przez cały czas spełniał 
swoje zadanie, wyzwalając ziemię i ani na 
chwilę, mimo przeszkód politycznych i trudno- 
ści finansowych nie przerywał swojej działal- 
ności, powiększając stale żydowski stan posia- 
dania. Obecnie czekają Keren Kajemeth nowe 
wielkie zadania w związku z kolonizacią stanu 
średniego. Żydowski Fundusz Narodowy musi 
poczynić zakupy w obsżarze plantacyinym. a 
ziemia ta jest bardzo droga. a więc i fundusze 
muszą być powiększone. Niestety, dochody Ke- 
ren Kajemeth ostatnio bardzo spadły, a to sta- 
wia go wobec trudności kontynuowania jego 
pracy. Ten tan nie śmie dalej trwać. 


Obecnie wstępujemy w nowy okres pracy. 
możliwości i horoskopy są pomyślne, a tylko 
od nas zależy, czy spełnimy nasz obowiązek. 
Musimy zatem wytężyć siły. ażeby zebrać po- 
trzebne Środki. celem spełnienia „wielkich za- 
dań. Miesiąc świąteczny obfituje w liczne i ró- 
Żne możliwości i tylko od społeczeństwa zale- 
ży, ażeby przy każdej sposobności ofiarowało 
na rzecz Keren Kajemeth Leisrael. 

W niedzielę dnia 6 b. m. rozpoczyna się pier- 
wsza zbiórka noworoczna. W tym dniu i przez 
dni następne delegaci Keren Kajemeth Leisrael 
odwiedzą domy i mieszkania żydowskie, przy- 
nosząc ze sobą kalendarze i życzenia noworo- 
czne z Palestyny. Niech zatem każdy Żyd pa- 
mięta o doniosłości Wyzwolenia Ziemi i niech 
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Nowy rok — nowe zadania 


Akcja noworoczna Zycdowskiego Funduszu Narodowego 


hojnie ofiaruje i tem samem pomoże do odbu- 
dowy Oiczyzny! 
Centrala Keren Kaiemeth Leisrael 
w Krakowie. 


Uchwały XVII Kongresu sjeńskiego 
odnośnie do Keren Kajemeth 
i akcji 7.szri 


APEL DO ŚWIATOWEJ ORGANIZACJI 
SJOŃSKIEJ. 

Kongres oświadcza, że w obecnej chwiłji, kiedy 
sprawa wyzwolenia ziemi wysunęła się na czoło 
wszystkich probiemów odbudowy Palestyny, każdy 
sionista, bez względu na jego przynależność par- 
tyimą, jest zobowiązanym postawić się do dyspozycji 
Keren Kajemeih i brać czynny udział we wszyst= 
kich akcjach i zbiórkach. Tylko w ten sposób Keren 
Kajenwth będzie w stanie spełnić swoje centralne 
zadanie w Palestynie, 

ODRĘBNE ZBIÓRKI. 

W uzupełnieniu uchwał 14-go i 16-go kongresn 
i w celu dostosowania odrębnyci: zbiórek różnych 
grup i instytucyj do zbiórek Keren Kajemeth i Ke- 
ren Hajessod, XVII. Kongres uchwala: 

1. Potwierdza się powtórnie, że żadnej instytucji 
czy organizacji sionistycznej nie wolno przeprowa” 
dzać zbiórek bez poprzedniego porozumienia się Z 
centralnymi funduszami Keren Hajessod . Keren 
Kajemeth i uzyskanie zezwolenia od Egzekutywy 
Organizacji Sjońskiej w Londynie. 

2. 10 dni przed i 7 dni po tradycyjnych akcjach 
Keren Kajemeth Leisrael (Tiszri, Chanuka, Purim 
i Kat Tamus) nie wolno przeprowadzać żadnej 
zbiórki na żaden cel sjonistyczny, czy palestyński. 
Akcja Tiszri obejmuje cały miesiąc Tiszzi, 

3. Kierującym członkom organizacji sjońskiej | 
irakcji nie wolno podpisywać odezw, ani udzielać 
poparcia zbiórkom, które są przeprowadzane W 
czasie tradycyjnych akcyj Kerem Kajemeth, 

4. W każdym krajn ma być powołana komisja Z 
trzech członków, a to po jednym reprezentancie Kê 
rem Kaiemeth, Keren Hajessod i Egzekutywy Lon- 
dyńskiej. Ta komisja ma czuwać nad przestrzega” 
niem powyższych przepisów i regulować sprawć 
odrębnych zbiórek, Wszystkie instytucje i odrębne 
zbiórki muszą się z tą komisją porozumieć, ł 

5. Na wypadek przeprowadzenia jakiejś akcji 
wbrew powyższym pnzepisom, musi ta akcja być 
pubiicznie ogłoszona, jako nielegalna. 

6. Kongres ponawia swoje uchwały, że następują* 
ce środki zbiórkowe są wyłączną własnością Ke” 
ren Kajemeth Leisrael i żadnej innej organizację 
czy instytucji nie wolno się posługiwać tymi Środ 
kami. 

Puszki, złota księga, wspommiane 4 akcje doró* 
czne. drzewka, sprzedaż znaczków 3 telegramów" 
Pozatem ma Keren Kajemeth prawo pierwszeństw” 
w zbieraniu na uroczystościach rodzinnych, jak i 
zbionowych. Nawei naśladowanie tych metod 
miedopuszczaioa, 
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+NOWY DZIENNIK" poniedziałek 7. 9. 1931 


Marszałek, aenerał 


i „zawodowi pacyfiści” 


W chwili gdy tak w Polsce, jak i na arenie 
międzynarodowej toczy się tak żywa dyskusja 
na marginesie rokowań między Francią a Ro- 
Slą, — oraz Polską a Rosją o pakt nie- 
agresji, — warto sobie przypomnieć ksią- 
żkę generała Władysława Sikorskiego p. t. 
„Polska i Francja w przeszłości i dobie współ- 
czesnej”, wydaną nakładem Zakładu Narodo- 
wego imienia Ossolińskich we Lwowie. Zazna- 
Kzmy odrazu, że książka ta jest poważną, ob- 
iektywną i opiera się na źródłach, do których 
autor jej miał po części dostęp jako szef rzą- 
du polskiego. Stanowi więc cenne wzbogacenie 
tak ubogiej naszej publicystyki politycznej. 

A jednak nie o tych jej walorach zasadni- 
czych chciałbym teraz napisać parę uwag, bo 


O tej stronie niezwykle poważnej tej publika- 


cji referować powinien ktoś bardziej odemnie 
kompetentny. Chciałbym tylko poczynić na 
marginesie tej książki pewne uwagi, ze samym 
iej tematem na pozór nic wspólnego nie ma- 
lace. Generał Władysław Sikorski, były pre- 


| 
| 
| 
| 


mær Polski, jest obecnie mężem opatrznościo- . 


Wym endecji, możnaby nawet powiedzieć, że 


nie ma rywali. Ani bowiem generał Haller, ani : 
generał Szeptycki nie wchodzą w rachubę, bo ; 
' niu państw sprzymierzonych czytamy w tezie 


bierwszy polityką międzynarodową w Szer- 


Szem znaczeniu tego słowa, zbytnio się nigdy | 


Nie interesował, a drugi cofnąi się zupełnie 
W zacisze domowe i przypuszczalnie żadnych 
Już nie ma ambicyi politycznych do odegrania 
roli decydującej. 

Że zenerał Sikorski liczy się poważnie z tą | 
Swoją rolą męża opatrznościowego endecji, | 
Świadczy chociażby pełne chłodnej rezerwy 
stanowisko wobec marszałka Piłsudskiego, któ 
rego działalność bądź to jako twórcy legionów, 
bądź też jako Wodza Naczelnego i Naczelnika 

aństwa wymienia tylko że tak powiem mi- 
mochodem. wspominając o niej tylko tam, 
£dzie tego nie można było uniknąć. Natomiast 
w slowach pełnych uznania gorącego pisze o 
toli p. Dmowskiego i o znaczeniu iego akcji 
dlą niepodległości Polski, przemilczając nawet 
te kartki działalności p. Dmowskiego, które nie 
bardzo są chlubne. Milczy naprzykład o zatrzy 
Maniu we Francji „armii błękitnej* generała 
Ħallera w pierwszych miesiącach niepodległo- 
Ści Polski we Francji. chociaż tak bardzo by- 
R L- eee 


I. KALNOKI 


Wąż w raju 


Adam, pierwszy mężczyzna. 

Ewa, pierwsza kobieta. 

Wąż, 

(Admn i Ewa wypoczywają po obiedzie w 
Cieniu owej „znanei* iabłoni. Qiawędzą. Adam 
p"! zlekka znudzony, natomiast Ewa ma 
Usposobienie kokieteryjne, Wąż krąży dookoła 
I obserwuj je parę przebiegłemi ślepkami). 

Ewa: Ilekroć leżymy pod tem drzewem, za- 
anawiam się, dlaczego właśnie owoce tego 
Tzewa są dla nas zakazane. 

Adam: (ziewa) Nie ulega watpliwości, że 
jest jakaś przyczyna. Stwórca nie uczynił ni- 

zego bez powodu. 

wa: Wiem o tem i bez ciebie, Napewno 
ią jakiś istotny powód. Dlatego właśnie je- 
an taka ciekawa i bylabym zdolna uczynić 
Wszystko. aby zbadać tę tajemnicę. 

Adam: Typowo kobieca cecha: podejrzewać 
j każdą drcbnostką jakąś wielką tajemnicę, 
akis cud, coś nieziemskiego.. Czy znasz po- 

czy też nie, zakaz pozostaje zakazem. 
qjawdopodobnie drzewo to rodzi owoce szko- 

We dla zdrowia. 
ini wa: Nonsens! Trujace są również dzikie wi 

le, dziki mak i wilcze mleko. A jednak te 

<Cjały nie są zakazane. Gdybyśmy sami nie 

„deli tyle rozumu, by ich nie ruszać, dawno 

należelibyśmy do nieboszczyków. Ale owo 


| 
| 


ła potrzebna w Polsce... 

Pomińmy jednak te momenty natury bardzo 
wrażliwej by się dłużej zatrzymać nad głów- 
nemi tezami książki generała Sikorskiego. — 
W pierwszem jej rozdziale, zatytułowanym 
„Precedensy“, opowiada autor w sposób zwię- 
zły i treściwy historię stosunku Francji do Pol 
ski. Generał Sikorski jest gorącym przyjacie- 
lem Francji. ale miłość ta nie czyni go śŚle- 
pym. Dowiadujemy się więc z tego wstępu 
że Francja popierała Polskę tylko o tyle, o ile 
leżało na linji jej interesów. Począwszy od 
Franciszka 1. poprzez Ludwika XIV. aż do Na- 
poleona, Francja wygrywała Polskę przeciwka 
swym sąsiadom. To samo powtarza się też w 
dziewiętnastem stuleciu, co wynika chociażby 
z nieszczerego stanowiska Napołeona IH. wo- 
bec powstania z roku 1863. Nawet w okresie 


"nam najbliższym, t. i. już po wybuchu woiny 


. światowej w roku 1914 nie zawdzięcza Polska 
boo kwestji swej niepodległości na a- 
renę międzynarodową Francji. lecz Stanom 
Ziednoczonym, a prezydenta Wilsona pozyskał 
Paderewski dla sprawy polskiej Wszak jesz- 
cze w deklaracji Brianda, z dnia 10 stycznia 
1917 roku. zredagowanej dla Wilsona w imie- 


siódmej, że „sprawa Polski rozwiązana będzie 
w razie zwycięstwa koalicji zgodnie z inten- 
zjami Jego Cesarskiej Mości, cesarza Wszech- 
rosji, tak jasno sfermułowanemi w proklama- 
cii. Dopiero gdy rewolucja rosyjska obaliła ca- 
rat — Francia odzyskała swobodę ruchów i 
| mogła poprzeć całym swym autorytetem szla- 
chetne wobec Polski intencje Wilsona Autor i 
tu jest dość dyskretnym, przechodząc zupełnie 
milczeniem do porządku dziennego nad nie bar 
dzo taktownem angażowaniem się Francji po 
stronie p. Dmowskiego przeciwko Piłsudskie- 
mu i nie wspominaiąc, że Francia zmieniła do- 
piero stanowisko wobec marszałka Piłsudskie- 
go, gdy tenże stał się panem sytuacji w Pol- 
sce. 

Wprawdzie Francja walnie sekundowała 
Polsce przy odzyskaniu Śląska i ustalaniu na- 
szej granicy zachodniej, ale miała w tem in- 
teres żywotny. by osłabić Niemcy, z któremi 
jeszcze wówczas nie zaczęła nawet flirtówać. 
Natomiast tej gorliwości nie okazała, gdy cho- 


ce tej niewinnej jabłoni nię mogą być trujące. , Jes 
| nym mężem; jest piękny, silny į dobry. 


Adam: To wobec tego musi istnieć jakaś 
inna przyczyna. Cóż mnie to obchodzi? Zre- 
sztą czy chętnie jadasz jabłka? 

Ewa: Jablka? 


5 
ordynarnym owocem. Winogrona i gruszki, 


ananasy, daktyle, figi, poziomki, maliny i orze 
chy są delikatniejsze i mają o wiele lepszy 
smak. Jabłko je się wiedy gdy pod ręką nie- 
ma akurat żadnego lepszego owocu. 

Adam: Więc daj mi pokój z twemi głupie- 
mi jabłkami (przewraca się na drugi bok). 

Ewa: Ale spożywanie tych jabłek jest zaka- 
zane. Zrozum, Adamie, zakazane, Już w sa- 
mym zakazie tkwi jakaś podnieta. nieodpar- 


ta ponęta. Zakazany owoc wydziela smak, 
woń i czar. 
Adam: (chrapie głośno) 


Ewa (podnosi się i obserwuje swego śpiące- 
go męża): Zasnął, ałe jeszcze w dodatku chra- 
pie. I to jest mężczyzna, koroną stworzenia 
a przylem taki tchórzliwy, Mój Boże! Dlacze- 


go lo jest jedyny mężczyzna na ziemi? Bez i 
chwili zastanowienia zdradziłabym go! (Od- ; 


wraca w niebo bez 
chmur). 

Wąż: (sunie w okół Ewy): Pierwsza niezro- 
zumiana kobieta. Podobnie będzie we wszyst- 
kiemi innemi aż do końca świata. 

Ewa: Ładnie mi malujesz przyszłość płci 
żeńskiej, Jeżeli wszyscy przyszli mężczyźni 
będą tacy, jak Adam, to naprawdę nie warto 


było urodzić się kobietą, 


się i spogłąda w górę 
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dziło o nasze granice wschodnie. W tym mo- 
mencie dziejowym okazała Anglia większę zr0« 
zumienie dla Polski, niż Francja. Uczyniła to 
ta sama Anglja, która obawiając się dominuią= 
cego panowania na kontynencie Francji, za- 
częła protegować Niemcy. Miała także swół 
interes w tem, by osłabić Rosję, tego groźnego 
rywala w Azji. Generał Sikorski, jako ówcze- 
sny szef rządu polskiego. wysłał w lutym 1923 
specjalnym pełnomocnikim. tist prezydentowi 
Poincaremu, skierowany pod jego adresem o- 
sobistym. Nota ta stwierdzała, że bez aproba= 
ty Polski najdrobniejsza nawet zmiana jej ist- 
niejących już w rzeczywistości granic mogłaby 
być dokonaną jedynie przy pomocy akcji zbroj 
nej przeciwko Polsce skierowanej, prosiła ied- 
nak równocześnie w imię łączącego nas z Fran 
cią sojuszu o podjęcie bezzwłocznie kroków, 
niezbędnych do uzyskania przychylnej w spra- 
wie granic polskich decyzyj Konferencji Amba= 
sadorów. List ten poskutkował, albowiem 
dnia 13 marca 1923 roku uznała Konferencja 
Ambasadorów nasze granice wschodnie. 

Gen. Sikorski jest politykiem zbyt ostroż= 
nym i odpowiedzialnym, by z tego wyciągnąć 
tę konsekwencię, że należy sobie lekceważyć 
sojusz francuski, jest tylko tego zdania, że so- 
jusz ten może być pełnowartościowy tylko 
wtenczas, jeśli Polska będzie dla Francji so» 
jusznikiem pewnym i budzącym zaufanie swą 
siłą zbrojną. W tem miejscu podjąć się musi po- 
lemikę ze szanownym autorem, który wyraża 
się z przekąsem © pacyfistach zawodowych, 
chcących za wszelką cenę utrzymać pokój. 
Ironia ta nie wydaje nam się właściwą, a zre- 
sztą niema w Polsce naprawdę adresata, pod 
którego adresem mogłaby być skierowaną. Je- 
Śli pacyfizm w Niemczech jest stosunkowo 
słaby, a siły jego są wprost niewspółmierne 
ze siłami obozu nacionalistycznego. marzącega 
wciąż swój sen na jawie o rewizji traktatu 
wersalskiego. to w Polsce o roli pacyfizmu ja- 
ko siły zorganizowanej nawet mówić nie moe 
Żna. A jednak warto przynajmniej snuć reflek= 
sje na marginesie znaczenia polityki sojuszów. 
wogóle. Sam gen. Sikorski, refenując o dalszej 
ewolucji” stosunków ipolsko-francuskich, pod- 
kreśla, że w Lidze Narodów powstała inna 
zupełnie atmosfera. „Gwarancje realizacji tra- 
ktatu wersalskiego stawały się coraz mniej re- 
alnemi“. Niemcy zaczęły coraz bardziej ape-= 
lować do wspólnoty interesów francusko-nie- 
mieckich, a polityka Stresemanna osiągnęła 
poważne nawet w tym kierunku rezultaty. któ- 
re są zbyt znane, by Boa JD AEO OWN PÓŹ o nich szerzej rozpi- 


Wąż: Czemu narzekasz? Adam jest SAT FT 


Ewa: Ale śpi. A jeszcze na dodatek chrapie. 


| śpi zawsze wówczas, kiedy powinien czuwać. 


Nie! Jabłka są powszednim 


Wąż: Ale tacy są już mężczyźni. I wszyscy: 


pozostali będą tacy. 


Ewa: Wobec tego niech Bóg się zlituje nad 
przyszłemi pokoleniami. Będzie więcej zdra- 
dzanych małżeństw. niż łuszczonych orzechów. 

Wąż: Możesz temu łatwo zaradzić, Zerwij 
jabłko i zjedz je. Wówczas nie będzie wiaro- 
łomstwa na świecie. „Wszyscy mężczyźni będą 
wówczas wierni, <zujni i ostrożni. Jeżeli zjesz 
jabłko staniesz się absolutnie rozsądną i mą- 
drą. To drzewo jest drzewem poznania, a jabł- 
ko: jabłkiem poznania, 

Ewa: Dziękuję, nie pożadam tego. Nie jest 
dobrze, gdv kobieta jest nadmiernie mądra i 
rozsądna. Cobym zresztą z tego miała? Kobie- 
ta powinna być jedynie naiwna, głupia i peł. 
na pretensii. To są podstawy do prawdziwego 


; szczęścia. i 
Wąż: Masz rację. W tym celu nie byłoby 
warto sięgać do zakazanego owocu. Jednakże 


| 
| 
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jabłko posiada jeszcze jedną cudowną włas- 
ność, Zapewni ci wieczne życie. 

Ewa: Pfe! Obskurna myśl Ja miałabym 
mieć kolejno sześćdziesiąt, siedemdziesiąt, sto, 
tysiąc lat? Wolałabym umrzeć jeszcze dzisiaj! 
Jako brzydka stara czarownica mam Żyć na 
świecie setki i tysiące lat? Przenigdy, mój przy 
jacielu! 

Wąż: Mówisz mądrze i rozważnie. Nie pro- 
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sywać. Gdyby Niemcy szły dalej drogą Stre- 
setianna, kto wie, czy nie uczyniłyby iluzo- 
rtycznym naszego sojuszu z Francją.. „Na 
szczeście" qla Polski psychologia narodów, 
zwłaszcza po wojnie przegranej, niweczącei 
kh dumne sny mocarstwowe, nie zawsze kryje 
się z logiką, a bardzo często występuje prze- 
ciwko logice w postaci wybuchów żywioło- 
wych. Niemcy Trewiranusa i Hitlera. Niemcy 
Stahlhelmu i innych maskowanych organiza- 
cyi wojskowych sparaliżowały rezulaty gięt- 
kie, i dostosowanej do wymogów chwili na- 
szej polityki Stresemanna. Być jednak może. 
że przesilenie gospodarcze przyczyni się do 
owzęźwienia Niemiec i zmiany nastroju narodu 
niemieckiego. W każdym razie polityka Stre- 
semanna doprowadzić mogła do tego. że Fran- 
cła mniej wagi zaczęłaby przywiązywać do So- 
juszu z Polską. 

Pominąć możemy tutaj kwestię natury mo- 
rainej potępiającej wojnę jako barbarzyństwo, 
jako zamach na całość naszej kultury. Sam p. 
gen. Sikorski jest tego zdania, że „wynalazki 
nauki i wiedzy. służące masowemu zabijaniu 
ludzi, są hańbą współczesnei epoki, z drugiej 
jednak strony jest żołnierzem i dlatego wyrzec 
się nie może żadne; broni, któraby potrafiła 
zniszczyć wroga. Liczyć więc nie można. że 
się wojnę uczyni kiedyś humanitarną, a p. gen. 
Sikorski nazywa tego rodzaju „mrzonki“ 
wprost szaleństwem. Wiemy jednakowoż do- 
Skonale, że technika gazów trujących tak wiel- 
kie uczyniła już postępy, że już w pierwszym 
dniu wybuchu wojny miasta mogą być prze- 
mienione w ruiny. zaścielone trupami ludności 
cywilnej. Wszelkie środki walki przeciwgazo- 
wej są naprawdę tylko mrzonkami. Pomińmy 
jednakowoż tę kwestię, jako nierealną i jako 
pustą gadaniną tak długo. dopóki wojny będą 
tstniały, bo wysuwa się na pierwszy plan kwe- 
stia, która zainteresuje i umysły praktyczne, 
Hczące się z rzeczywistością. P. gen. Sikorski 
jw ostatniej części tej książki. zatytułowanej 
„Fakty, przynosi nam wprost rewelacyjne 
informacje o zbrojeniach Rosji i Niemiec. Nie 
będziemy tu szczegółów przytaczać, a cieka- 
swych odsyłamy do tak skrzętnie przez Szano- 
"wniego autora zebranego materjału. Powstaje 
"teraz pytanie. czy Polska, która jest krajem 
"stosunkowo biednym, potrafi nadążyć za swy* 
„mi sąsiadami, nie narażając na szwank podstaw 
swej gospodarki. Jeśli Polska chce być soju- 
sznikiem, z którym się Francja liczy, musi się 
‘stale zbroić, a „zawodowi pacyfiści*, którzy 
marzą o KAT przeklinającym szczerze woj- 
nę, są tylko niepoprawnymi romantykami. szko 
dliwymi nawet dla społeczeństwa — oto kwint 


ponowałbym ci wogóle tego jabłka, gdyby 
miało ci ono dać tylko długowieczność. Ale o- 
znacza ono jeszcze coś innego: wieczną mło- 
dość. Będziesz żyła długo, bez końca, ale pozo- 
staniesz stale młodą, kwitnącą i wesołą, taką 
jak jesteś dzisiaj. To już co innego niepraw- 
da? 

' Ewa: Jednak jestem niezadowolona. Z wia- 
kiem rodzić mi się będą dzieci, wnuki i pra- 
wnuki, A gdy podrosną i staną się dziewczę- 
tami i kobietami, młodzieńcami i mężczyzna- 
mi, wówczas chcę, aby mnie szanowali, ubó- 
stwiali... 

Wąż: Ach tak? A więc nęci cię władza? Otóż 

mogę ci zdradzić, że drzewo jest również drze 
wem władzy. Gdy  skosztujesz jego owoców 
staniesz się królową stworzeń. Ród męski pa- 
dać będzie przed tobą na kolana i bić ci pokło- 
ny. Mąż twój będzie twoim niewolnikiem, a 
nie rozkazodawcą. Każde twoje tchnienie bę- 
dzie rozkazem. 
' Ewa: Ha, ha, ha! Czy sądzisz, głupi wężu. 
Że już teraz nie jestem władczynią raju? Lub 
też że ten bencwał nie jest już moim niewol- 
nikiem? Lub wreszcie, że niekażde moje życze- 
nie jest rozkazem? Nie pokazuję tego tylko wy 
raźnie. I panuję nad Adamem do tego Stopnia, 
Że ten biedak sądzi, iż on mnie rozkazuje. I 
tak jest dobrze. Gdyby mój małżonek był je- 
szcze bardziej poniżony, nie mogłabym go ko- 
chać... 

Wąż: (zastanawia się). Znowu masz rację. 
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Lo fo jest postępowanie doraźne? 


Ogłoszone onegdaj zarządzenie rady ministrów 
o wprowadzeniu postępowania doraźnego opiera 
się na rozporządzeniu Prezydenta Rzeczypospoli- 
iej z dnia 19 marca 1928 r. 

Rozporządzenie to wydane zostało na podsta- 
wie ustawy o pełnomocnictwach z dnia 2 sierpnia 
1926 r. Jak wiadomo, Sejm upoważnił wówczas 
Prezydenta Rzeczypospolitej do wydania rozporzą- 
dzeń z mocą ustawy we wszystkich sprawach za 
wyjątkiem zmiany konstytucji, nakładania no- 
wych podatków „zmiany ordynacji wyborczej do 
Sejmu i Senatu, ustaw samorządowych, ustaw ję- 
zykowych i szkolnych. ustawy antyalkoholowej, 
oraz prawa małżeńskiego. 

Art. 98 konstytucji zawiera następujący przepis: 
„Sady wyjątkowe są dopuszczalne tylko w wypad- 
kach oznaczonych utsawami, wydanemi przed po- 
pelnieniem czynu karygodnego'. Z tego przepisu 
wynika, że bez ustawy o pełnomocnictwach postę- 
powanie doraźne musiałoby być uchwalone przez 
Seim i Senat . 

Postępowanie doraźne może być zarządzone 
przez radę ministrów na wniosek ministra spra- 
wiedliwości, uczyniony w porozumieniu z mini- 
strem spraw wewnętrznych, jeżeli pewne przestęp- | 
stwa, podpadające pod takie postępowanie, szerzą | 
się w sposób szczególnie niebezpieczny dla po- 
rządku i bezpieczeństwa publicznego lub jeśli gro- 
zi bezpośrednie niebezpieczeństwo iakiego szerze- 
nia się tych przestępsiw (art. 1), 

Postępowanie doraźne powinno być uchylone, 
jeśli ustały przyczyny, dla których je wprowadzo- | 
no( art. 8). t 

Postępowanie doraźne odbywa się bez śledz- i 
twa, a tylko na podstawie dechodzeń prokuratora, | 
przeprowadzonych bądź bezpośrednio, bądź za po : 
średnictiwem policji przy cweniualnej pomocy sę- i 
dziów śledczych i sądów grodzkich (art. 11). 

Akt oskarżenia winien być wniesiony najpó- 
Źniej dnia 21-go po dniu ujęcia oskarżonego, a dnia 
90-go po dniu popełnienia przez niego ostatniego. 
Trzesiępstwa, podlegającego ukaraniu w postzpo- 
waniu doraźnem (art. 23). P 

Do rozpoznania sprawy w postepowaniu doraź- 
nem powołany właściwie jest sąd okręgowy w 
składzie 3 sędziów okręgowych (art. 16). 

Ponieważ wyroki i postanowienia sądów wyda- 
ne w postepowaniu doraźnem nie podlegają ape- 
lacji (art. 25), zatem wszystkie sprawy, wynikają- 
ce z postępowania doraźnego, będa sądzone tyl- 
O 


esencja wywodów gen. Sikorskiego. Ale czy 
Polska potrafi stać się naprawdę godnym so- 
jusznikiem Francji i zachować równowagę bu- 
dżetową oraz dobrobyt obywateli? Spór mię- 
dzy gen. Sikorskim a między pacyfistami za- 
wodowymi jest bardzo trudny do rozstrzygnię 
cia, a w każdym razie wart jest zadumy głę- 
bokiej. M. Kanter. 


OWO e WN nA. - TOMA 


ka 7 gdyby | JEleż ta tak silna w swych prawach, że nie moż 
na tobą, wstrząsnąć. A przytem jesteś piękna, 
mądra i godna pożądania. I byłabyś nawet 
doskonałą kobietą, gdybyś nie miała na twa- 
rzy tylu piegów i brodawek. Również pasoży- 
ty zniekształcają się w pewnym stopniu. Szko- 
da naprawdę, że nie zajmujesz się staranniej 
swojemi  niedokładnościami  kosmetycznemi 
(odwraca się i jakby odchodzi). Ach, tak, słu- 
sznie. To zakazane jablko jest najlepszym 
środkiem na piegi i brodawki. W ciągu dwóch 
do trzech minut oczyszcza całkowicie skóre. 
Płeć staje się biała jak mieko, czerwona, jak: 
róża i delikatna, jak kielich lilji (pełza na 
stronę, oglądając się chytrze kilka razy za sie- 
bie). 
Ewa: 
Wąż: 
Ewa: 
Wąż: 
Ewa: 
Wąż: 
Ewa: 


Zaczekaj! Czy powiedziałeś prawdę? 
Niechaj mi tak pomoże Bóg! 
Wszystkie piegi znikają? 

W ciągu dwóch minut.. 

I brodawki? 

Natychmiast! 

A pasożyty nie powracają? 

Waż: Nigdy w życiu! 

Ewa: (zagniewana) Kłamiesz! Nie wierzę ci! 
Znikaj z moich oczu! 

(Wąż znika w gęstwinie. Ewa patrzy za 
nim. dopóki widzi jego ślad, poczem szybko 
zrywa z drzewa jabłko i odgryza kawałek. 
Gdy pojawia się archamioł z ognistym mie- 
czem, Ewa stoi nad brzegiem rzeki i 
da się w lustrzanej powierzchni 5): 


przeglą- | 
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ko przez sądy okręgowe z wykluczeniem sądów 
grodzkich i apelacyjnych. 

Dla ochrony sądu, ulrzymania bezpieczeństwa 
publicznego oraz wykonania wszystkich zarządzsk: 
sądu w tym zakresie, przewod l cze ja sądu dyspo-, 
ruje zarówno policją państwowa, jax i asysten” 
cja wojskową, o ile zwróci się o nią co najblaż-, 
szej władzy wojskowej (art. 19), 

Termin rozprawy głównej musi być wyznaczony, 
w ciągu 24 godzin po otrzymaniu aktu pskarże” 
nia od prokuratora (art. 21). Przeciw aktowi o] 
skarżenia sprzeciw jest niedopuszczalny (art. 20). 

Po odbyciu narady sąd niezwłocznie wydaje wy- 
rok albo skierowuje spawę na drogę postępo* 
wania zwyczajnego. Ta druga ewentualność zacho- 
dzi: 1) gdy sad uzna, że przestępstwo nie podlega 
postępowaniu doraźnemu. 2) jeśli zachodzą wątpili 
wości co do poczytalności oskarżonego, lub 3) 
jeśli sąd nie jest jednomyślny co do winy oskawe 
Żżonego. We wszystkich tych wypadkach sad skie- 
rowuje sprawę na drogę posiępowania zwyczaj- 
nego. 

Postępowanie doraźne pociąga następujące ka» 
ry: 1) za przestępstwa, zagrożone w postępowa* 
niu zwyczajnem karą ciężkiego więzienia — karę 
śmierci, 2) za przesiępstwa, karane w postępo- 
waniu zwyczajnem karą lżejszą aniżeli ciężkie wię 
zienie — karą ciężkiego więzienia od lat 10 do 
15-m (art. 32), Wynika z tego, że najlżejszą karą 
w postępowaniu doraźnem jest dziesięcioletnie 
ciężkie więzienie, 

Przy bardzo ważnych okolicznościach łagodzą- 
cych sąd może karę śmierci złagodzić na cożywo” 
tnie ciężkie więzienie, zaś karę więzienia zmniej- 
szyć z 10 na 5 lat. 

Wyrok śmierci musi być wykonany w ciągu 24 
godzin po ogłoszeniu (art. 26), 

Prawo łaski Prezydenta pozostaje utrzymane, 
jednak przepis kodeksu karnego, nakazujący wy- 
czekiwanie z wykonaniem wyroku na decyzję Pre 
zydenta, jest zniesiony (art. 25 i 26), Znaczy to, 
że o ile do 24 godzin z kancelarji cywilnej Prezy- 
denta sąd nie otrzyma żadnej decyzji, wyrok mu- 
si być niezwłocznie wykonany, 

Minister sprawiedliwości ma w zakresie postę- 
powania doraźnego te same uprawnienia co do 

zmiany pewnych przepisów procedury, które 
przyslugują mu na wypadek stanu wojennego i 
stanu wyjatkowego. 

Tak przedstawia się ogólne rozporządzenie pre- 
zydenta o postępowaniu dorażnem. 


LIRAUD JOJO 


NIEDZIELA, 6 WRZEŚNIA 


Kraków (312.8) 1158 Sygnał, hejnał. 12/10 Gra- 
mof. 15 Tr. dożynek z Łowicza 13'35 Kom. meteor. 
1340 „Żyj w zgodzie z przychodem” — M. Ula- 
nieka. 14 Muz. na cytrze (pieśni lud.) 1410 „Mowa 
zapoznana — rysunek“ — prof Janczyk. 1425 
Śpiew — O. Łada. 1435 „Szturm Warszawy r. 
1831“ — kpt. Kozolubski, "1450 Muz. na cytrze. 
15 Dla roln. 1520 Śpiew — O. Łada. 15'30 Dla rola. 
1550 Cytra. 16 Kron. roln. 16-20 Orkiestra. 16:40 
Dla dzieci „Ze świata”, 16'55 Feljet, „Radość wy- 
marszu”. 1710 Reportaż z Targó Wsch (Lwów), 
1745 Koncert (Mendelsohn, Grieg, Mascagni — pie- 
Śni, maz.) 19 Rozmait, kom sport. 1925 Gramof. 
19'40 Skrz. poczt, techn 19'55 Kom. meteor. 20 Wia 
dom. przyjemne i pożyt 2015 Koncert Filh, warsz. 
dyr. Dołżycki: (Suppe, Czajkowski, Kraus, muz; 
pieśni). W przerwie kwadr. liter: „Niedźwiedź 
z Lysej Polany", K. Makuszyńskiego. 22 Feljet. 
„Zycie i zegarek“, 2215 Komun. 22:30 Poj nian _ | 
St. Niedzielski (Chopin, Scott, Różycki). Muz. 
tan. 

Katowice (408.7) 1158—% p Kraków. 

Lwów (380.7) 1150—14 p. Kraków. 1410 Dla dzie 
ci. 14'35—24 p. Kraków. 

Stułgard (360.1) 1045, 1105, 12, 16'30, 1930, 21 
22'40—24 Koncerty. 

Rzym (441.2) 13, 17, 21 Muz. 

Wiedeń j516.4) 10:30, 11, 13, 15, 1730, 1940, 2% 
Muzyka, 


taaa, 


PRZEGLĄD MÓD PARYSKICH 


P. J. Fuchsówna wygłosi pogadankę pod p% 
wyższym tytułem w niedzielę, 6 bm. o godz. 1908 
Przed mikrofonem stacji krakowskiej, 


| 
Dorota stelnowa 


pianistka 


Kraków, ul. Lubomirskiego L. 23, II. p 
przyjmuje wpisy 3 
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Wełny, Jedwabie, Aksamity, Flanele, Fiótna i t. p. kupuje się naitan 
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WA HORYZONCIE POLITYCZNYM. 


Jugosławia wraca do demokracj 


| (K) Przed kilku dniami rozniósł telegraf wia- 
jdomość po świecie, że cesarz Abisynji Ras Safari 
(obdarzył swój kraj konstytucją, która jednak ma 
być dość ostrożną i nie naruszać uświęconych tra- 
Mycyj. Ogioszono więc konstytucje ale za „tabu“ 
liznamo niewolnictwo które właśnie jest „najświęt- 
Sza“ tradycją Abisynji. Obecnie znowu została o- 
Pinja publiczna zaskoczona manifestem króla jugo- 
Słowiańskiego Aleksandra wprowadzającym w Ju- 
gosławji znowu konstytucj?. 

Gdy latem 1929 zastrzelono w Skupsztymie Stela- 
na Radicza i dwóch jego towarzyszy, wszyscy tak 
W kraju jak i poza krajem uswiadomili sobie, że 
Gotychczasowy system w zjednoczonem królestwie 

rbów, Kroatów i Sloweńców utrzymać się nie 
da, Z oparów wojny swiatowej wyszła Wielka 
Serbja, skupiająca pod berłem swego króla 13 mi- 
ljonów ludności, ale równocześnie stamęła przed 
decydującym dla siebie problemem wymalezienia 
podstaw dla nowego układu sił wewnątrz państwa. 
Czlowiekiem, który stworzył Wiełką Serbję, był 

Sicz, słusznie nazwany Cavourem serbskim. Jak 
długo żył jeszcze stary Pasicz, tak długo zdołano 
Utrzymać w ryzach partje, które uważały kraj wy- 
łątznie tylko za domenę swoich wpływów i za 
Źródło synekur. Nie wolno zataić tego faktu, jeśli 
chce się wydać sprawiedliwy i objektywny sąd 
Mmótywów, które skłomiły króla Aleksandra do za- 
Wieszenia konstytucji. Demokracja w tym kraju 
Tolniczym, pozbawionym prawie zupełnie przemy- 
słu, nie stanęła w momencie najwyższej odpowie- 
Gzialności dziejowej na wyżynie swego zadania. 
Serbowie, którzy największe ponieśli ofiary krwi, 
Życia i mienia dla wywalczenia podstaw tej no- 
Wej Serbji, zjednoczonej z Ksoatami i Słoweńcami, 


chcieli odegrać w państwie rolę czynnika decydu= | 


lącego, nie licząc się wcale z tem, ża w skład 
Państwa weszły kraje, które w dawnej monarchji 
Austrjacko- węgierskiej przeszły bądżcobądź szko- 
ę parlamentaryzmu. Zamiast stworzyć platformę 
lą wszystkich ludów, którym dzieje narzuciły ko- 
Nieczność zamieszkania pod jednym dachem, usiło- 
Wano- rządzić państwem centralistycznie z Belgra- 
du. Musiało to doprowadzić do ciągłych konfliktów 


które omal nie przybrały charakteru katastrofy : 


lą całości państwa. Po zamordowaniu Radicza, 
Foaci, Słoweńcy i Serbowie „z tamtej strony” z 

ibicewiczem nx czele usunęli się ze Skupczyny, 
tworząc w Zagrzebiu parlament ludów i elemen- 
Ów niczadowolonych ze „ystemu centralizacji. Po 
nierci Pasicza objęla rządy tajna organizacja 
Wojskowa „białej reki“, dążąc za pomocą dyktatu- 
Ty do narzucenia krajowi swej woli, Król zawiesił 


PIOTR BENOIT (54) 


Fafalna noc w Mukdenie 


Autoryzowany przekład Heleny Hellerówny 
W tejże chwili podszedł do mnie ordyndns. Po- 
lecono mu oznajmić mi, ża komendant Zeyer mię 
oczekuje. | 
~~ Kióż to jest komendant Zeyer? 
— Adjutant generała Sladzy' ego. Zapewne wie, 
dlaczego pana wezwano. 
„Miałem już pójść z ordynansem, lecz Jerzy chwy- 
mię za rękaw. 
— I cóż nie myliłem się, gdy panu prąepowia- 
datem, że się to wszystko żle skończy? — szepnął. 
~= O czem pan mówi? 
> Więe pan nie wie? To prawda, skądby pan 
Mógł wiedzieć! 
rzekł jeszcze ciszej. 
— Jest aresztowany. 
— Kto? 
— Pułkownik Gregor. 
~ Pułko...? 
*- Tak. od trzech dni w twierdzy, gdzie przepro- 
dzą się śledztwo, zanim stanie przed sądem wo- 
ym. 
xi Pułkownik Gregor! To niemożliwe! 
świ? — zawołałem przerażony. 
Jerzy zamierzał coś odpowiedzieć, lecz nagle 
Yprostował się í zasalutował. Na progu jednych 
drzwi, wychodzących do przedpokoju zjawil się 
7S wyższy szarżą oficer. Był to zomendant 
“eyer, który się niecierpliwił. 


+, 
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konstyucję i utworzył rząd dyktatorski, na czele 
którego stanął generał Ziwkowicz. Przystąpiono 
do wprowadzenia nowego porządku. Dawna na- 
zwa królestwa Serbów, Kroałów i Słowenców zo- 
stała zniesiona, ustępując miejsca nazwie „Króle- 
stwa Jugoslowiańskiego*. Administracyjnie kraj 
podzielony został na dziewięć banatów z którycii 
w siedmiu Serbowie stanowili większość. W ten 
sposób chciano zapomocą dekretów królewskich w 
gwaliownem tempie przyspieszyć proces, który 
normalnie wymagałby całych dziesięcioleci. W 
kraju szalała cenzura, która otoczyła drutem kol- 
czestym teroru nowe Królestwo Jugosłowiańskie 
ad reszty świata. 

Trzeba jednak oddać sprawiedliwość królowi A- 
leksandrowi, który uważał dyktaturę zawsze za e- 
tap tylko przejściowy i już po ogłoszeniu manife- 
stu z dnia 6 stycznia 1926 znoszącego konstytucję 
wypowiedział publicznie swe oredo co do konie- 
czności parlamentu. Kto wie, czy to credo królew- 
skie znalazłoby tak prędko urzeczywistnienie, gdy- 
by na obieg wypakdów nie wpłymęła nowa konfi- 
guracja stosunków w Europie. Upadek dynastji w 
Hiszpamji, która załamała się pod brzemieniem dy- 
ktatury, był dla króla jugosłowiańskiego sygna- 
iem ostrzegającym go. że bagnetami można rozpę- 
dzić parlament. ale na bagnetach siedzieć nie mo- 
Żna. Przesilenie gospodarcze zrobiło także swoje, 
gdyż Francja, można protektorka Jugosławji, za- 
żądała najprawdopodobwiej restytucji stosunków 
normalnych, w których ludność przez swych po- 
słów ponosi odpowiedzialność za gospodarkę kra- 
ju. Wszak reprezentacja kroacka zgłosiła do Ligi 
Narodów memorjał, w którym oświadczyła, że nie 
ponosi żadnej odpowiedzialności,,ani też nie uzna- 
je żadnych poczynań rządu dyktatorskiego w kra- 
ju. 

Atoli nie bezustanne protesty Kroatów zmusiły 
króla i generała Ziwkowicza do zmiany frontu, bo 
na arenę dziejową wkroczył pan bardzo potężny, 
który wprawdzie chwilowo żadnych niewysuwał 
postulatów, ale niemmiej jego argumentacji oprzeć 
się nie można było. Panem tym to przesilenie a- 
grarne, które ogarnęło Jugosławię, kraj przewa- 
Żnie agrarny. Wzrastająca z każdym dniem paupe- 
ryzacja chłopa jugosłowiańskiego nie mogła po- 
zostać bez następstw politycznych. Radykalizacja 
chłopstwa na razie pulitycznaie jeszcze nie skrysta- 
lizowana, ale nurtem swym podziemnym  przypo- 
minająca żywp komunizm agrarny, zaczęła się po- 
suwać w tempie zbyt gwałtownem. Z drugiej stro- 
ny trudności finansowe państwa, którym przeciw- 
działać można było tylko zapomocą śruby podatko- 
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| ALDA, Kraków, Floriańska 44, |. p. 
j Dr. 


Regina turowa 


lekarz chorób dzieci 


powróciła 
Kraków-Pocgqórze, Krakusa L. 8 


Telefon Nr. 117-65 


Dr. [uliusz Zaremba 
(ortepedja-chirurgiczna) 

powrócił | 

Kraków, Batorego 1, 4--6 popol. 


Rentgenciog 


Br. Hildegarda WIELSKA 


powróciła 
i ordynuje od 9—11 i od 4—6 w Zakładzie 
rentgenologicznym UL. GARNCARSKA L. 11 
(Lecznica Związkowa) 844g 


OKULISTA l 


Dr. m. A. Mirowski 


powrócił 
i ordynuje od 3—6 660x 


Kraków, Grodzka 60, Telefon 1144 


Podziękowanie. 


WPanu Papperlemu w Rytrze dziękujemy za beg- 
izteresowne udzielenie sali „Esplanada“ na dan- 


.cing, oraz za hojny datek. 


Zjedn. Kohiet Żyd. „Wizo* w Nowym Sączu. 
NEI" "JH" | O 0x ii E 
wej, poięgowały nastroje niezadowolenia. po mia». 
stach a zwłaszcza wśród imteligencjj wyszłej z 
chłopstwa i z niem organicznie związanej. 

Wszystkie te przyczyny razem złożyły, się na to, 
że dyktatura musiała. niejako rozszerzyć. swe pod-. 
stawy i przyciągnąć do współpracy te warstwy 
społeczeństwa jugosłowiańskiego, które przy dal- 
szem trwaniu systemu dyktatury mogłyby, się stań 
dynmaitem rozsadzającym całość państwa. Oka- 
zało się jeszcze raz, że dylikaturz jako system. 
może być tylko etapem przejściowym, która jednak 
w swej apteczce domowcj niema ż: lekar= . 
stwa na choroby, będące rezultatem skomplikowa? 


mych procesów gospodarczych. à 


— Ani słowa o tem komendantowi — zdążył mi | «ofnięcia się na Władywostok, nad monże, a potem 


jeszcze szepnąć Jerzy. — Proszę czekać, aż on za- 
cznie o tem mówić. 
. = 

Komendant Zeyer był mężczyzną niskim, przy- 
sadkowatym, o energicznych rysach. Poprosił, bym 
usiadł, Udając, że porządkuje papiery na biurku, 
badał moją wstrzaśniętą twarz. 

— Przedewszystkiem dziękuję panu, panie in- 
żynierze, że tak szybko przybył pan na nasze wē- 
zwanie. Generał Sladky polecił mi pana przepro- 
sić. Wróci jeszcze dziś wieczorem. lub najpóźniej 
jutro rano. Pozostawił mi zlecenia, Wobec tego je- 
stem w możności wyjaśnić panu, czego od paria o- 
czckujemy — a raczej oczskiwaliśmy. 

Zamilkł na chwilę, pragnąc zapewne, bym go o 
coś zapytał. Oczekiwania zawiodły go jednak. 

— Tak — ciągnął dalej — sytuacja tak szybko 
się zmieniła, że sprawa, kłórą zamierzaliśmy z.pa 
nem omówić, siala się bczprzedmiotowa. Nie żafu- 
jemy jednak, że sprowadziliśmy paaa do Czeljabiń- 
ska, przeciwnie nawet. 

Powiedział lak samo jak Jerzy: „W każdym 
razie lepiej tu panu niż w Nowo- Petrowsku”. 

— Więc wiado:ności sa aż takie złe? — zepmą- 
Ł m. 

Komendant Zeyer strugał ołówek 

— Wiadomości? Ba!. Powiedziałbym panu, że są 
cpłakane, gdyby nie to, że jeśli chodzi o nas, 
wszystko jest korzystne. co przyspiesza zakoń: 
czenie tarapatów, w jakie wpadliśmy od dwu rat. 
Obecnie dobiegamy do końca, Upoważniono nas da 


wrócimy do naszej ojczyzny. Uczynimy wszystko 
możliwe, by ten odwrót odbył się w najlepszych 
warunkach i aby nieprzyjaciel nie zagarmął mate- 
rjałów i żywności, jakie znajdują się w naszem 
posiadaniu. Nie chcemy utrudniać zadania białym 
wojskom, które będą walczyć bez nas. Dosyć ma- 
ją już trudności. Zatem sądzę, że pan zaczyna jud 
rozumieć. 3 ; ' 

— Jeszcze nie zupełnie dobrze. 

— To proste. Dowództwo nasze, przewidując 
nieuchronny upadek Nowo. Pefrowska, przypotn- 
nusło sobie fabrykę pana i znajdujący się tam w 
składach materjał. Nie chcac by wpadł w ręce 
bulszewików, imużna go było jedynie zniszczyć. 
Wezwaliśmy pana, by ro omówić. Na nieszczęście 
jest już za późno. l 

— Dlaczego? 

— Ponieważ czerwone wojska przeprowadziły 
ofenzywę ź niespodzicewaną szybkością, 

— Czy Nowo- Petrowsk padł? i 

— Nic mi o tem nie wiadóno. Pecz ża trzy dnt“ 
będzie to już rzecz dokonana, trudno, nie mogli- 
śmy, przewidzieć takiego rychłego rozprzężenia 
białych wojsk. Nie mamy sobie nie do wyrzuce- 
nia Przynajmniej pocieszamy się tem. że wyrza- 
dziliśmy pahi przysługę: Jest pan iu jak u Siebic.. 
Polecono mi ugodzić pana. dopóki znajdzie się dla 
pana prezdział w jednym z pierwszych — a ra, 
czej należałoby powiedzieć ostatnich: -— pociągów 
do Omska. (G. a. n.) 

e 
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Kokbiefy we współczesnej literaturze hebr. 


„NOWY DZIENNIK“ poniedziałek 7. 9. 1931 


V. Ada Pinkerfeld 


Specjalne miejsce w hebrajskiej poezji kobiecej 
zajmuje młoda, utalentowana i coraz bardziej wy- 
bijająca się Ada Pinkerfeld. Nazwisko to nie jest 
zueplnie obce miłośnikom poezji polskiej, gdyż 
pierwsze kroki w dziedzinie poezji Ada Pinkerfeld 
ławiała w piśmiennictwie polskiem. Z wierszy. 
które umieszczała w różnych czasopisniach pol- 
skich, powstał pokaźny zkiór, który później wy- 
dała, jake tomik swycn poezyj. 

Już pierwsze poezje Ady Pinkerfeld zdradzaja 
nietylko jędrny talent, lecz również dość rozwi- 
nięty zmysł poetycki, oo dla debiutamia nieraz 
«ięcej stanowi niż talent i wprawa w rzemiośle 
poetyckiem Zoslając poetką polską i wzbogacając 
swoją osobą i tak liczną grupę poelów polskich 
żydowskiego pochodzenia. Ada Pinkerield poszła- 
by może w ślad większości poetów tej grupy lak 
zdala od żydowskiego życia stojących. Szczere. o- 
twarte i tak bardzo wczuwające się jej oczy, 
zostałyby przymknięte tylko dla niedoli swych 
współbraci. A może, jak niektórzy członkowie tej 
grupy czynią. znalazłaby dla nich lylko słowa 
wzgardy lub pokarzające słowa litości. 

Lecz los chciał inaczej. Ada Pinkerfeld wyjecha- 
ła do Palestyny i wraz ze zmiana kraju zmienił 
się również jej język i stan duszy 1 w len sposób 
z obiecująco zapowiadającej się poetki polskiej, 
narodziła się poetka hebrajska, poeika subtelna, 
pełna ekspresji i barw, co ją predystynuje do zaję- 
Gila bardzo wybitnego rianowiska wśród rozwija- 
fącej się plejady poetek hebrajskich. 

Przemiana ta napełnia nasze serca radościa, któ- 
fej ukryć wcale nie myślimy. Już samo zjawisko 
Ady Pinkerfeld jest dla nas wielką satysfakcją. 
Po tylu zawodach z pisarzami, którzy opuścili 
ciężką i jak dotychczas tak niewdzięczną glebę 
Własnej literatury i sztuki, by użyźnić cudze, obce 
pole, — wreszcie odzyskujemy młody, zdrowy ta- 
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I jak samo zjawisko Ady Pinkerfekł tak i poct- 
kę Pinkerfeki cechuje niezwykły urck. Tkwi on w 
prostocie, niezwykłej nawet w dzisiejszej poezji 
hebrajskiej, kiórej najbardziaj znamienna cechą 
fest właśnie: dążenie do prostoty. 

Narodziny Ady Pinkerfeld jako poaki hebraj- 
skiej nastąpiły wśród ciężkiej, uciążliwej walki o 
słowo języka do niedawna ubcego. Skromny był 
zasób słów mowy hebrajskiej Ady Pinkerfeld, gdy 
uczyniła swe pierwsze kroki w piśmiennictwie o 
meywie tak obfitej i bogatej, jaką jest mowa he- 
brajska, I dziś, po upływie kilku lat, dość skrom- 
nym jest jeszcze zasób słów poetki. Stąd może wła- 
śnie pochodzi ten tak przesadnie prosty styl poetki, 
który nas najbardziej w jej poezji ujmuje, i który, 
szczęśliwym trafem, tak bardzo odpowiada tema- 
tyce również jej prostoty pelnej poezji, tworząc 
w ten sposób symtezę całości poetyckiej. 

Bo co opiewa Ada Pinkerfeld? Raczej pytać się 
trzeba: czego nie opiewa? Dla niej nie istnieje tak 
zwane specjalne poszukiwanie tematów, tak samo, 
Jak nie widzi potrzeby ich zgłębiania. Filozofja 
tego genru poezji polega na tem. że niema nic tak 
głębokiego na naszym padole ziemskim, jak wła- 
śmie zjawiska najprościej wyglądające Nader cha- 
„rakterystyczną pod tyn względem jest nazwa jej 
tomiku wierszy: „Jamim dowwim* (Dnie mówia). 

Radość i smutek, światło i cień. — są tłem poe- 
zji tego genru; cechy której są często zmienne, jak 
uczucia autorki, Bo wcale nie trzeba jakichś wy- 
darzeń wyjątkowych. Pierwsze lepsze z codziennej 
rezczywistości wzięte zjawisko. może wzbudzić 
wielką radość i odwrotnie —- ogarnąć duszę wiel- 
kim, targającym uczucia, smutkiem  Zmiemią się 
więc uczucia smutku i radości tak często, jak zmie- 
nią się uczucia je pobudzające. 

Śpiewa poetką w chwilach wesołych; błogosła- 
wi z nadmiaru szcześcia i radości, odbijających się 
w jej czułem sercu: 


Błogosławiony bądź mi. maszynisto 
Żeś zatrzymał wagon 
dla ptaszyny drobnej 
na szynach omdlałej. 


Błogosławiona bądź, dziewczynko 
wątłą rączką żeś pomogła 


meee e e a e. 


Tragarzowi - oibrzymowi 
ciężkie brzemię dźwigaać 
Błogosławiona bądź na wieki! 


Są też, jak wspomniałem, pieśni pełne goryczy 
i smutku u Ady Piakerfeld, jak bywają pełne smut- 
ku i goryczy zjawiska, Ale nigdy nie znajdziesz u 
niej nuty rezygnacji, Za młodą — nietylko fizycz- 
nie ale i duchowo — jest postka. by mż dała się 
unieść rezygnacji I za zdrową. i zbyt prostotą 
pełną. Patrzy na świa: i jego zjawiska prostota 
pełnej wiary i zaufania, wiary tak zdrowej i na- 
turalnej, że nie załamie się w chwilach niepo- 
wodzenia i smutku. Cień. — co najmniej cień ra- 
dości — przewija się w jej pieśniach smutnych, 
cień, znaczący ślady nadchodzącej nowej radości: 


Błękitne powiotrze 

I błękitny świat 

Było szczeście — i będzie — będzie; 
Dzisiaj pauza między szcześciami 


I rzecz znamienna: Ada Pinkerfeld jest może 
najbardziej kobiecą poetką naszą. Taki wiersz jak 
jej „Akara“ (Niepłodna) jest rzadkim wzorem pra- 
wdziwej poezji kobiecej, nietylko w poezji hebraj. 
skiej: 


Niepłodna ja — objęłam me kołana 
Kołysałam je lu i tam 

AAA — Śpijcie.— śpiewala:n. 
Płakały kolana me jak pisklęta 

O matkę się upominające . 


Jeszcze pod jednym względem stanowi Ada Pin- 
kerfeld wyjątek wśród poetek hebrajskich: zainie- 
resowaniem dla poczji dziecięcej. dla najmłodszej 
dziatwy naszej. Poezja hebrajska dla najmiod- 
szych czytelników przeznaczona od dłuższego cza- 
su czeka na odpowiednia przedstawicielkę. "Ta dzie- 
dzina poezji jest u nas po dziś dzień bodaj najbar- 
dziej opuszczona, a nigdy nie czuliśmy braku jej, 
jak obecnie, gdyż w Palestynie właśnie mamy 
dzieci, które swój pierwszy świergot poczynają w 
mowie hebrajskiej. Dziatwa żąda zadośćuczynienia 


RA I SZTUKA 


WANDA KRAGEN. 


L] 
Balzac Rodin’a 
Jeszcześ niewykrzesany docna z granitowej 
bryiy» 
Jeszcześ sprzęznięty mocą kamiennego łomu; 
Okutał Cię całego, opłynął płaszcz pielgrzymi 
Na barki wcisnął jarzmo głaźnego żywiołu. 


Stanąłeś bez cokołu... Na ziemi wprost... 
i idziesz. 
Hardem wyzwaniem twarzy wołasz pierz- 
chliwe cienie. 
Odrzuciłeś wtył głowę... Pogardzasz,,. 
I widzisz; 
A w sklepionym brwi łuku tężeje zdumienie. 


A gdyś zwędrował życie w niezmierzonym 
trudzie» 
Gdyś je nawskróś przeniknął, gdyś zstąpił 
w podziemia — 
Poznania boska męka wyniosła Cię wgórę, 
Tylko twarz Twą cblekła w maskę odwrócenia. 


I tak zastygłeś w kamień. Nieludzki, Ogro- 
mny. 
Z dreszczem stają przed Tobą mali człowiecz= 
kowie: 

Bo Twe słowa nieboskłon cznisty prze- 
bodły. 
I w wieczność się wpatrujesz. I dźwigasz ia 
w sobie. 
| R | 0 O O omnia | 
swym tak delikatnym potrzebom duchowym. Poe- 
zja dia najmiodszej dziatwy prawie wszędzie jest 
przeważnie przez kobiety uprawiana, Nasze poetki, 
niestety, jak dotychczas, nie wykazały zaantereso- 
wania dla tej im tak odpowiadającej dziedziny 
twórczej. Ada Pinkerield jest pierwszą poetką he- 
brajską, która wykazała zainteresowanie dla pó- 
trzeb najmłodszych czytelników hebrajskich. Jej 
pierwsze próby na tem polu (wydane w wyd. 
„Dwir”) są dość udane. Pełni zaufania patrzymy 

na przyszłość Ady Pinkerfeld 
Jehuda Warszawiak. 


Bojownicy o wolność myśli 


Helene Askanasy: Spinoza und de Witt, Wien 1931. 


Znanym ogółnie jest wpływ spinocyzinw na 
literaturę niemiecką w dobie klasycyzmu i ro- 
mantyzmu, znanem oddziaływanie filozofii sa- 
motniczego myśliciela żydowskiego na tak 
światłe umysły kułtury niemieckiej, iakiemi 
były Herder, Lessing i Goethe. Niezliczone są 
świadectwa hołdu. złożone Spinozie przez nai- 
większego genjusza Niemiec z okresu rozkwitu 
literatury i sztuki niemieckiej na schyłku 18 
i w pierwszych dziesięcioleciach 19-go wieku. 
Mniej jednak wiadomem jest naszemu ogółowi 
o powieściach i dramatach niemieckich, któ- 
rych autorzy postawili sobie za zadanie odma- 
lowanie wewnętrznego i zewnętrznego życia 
owego myśliciela holenderskiego. który swemi 
rewolucyjnemi poglądami podważył zasadę 
średniowiecznego światopoglądu, kładąc nowe 
fundamenty pod gmach nowoczesnej filozofji. 

Nie można uskarżać sie na zbyt wielką ob- 
fitość powieściowych opracowań życia Spino- 
zy; autorów udstraszały nalprawdopodobniej 
głębokie studja źródłowe, które należałoby po- 
czynić, chcąc rzucić odpowiednie Światła na 
olbrzymio zarysowującą się sylwetę bohatera, 
w szczególności zaś brak obfitych dramatycz- 
nych zdarzeń w Życiu tego wielkiego samot- 
nika. To też powieści Bertholda Auerbacha 
(,Spinoza* 1837), Ottona Hausera („Spinoza* 
1908) i Erwina G. Kolbenheyera („Amor Dei“ 
1908) zajmują się w pierwszym rzędzie, czy to 
naszkicowaniem zewnętrznych wypadków, 


znanych z pierwszych biografij filozofa, pisa- 
nych za życia lub niezadługo po jego Śmierci, 
czy to podmalowaniem tła politycznego i oby- 
czaiowego ówczesnej epoki. jednakowoż nie 
dają właściwego obrazu Spinozy jako człowie- 
ka, stojącego w bezpośrednim związku z roz- 
wojem ruchu wolnościowego Hołandji i jako 
bojownika, biorącego aktywny udział w walce 
o postęp ludzkości czy to na terenie filozofji, 
czy to wreszcie na arenie politycznej. 
Skojarzenie tych dwóch elementów — my- 
ślowego i aktywistycznego, połączenie filozo- 
fa 1 bojownika w osobie Spinozy, przeprowa- 
dziła konsekwentnie Helena Askanazy w swym 
nowym dramacie: „Spinoza i de Witt". W kró- 
tkich, lecz mocą słowa przykuwaiacych uwagę 
scenach wskazała na konflikty polityczne. za- 
chodzące między partją królewską Wilhelma, 
a partją wielkiego republikańskiego polityka 
holenderskiego, Jana de Witta, który jedynie 
w zasadach demokracji, opartej na pokojowej 
polityce, uparywał dobro państwa i obywateli. 
De Witt, którego pacyfistyczna polityka dopro- 
wadziła Niederlandy do ekonomicznego roz- 
kwitu, był jednak postępowcem nietylko w 
dziedzinie polityki, lecz także w swym świa- 
topoglądzie. Podczas gdy w całej Europie Ko- 
Ściół żelazną stopą tłumił w zarodku każdą 
myśl progresu, a Święta Inkwizycja paliła na 
stosie ciała i dzieła bojowników o wyswobo” 
dzenie z pod żelaznej obręczy średniowiecza 


Nr. 241: 


wypisał de Witt na swym dumnym sztanda- 
rze hasło tolerancji i postępu. Jak długo też 
stał ten mądry i nieprzekupny polityk u steru 
nawy państwowej, była Holandja ośrodkiem 
toierancji i jedynem w Europie państwem wol- 
mościowem. Jego przekonania sprzegły go wę- 
alem przyjaźni z jedynym dorównującym mu 
współczesnym, ze Spinozą; otaczał go przy- 
facielską opieką i jemu należy przypisać. że 
Traktat teologiczno-polityczny przez dłuższy 
okres czasu uniknął konfiskaty, a autora nie 
zagrzebano żywcem w kaźniach Inkwizycji. 
Również i losy tych naiwybitniejszych mężów 
owej epoki sprzęgły się nierozłącznie, a gdy 
de Witt, w nagrodę za swe zasługi koło wzbo- 
gacenia Folandji i wywalczenia jej nieznanej 
dotychczas potęgi ekonomicznej i politycznej, 
został wraz z bratem przez podiudzony tłum 
Tozszarpany na sztuki. wiedział Spinoza, że i 
jemu czas opuścić ten świat, w którym fale 
ciemnoty zalewają dorobek kulturalny i który 
niewdzięcznością odpłaca się swym naiszlache- 
tnieszym bojownikom o lepsze jutro. W parę 
lat po tragicznej śmierci swego przyjaciela wy 
zionął ducha. 

To iest pokrótce i ogólnie zaznaczona treść 
dramatu Heleny Askanasy. Lecz jakie boga- 
«Two myśli, idei, postaci i charakterów kryje w 
sobie tych siedem luźnie ze sobą powiązanych 
obrazów! Autorka bowiem nie zadowolniła 
się jedynie przedstawieniem akcji politycznej i 
nakreśleniem jasnych sylwetek głównych bo- 
'haterów, odrzynajacych się od ciemnego tła 
epoki, lecz wprowadziła na scenę przedstawi- 
cieli wszystkich ówczesnych kierunków poli- 
tycznych i filozoficznych. Wielu sławnych 
współczesnych składa odwiedziny choremu 
szlifierzowi szkieł optycznych. Zapoznajemy 
się z nimi. z ich sposobem uimowania zjawisk 
Życiowych i wchłaniamy w siebie ducha wol- 
mościowej epoki holenderskiej w dziejach ty- 
tanicznej walki o postęp, A ponad mrowisko 
przeciętności wznoszą się, jak dwie potężne 
statuy Wolności. dwa iasne duchy, żydowskie- 
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go filozofa i holenderskiego polityka. których i 


potężny wpływ sięga aż po dziś dzień. 
Wielkiemu talentowi i zacięciu dramatyczne- 
mu autorki przypisać należy udanie się tego 
tak trudnego zadania artystycznego. 
F. Schlang. 


Z wydawnictw hebrajskich 


Bardzo zasłużone wydawnictwo hebrajskie 
„Omanut* (Tel Awiw) wydało niedawno w 
serii „Lanoar“, poświęconej wyłącznie Pale- 
stynie, małe dziełko, które powinno zaintere- 
sować ogół czytelników hebrajskich, a szcze- 
gólnie zaś naszą młodzież. Nazywa Się ono 
„łłaszomer". a autorem. który sam siebie na- 
zywa skromnie „wydawcą“, jest znany piew- 
ca nowej Palestyny. Eiwer Hadani. 

Na stu kilkudziesięciu stronach zapozna się 
tu czytelnik z bohaterskiem zmaganiem się 
młodych Żydów. którzy, widząc ćwierć wieku 
ternu opłakane stosunki bezpieczeństwa kolo- 
nij żydowskich pod rządami tureckiemi w Pa- 
lestynie i poniżenie Żydów wobec strażników 
czerkieskich i arabskich, postanowili stworzyć 
w koloniach żydowską straż bezpieczeństwa. 
Pod hasłem „strzec i pracować z bronią w rę- 
ku“ powstaje najpierw związek „Bar Gijora*, 
a następnie „Haszomer* („Strażnik“). Z iście 
żydowskim uporem  przezwyciężają pierwsi 
„.Szomrzy* przesądy wśród swoich i obcych i 
wprowadzają w życie zasadę, że żydowskiego 
honoru życia i mienia może strzec tylko Żyd. 
Jak się to stało? Wśród jakich niezmiernych 
ofiar, szczególnie ze strony pierwszych pionie- 
Tów nowego ruch«, O tem każe autor opowia- 
dać swym bohaterom opowiadać swemi wła- 
snemi, prostemi, a bezpretensjonalnemi słowa- 
mi Z krótkich, urywanych rozmów. z listów, 
z drobnych notatek, ze sprawozdań urzędo- 
wych zmartwychwstają w umyśle naszym te 


postacie pierwszych strażników. pierwszych 
Żydowskich pasterzy stepowych, ich żon ł 


dzieci Widzimy ich w walce z dzikiemi ży- 
wiałami pustyni w walce z niezdrowym klima- 
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tem, wreszcie w walce ze sobą samym. Wi- 


dzimy ich śmierć tak heroiczną. jak herpicz-| 


nem było ich życie. Poznaiemy ich żony. peł- 
me samozaparcia się, poznajemy ich. dzieci. 
częstokroć za młodu już osierocone, a wszyst- 
ko to opowiedziane jest bez patosu i właśnie 
dzięki swej prostocie książeczka -« pozostawia 
niezatartę wrażenie. 

Jak wszystkie wydawnictwa „Omanut*, ró- 


wnież i to dziełko wydane jest bardzo staran- 


nie, z ilustracjami i z pełną wokalizacją. dzięki 
czemu nadaje się również dla osób nie bardzo: 
biegłych w ięzyku hebrajskim, a szczególnie 
dla młodzieży. - 
Dr. Zacharjasz Siiberpiennig. 


KRONIKA LITERACKA. 


PAMIĘTNIKI ŻYDA SEFARDYJSKIEGO. Ży- 
jący w Tel Awiwie Żyd sefardyjski Józef Eliahu 
Szalusz wydał swe pamiętniki pt. „Zarys życia 
od roku 1870 do roku 1930". Autor liczy lat 61 i 
urodził się w Tel Awiwie. Książka jego zawiera 
irleresujące dokumenty do życia Żydów: -efardyj- 
skich. 

„TRUPA WILEŃSKA* WYBIERA SIĘ DO RY- 
GI. żydowski teatr w Rydze. subwencjonowany 
jak wiadomo przez państwo. ebjał p. Zołotarew, 
maż Lidji "Potockiej. Kierownikiem artvstyczavm 
teatru tego zostanie p. Muzo. dyrektor Trupy Wż- 
leńsl.iej, który przyjeżdża do Rygi ze swym zespo- 
lem. W skład zespołu prócz znanych już członków 
trupy wileńskiej wchodzą jeszcze p. Lidja Potoc- 
ka i pp. Sz. Landau, Buzgan i Szapiro. Do zespołu 
wraca też Józef Kamen, który do niedawna jeździł 
z teatrem Dawida Hermana. 

„INTELIGENT, SZTUKA I KULTURA“. Znany 
filozof żydowski W. Natanson wydał dzieło pt. „In- 
teligent. sztuka i kultura“ Dzieło to zawiera roz- 
prawy literackie w świetle filozofji. 

PRZEDSTAWIENIE, KTÓRE TRWAŁO PRZEZ 
DZIESIĘĆ GODZIN. W „Goethenum*, założonem 
swego czasu przez zmarłego Rudolfa Steinera w 
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Dornach w Szwajcarji, wystawiono ostatnio må- 
sierjum Steinera pt. „Die Prüfung der Seele“. 
Przedstawienie trwało przez dziesięć Eoen bez 
przerwy. 

„WALKA ZE SMOKIEM“. Pod tytułem „Der 
Kampl. mit dem Drachen‘ wydał Ulta Forst de 
Battaglia, przedstawiciel katolicyzmu w literaturze 
niemięckiej szereg studjów liierackicn zawierają: 
cych analizę współczesnej twórozości wiemieckiej. 
Autor bardzo ostro rozprawia się z Emilem Lu- 
dwigiem, Stelanem Zweigiem, Lionem Fouchlwan- 
gerem, Erneslem Glaserem, Wassermannćm i in- 
nymi. 

"WYKLUCZENIE BARBUSSE'A Z PARTJI KO- 
MUNISTYCZNEJ. „Verite“. organ francuskiej 
parji komunisiycznej, przynosi sensacyjną wia- 
domość. że Henri Barbusse wykluczony zosłał z 
partji komunistycznej. Bliższych powodów wykłu- 
czenia Barbussea z partji nie znamy, przypusz- 
czamy tylko, że Barbusse „„grzeszył swym indy- 
widualizmem. 

ILE RAZY GOETHE MIAŁ BÓL ZĘBÓW? Zbli- 
ża się stulecie śmierci Goethego, który jak wiado- 
mo zmarł w roku 1832, Zdawałoby się, że © Goe- 
them nie można już więcej nic napisać, tak boganą 
jest literatura niemiecka o nim. A jednak to, go 
jest nieprawdopodobne, stało się rzeczywistością. 
Oto pojawiło się dzieło pt. „Die Zahnschmerzen des 
Dichters Goethe und seine Zahnarzte*, Dzieło to 
deje nam przedsmak tego, co stulecie śmierci tego 
nzjwiększego poety niemieckiego jeszeze przynieść 
naże Wkrótce napewno pojawi się ba+dzo uczona 
praca o nagniotkach Goeth>go i o stosunku tei do- 
lcgliwości do twórczości Goethego .. 

PRZECIWKO OLBRZYMIM GAŻOM ARTY- 
STÓW WYSTEPUJĄCYCH WE FILMIE DŹWIĘ- 
KROWYM. W Nowym Jorku odbyło się zebranie 
wiaścioieli kinotcatrów wyświetlających filmy, 
dźwiękowe dła omówienia sytuacji niezwykle tru- 
drej a wywołanej żądaniami wytwórni filmowych. 
Na zebraniu przyjęto rezolucję protesitującą prze- 
ciwko zbyt wysokim gażom artystów filmowych, 
| kire podwyższają tylko koszta produkcji filmo- 
wej. 


500 hibliofek hebrajskich w w Polsce! 


Propaganda książki hebrajskiej — Akcią kierować 
bedzie Bialik 


W tych dniach bawił w Warszawie wybitny 
działacz na polu kultury hebrajskiej w Palesty- 
nie, p. Twerski, dyrektor zjednoczonych 
trzech wydawnictw hebrajskich w Palestynie, 
„Dwir*„ „Moria“ i „Omanut*. Z okazji przyby- 
cia zasłużonego działacza odbyła się stara- 
niem Tarbutu konierencja prasowa, na której 
p. Twerski udzielił kilku ciekawych szczegó- 
łów o podróży Bialika do Polski. P. Twerski 
zakomunikował, iż wówczas, gdy oczekiwano 
Bialika w Polsce, znakomity poeta faktycznie 
przygotowany był od wyjazdu z Palestyny, 
niestety jednak otrzymał zapóźno wizę. Bialik 
zamierzał przyjechać w czerwcu, odradzono 
mu jednak, ponieważ wtedy rozpoczyna się już 
sezon wakacyjny i ludzie rozjeżdżają Się. 

Bialik przebywa obecnie w Karlsbadzie. — 
W swe, podróży po Polscąe zwiedził poeta naj- 
większe miasta żydowskie w Polsce, jak War- 
szawę, Łódź. Wilno. Lwów, Kraków. Biały- 
stok, Lublin i t. d. Stąd uda się do Litwy. Ło- 
twy i Rumunji. Podróż poety potrwa około 
trzech miesięcy. 


Wizyta poety w Polsce zmierza do osiąg- | 


nięcia praktycznego celu. Znakomity poeta 
pragnie przeprowadzić propagande na rzecz 
książki hebrajskiej. W Palestynie niema wprost 
domu żydowskiego, w którym nie byłoby ob- 
szernei biblioteki hebrajskiej. Ukazuje się tam 
przeciętnie trzysta do pięciuset książek hebrai- 


Wystawa sztuk: cmentarnei 


W Pile została otwarla przez nadprezyden- 
ta prowencji Pogranicze v. Biilowa wystawa 
sztuki cmentarnej p. t. „Śmierć i życie”. 

Zawiera ona eksponaty, ilustrujące history 
czny rozwój sztuki grzebania umarłych od cza 
sów przedhistorycznych aż do chwili obecnej, 
zwyczaje pogrzebowe, nowoczesną sztukę bu- 
dowy i planowania cmentarzy, architekturę 
budynków itd. Wystawa zostania następnie 


skich rocznie. Wydawnictwo książek jest w 
Palestynie ważną gałęzią przemysłu. dającą ue 
trzymanie ponad ośmiuset rodzinom. Przeszło 
80 pr<cent książek hebrajskich, ukazujących 
się w Pałestynie, zakupuje sam jiszuw. Na 
Polskę przypada zaledwie pięć procent -wyda* 
nych książek. Stan ten jest nienormalny. 
Ogromną część winy w tym stanie rzeczy 
ponosi okoliczność, że księgarstwo żydowskie 
w Polsce zupełnie nie jest zorganizowane. — 
W całej Polsce niema ani dziesięciu nowocze- 
Śnie urządzonych księgarń żydowskich. 
Organizuje się obecnie w Polsce „Towarzye 
stwo przyjaciół książki hebraiskiej“, na wzór 
podobnych Towarzystw zagranicznych. Każdy 
członek Towarzystwa. opłacający dziesięć do- 
larów rocznie, otrzyma wedle własnego wy- 
boru wydawnictwa Sztybla, Dwiru, Morii, O- 
manutu i wszystkich innych z bardzo znacze 
nym rabatem. Polska liczy dziesiątki tysięcy 
czytelników hebrajskich i jest nadzieja, że pod- 
jęta akcja odniesie pełny sukces. Niezależnie 
od tego prowadzona będzie akcja w kienunku 
zakładania w każdem mieście i miasteczku spo 
iecznych bibliotek hebrajskich lub też bibliotek 
mieszanych z działeni hebrajskim. Akcia ta 
prowadzona będzie pod hasłem: przynajmniej 
pięćset bibljotek hebrajskich w Polsce. Oto bę- 
dą konkretne cele odwiedzin Bialika w Polsce. 


, przeniesiona do szeregu większych miast Po- 
i granicza. 

W związku z wystawą odbędą się również 
odczyty o sztuce cmeniarnej historyków sztu- 
ki kościelnej katolickich, ewangelickich i ży- 
dowskich, 


Rozpow szechr iajcie 
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Towarzystwo ubezpieczeń 
na życie „FENIKS“ 


W pierwszych 7 miesiącach roku 1931 za- 
warto 82889 nowych ubezpieczeń na łączną 
kwotę 44,830.000 dolarów amer. Obecny stan 
ubezpieczeń wynoi ponad 405 milionów dola- 
rów. Środki gwarancyjne wynoszą więcej niż 
G0 milionów dolarów, 695x 
TA O E a E 


PRZEGLAD GOSPODARCZY 
Przewidziane reformy 
podatżowe 


Rozwużane przez klub BB. projekty relormy 
padaikowej obejmują — jak slychać — przedewszy 
sikiem sprawę obniżenia podatku cbrotowego, 
przyczem założeniem głównem jest stopniowe obni 
żenię tego podatku do pół proc. Narazie z dniem 
1 stycznia 1932 r. wprowadzona byłaby obniżka 
tegn podatku, przyczem stawki byłyby zróżniczko- 
wane w zależności od gałęzi przemysłu i handłu, 
tah, iż niektóre stawki podatku obrotowego by- 
lvby obniżone do 1 proc., a nawet niżej. Równo- 
cześnie przeprowadzona byłaby sprawa podwyż- 
ki podatku dochodowego od dochodów powyżej 
określonego minimum. 


Koszfa pomocy w nafurze dla bez- 
robotnych w okresie zimewym 


W myśl zamierzeń rządowych będzie przeprowa- 
dzona w czasie tegorocznej zimy akcja dożywiania 
i pomocy w naturze dla bezrobotnych. Jakie mogą 
być koszta tej akcji? Według obliczeń przedwstęp- 
nych koszta ogólne sięgałyby sumy 53 miljonów 
złotych, jako przypuszczalnie niezbędnej dla zrea- 
lizowania pomocy w naturze dla 800.000 osób w 
c'ągu 4 miesięcy zime» u Koszi jednego -uttu 
wyniósłby 35 groszy (Obywatelski Komitet Po- 
moëy Spolecznej w Warszawie, wydający w swych 
jedłodajniach 11,000 obiadów dziennie, oblicza 
koszt obiadu na 40—46 groszy), co dałoby w su- 
mie 33,6 miljonów złotych. Oprócz obiadu miałby 
otrzymywać każdy stołownik po 1/2 kg. chleba 
dziennie, co kosztowałoby 19.2 milj. złotych. 

Ogólne wydatki na dożywianie bezrobotnych wy- 
niosłoby zatem od grudnia br. do marca 1932 r. Su- 
mę 53 miljonów zł. Potrzebne na ten cel fumdusze 
ewentualnie in natura) ma otrzymywać organizu- 
jacy się naczelny komitet: 1) z zaległości podatko- 
wych, 2) z konfiskat celnych, 3) z funduszu tzw. a- 
kcji specjalnej dla bezrobotnych (2 do 2,5 miljonów 
2.) 4) z części wpływów z projektowanej zwyżki 
podatków (dochodowy, taksy rejentów itd.), oraz 
5) z dobrowolnych ofiar. Według obliczeń prelimi- 
ncwanych potrzeba będzie na ten cel 11 i pół tysią- 
ca tonn mięsa, 58 tysięcy tonn kartofli, 6 tysięcy 
tonn kaszy perłowej i około 4 tysiące tonn smalcu 
1 słoniny. 

a” > 
Fala licytacji 

Warszawska „Spoelczna Agencja Prasowa“ pl- 
| 7205 

Wraz z nadchodzącą jesienią i terminami płat- 
rości zobowiązań, pojawia się fala licytacyj i ta 
ebejmująca znane firmy. uważane dotychczas za 
pewne | solidne. Pociągnie to za sobą oczywiście 
dalszy wzrost bezrobocia i — kurczenie się wpły- 
FÓW podatkowy, tak magistratu jak i Skarbu Pań 
stwa, W pierwszym rzędzie ofiarami licytacji pa- 
dają zaklady gastronomiczne i lokale rozrywko 
we oraz drukarnie. 

——=ag0—— 

„POLSKA LIGA MLEKA“. Z okazji odbywa- 
Jecych się obecnie we Lwowie Targów Wschod- 
nich, urządaz. grupa zainteresowanych osob w 
dniu 10 bm. w Izbie przemysłowo- handlowej we 
Lwowie zebranie założycielskie .,Polskiej Ligi 
Mleka“ Ma to być organizacja podobna do: tego 
rodzaju organizacyj* zagranicznych. która ma za 
cel systemtyczną propagandę na rzecz zwiększonej 
1 na zasadach higieny opartej konsumcji mleka 
Chodzi przytem również o rozwój przemyslu mle- 
czarskiego i pomnożenic jego możliwości ekspor- 
towych 

OKAZJE DO HANDLU Z ZAGRANICĄ Firna 
palestyńska pragnie nawiązać kontakt z firmani 
polskiemi, trudniąceni sie eksportem towarów 
włókienniczych Firme wiedeńska pragnie wejść 
w porozumienie z fabryką wyrobów włókienni- 
czych, zainteresowaną eksportem do Wiednia. In- 
formacyj udziela biuro Izby Przemysłowo- Han- 
dlowej w Łodzi ul. Targowa €3. 
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ill. Caólnc-żydowskie Zawody Lekkoatletyczne 
Porząjek o g. 9'30 przedp. i 3 popoł. na boisku Makkabi" 


Nr. T 


Dziś 


DZIAŁ SZACHOWY |: 


Pod redakcją HENRYKA KLINGA 


ZADANIE NR. 71. 
A, P, Gulajew — 1929, 
Bale: Kg3, p: e6, g6 (3 fig.). 
Czarne: Kd6ó, Wd2, p: h5 (3 fig.). 


Białe zaczynają i uzyskują remis, 
OSTATNIA KOLEJKA OLIMPJADY SZACHOWEJ 
W PRADZE. 


Partia poniższa doskonale ilustruje wyczerpanie 
i napięcie nerwów, jakie udzieliło się walczącym, 
kiedy to zwycięstwo do ostatniej chwili było nie- 
pewne. Grający białymi Amerykanin Kashdan po- 
pełnia kilka drobnych biędów, podyktowanych przez 
roziargane nerwy, które, dziwnie spokojny Rubin- 


stein wykorzy.stuje z bezvrzykładną konsekwen. 
«ią, mimo, iż miał za sobą 19 party; w 13 dniach! 
Przedłużenie turniejt z dwóch na trzy tygodnie 


niewątpliwie lepiej odbiłoby się na zdrowiu i for- 
mie graczy, to też organizatorzy przyszłej Olim- 
piady powinni bardziej amatorskie przepisy usta- 
nowić, 

1. d4 d5, 2. Sf3 Sf6, 3. c4 e6, 4, Śc3 Sd7, 5, Gg5 
Ge7, 6. e3 0—0, 7. Fc2. 

Ze względu na piona c7, posunięcie to nie iest 
nailepszem. Należało grać Wcl — 7.. h6, 8. Gf4 c5. 

Uwydatnia słabość 7, posunięcia białych i czarne 


dostają swobodną grę figur, 

9. cXd cXd4! 10. eXd 5Xd5, 11. SXd8 xasi 
12. a3. 

Utrata czasu! Lepsze było poprostu Geż, foczeri 
0—0, 

12...We8, 13. Ge2 Sf6, 14, G¢7. 

Mały „wpadunek”!  Kashdan liczył. się 
Hd7, 15. Se5 z korzystną grą. 

14.. Gi5! 15, HXc5 HXc7. 16, 0—0 Hb6 

Na 16.. GXa3 mogłoby nastąpić 17, Chb5, — 17% 
Wabl Wac8, 18. Hd3 a6, 19, Sh4? 

Ten nieszczęśliwy moment spędza Kashdaną z 
właściwej drogi Skoczel: na f3 stat dobrze, jedynie 
pozycja gońca wymagała poprawy, co dało się osią 
znąć za pomocą Gdl i Gb3, 

19. Se4, 20. Sf5 Gi6, 21. Wfdl W4, 22. Hi3 Wc$, 

Dużo silniejsze było Wc2. Rubinstein chciał poa' 
wtórzeniem ciągów wygrać na czasie. 

23, Hg4 Kf8, 24. Gf3 g6! 25, Seg. 

Na 25, SXh6 nastąpi Wc7! Gorsze byłoby: nato» 
mias: 25... Gd4, 26. Hd7! Wic7, 27. HXd5, — 25,... 
GXdś, 26, SXd5 GXf2+, 27. Ki1? 

Lepsze było 27. Khl, na co cazrne wskutek zagro=, 
żonego Se4 musiałyby za pomocą He6 zaoferować 
końcówkę, a ta nie byłaby dla białych beznadzieiną, 

27... Hb5+. 28. Ge2 Hc6, 29. g3. 

Albo: 29. Gf3 h5, 30. Hf4 (Hh3? Sg5) g5! 

Narzykład: 31. Hi5 Hc4-r-, 32. Ge2 Sg3+-. 33 KX 
f2 WXe2--, 34, KXg3 Hh4 mat, 

29.. Ga7, 30, Hi4 Kg7, 31. Wbcl He6, 32. Gg4 WX 
c1, 33. GXe6 WXdi--, 34. Ke2 Wd2+- i białe pod. 
dały się, 


z 14, 


KRONIKA SZACHOWA, 
AMSTERDAM, Poiedynek Pacablanca—Fuwe za. 
kończy! się pewnem zwycięstwem pierwszego w st» 
sunku: +2 == 8, Kubańczyk wykazał wysoką formę 
jak za dawnych debrych lat. — Zapewniwszy Sobie 
zwycięstwo w pierwszych partjach, dalsze rozgry- 
wał bez zbytniego natężenia. a: 
9—— 

ROZWIĄZANIE ZAGADEK NR. 71, * 

1. g7 h4, 2, Kh3 Wd3--, 3. K>Xh4 Wdl! 4, e7! 


KXe7, 5 g8S-!- Ke6, 5, Sh6 remis. 
|. | POOR ii SA] 


UNADESKANEJ) 


Zarząd Szkoły „hecer iwri' 
(M:zra chi 


urządza w nowym gmachu przy uł MIODOWEJ 26 


DOM MODLITWY 


na nadchodzące Święta Uroczyste. Sprzedaż 
miejsc wygodnych dla mężczyzn i kobiet odbywa 
Się codziennie od godz. 6 do 9 wieczór, w niedzielę 
od godz. 3 do 9 wieczór, w kancelarji szkoły przy 
ul. Mioodwei L. 26. 693x 


Zarząd DOMU MODLITWY 


w sali Teatru Żydowskiego 
przy ułicy Bocheńskiej L. 7 


zawiadamia, że pozostałe bilety na nabożeństwa 
w nadchodzące uroczyste Święta 5ni jr" zam 
można nabyć codziennie przy kasie Teatru od godz. 
10 rano do 9 wieczór, vraz od wtorku dnia 8 b. m. 
włącznie we firmie A. Fischhab, m. Grodzka 46. — 
Telefon 132-56. — Zarząd zapewnił sobie udział nal- 
wybitniejszych sił kantorskich, oraz przeprowadził 
specjalne celuwe urządzenie sali. 366g 


Drogiemu Koledze p. Natanewi Ginzigowi 
wyraża najgorętsze współczucie z powodu 
zgonu bł. p. Ojca. 
374g Grono Urzędnicze Spółdzielczego 

Banku Centralnego, Kraków ul. Józefa 1. 


Przyjacielowi naszemu p. Natanowi Giinzi- 
gowl z powodu zzonu błp. Ojca Jego wyrażają 
tą drogą współczucie. 


700x Leon Gelles z narzeczoną, 


DZIEŃ POLITYCZNY 


PRZECIW „PESYMIZMOWI* INSTYTUTU 
BADAŃ KONJUNKTUR 

Jak podają dzienniki opozycyjne, w łonie Instytu 
iu Badań  Koniunktur gospodarczych powstało 
wielkie nieporozumienie wewnętrzne między dyrekro 
rem Instytutu p. Lipińskim a jego współpracown =- 
kami, Nieporozumienie dotyczy oceny sytuacji g=- 
spodarczej w sprawozdaniach Instytutu, na który 
to temat w ostatnich latach wiele dyskutowano, 
przyczem w sanacji objawia się niezadowolenie z 
„pesymizmu“ Instytutu. W związku z tem zanosi 
się na daleko idące zmiany personalne, o czem 
wczoraj już pokrótce donieśliśmy. 


STRONNICTWO LUDOWE 
BĘDZIE WYDAWAĆ DZIENNIK 


Naczelny komitet Stornnictwa Ludowego posta- 
nowi! przystąpić do wydawania własnego pisma 
codziennego : upeważnił byłych posłów Rataja i 
Thugutta dọ zorganizowania wydawnictwa. W pla- 
nie jest nabycie własnej drukarni, 


DALSZE SLEDZTWO W SPRAWIE BRZESKIEJ 


Wobec powrotu z urlopu p. Demanta śledztwo w 
sprawie brzeskiej, jak donoszą ze źródeł miarodaj- 
nych będzie wznowione, i potrwa do końca bieżąe 
cego miesiąca, poczem zostanie zakończone, a akta 
zostana ponownie przedstawione wszystkim oskaTr= 
Ż myrm. 


Przypomnieć należy, że już na wiosnę sędzia 
Demant pokazał akta zakończonege przez siebie 
śledztwą wszystkimi oskarżonym i odesłał je da 


prokuratora, Prokurator uznał, że Śledztwo trzeba 
jeszcze uzupełnić. 


Rozpowszechniajcie 


„NOWY DZIENNIK" 


Uznania godny okólnik Rektora 


politechniki lwowskiej 


Rektor politechniki Iwowskiej prof. Sokolnicki 

iwydał następujący okólnik (Nr, 4293/31 z 4 bm): 
, „Zbliża się początek roku akademickiego, a wraz 
iz nim Rektor i Profesorowie Politechniki Lwow- 
„skiej zaczynają otrzymywać liczne pisma rodziców 
ikrewnych i opiekunów młodzieży z prośbami o 
protekcję i wzgłędy przy egzaminach wstępnych. 
„Zjawisko to, spowodowane zrozumiałą zresztą tro- 
skg rodziców o los synów, nie jest zdrowe, ani go- 
łdne tolerowania: godzi ono w dobrą sławę Uczel- 
ni, której Profesorowie sami otaczają młodzież jak 
„największą życzliwością i starają się o największą 
*Lezstronność w ocenie kandydatów, przynosi ujanę 
„młodzieży już siudjującej, która niewątpliwie tylko 
jswoim własnym wysiłkom ma do zawdzięczenia 
przyjęcie; wreszcie, co najgorsze, demoralizuje 
młodzież, wyrabiając w niej u samego zaranła 
życia przekonanie, że wszystko, nawet przyjęcie 
do Szkoły Wyższej, wyrabia się protekcją. Biecne 
zachowanie się wobec tego stanu rzeczy byłoby 
Mitrwaleniem takiego przekonania, 

Rektorat Polilechniki lwowskiej ozwje się w o- 
„bowiązku uprzedzić, że jak dolychczas, tak i na- 
dal czuwać będzie nad przestrzeganiem bezsiron- 
'OŚści przy ocenie kandydatów i siarać się będzie 
eliminować przy wpisach wszelkie wpływy lub 
„względy nboczne, nierzeczowe, ale zarazem, że do 
listów z prośbami o protekcje dla uczniów przy- 
"wiązywać będzie odtąd to znaczenie, jakie one, ło- 
gicznie rzecz biorąc, jedynie mieć mogą: znaczenie 
ywrócenia uwagi na protcgowanych kandydatów 
jako na słabych, niezdolnych do samodzielnego 
"wykazania istotnych kwalifikacyj do studjów*. 

——O$0— 
POCHÓD ULICZNY DZIECI SZKÓŁ ŻYDOW- 
SKICH W WARSZAWIE 

W związku z rozpoczęciem nowego roku szkol- 
„nego odbędzie się w poniedziałek, dnia 7 bm. de- 
„monstracyjny pochód uliczny dzieci żydowskich 
iszkół świeckich w Warszawie. Dzieci przybędą ze 
szkół pod opieką nauczycieli do ogrodu Krasiń- 
skich, skąd o godz. 11 rawo wyruszą ulicami Na- 
„Jewki, Miła, Zamenhofa, Pawia, Smocza, Nowo- 
lipki do siedziby Zarządu „Zjednoczenia Szkół 
'"Żydowskich* (Nowolipki 41), gdzie pochód zosta- 
nie rozwiązany. Dzieci nosić będą transparenty 
"z hasłami, wyrażającemi żądania ludności żydow:- 
skiej w dziedzinie szkolnictwa. 

ŁODZIANKA DZIEDZICZY OLBRZYMI SPA- 
DEK AMERYKAŃSKI 


Do Łodzi nadeszia wiadomość o olbrzymim spad 
'ku amerykańskim, który ma przypaść 74-lelniej 
Lodziance Chanie Fajnerowej, zam. przy ul. Ka- 
„miennej. Przed wojną dwaj bracia Fajnerowej, 
Szmuł i Jakób Rosensoh:owie wyemigrowali do 
Ameryki, gdzie dorobili się wielkiego majątku. O- 
'becnie Fajnerowa otrzymała wiadomość, że brat 
"jej Samuel zmarł w Ameryce, pozostawiając spa- 
'dek, sięgający sumy pół miljona dolarów. Zna- 
‘ezna część tej olbrzymiej fortuny przypadnie w u- 
'dziale Fajnerowej, która podobno zamierza za uzy 
'skane pieniądze ufundować szpital dla dzieci. 

SĄD EKSMITUJE SIEBIE SAMEGO 

Z Lidy donoszą o niezwykłej sprawie sąduwej, 
jaka ma się tam w najbliższych dniach rozegrać. 
Oto magistrat w Lidzie wynajął dla nowoutwo- 
rzonego oddziału Sądu okręgowego lokal w domu 
„prywatnym, ale ponieważ jest w kłopotach finan- 
sowych i zobowiązań swoich nie płaci, więc nie 
płacił także komornego. Wobec tego wlaściciel do 
„mu wniósł do oddział» sądu okręgowego w Lidzie 
„skargę o eksmisję i w ten sposób sąd będzie mu- 
siał sam siebie eksmitować, o ile przedtem spra- 
"wa nie zostanie polubownie załatwiona w ten 
wa że za zobowiązaniu magistratu zapłaci 
rzad. 

B. GEN. ŻYMIRSKI NA WOLNOŚCI 

B. gen. Michał Żymirski, który bezpośrednio po 
„wypadkach majowych został osadzony w więzie- 
'miu za nadużycia na stanowisku zastępcy szefa ad- 
ministracji armji, a następnie prawomocnym wy- 
rokiem skazany na 5 lat ciężkiego więzienia, de- 
„gradację i pozbawienie praw, został zwolniony 
'z więzienia w ubiegłą sobotę. W tym dniu bowiem 
skończył się okres wymierzonej kary. Po puszcze- 
niu więzienia Żymirski przybył onegdaj do War- 
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szawy, aby podjąć starania o wyjagd zagranicę. 
Podobno ma się on udać do Argentyny. 
SKAZANIE 25-CIU KOMUNISTÓW 

Sąd okręgowy we Włocławku na 2-dniowej sesji 
rozpoznawał sprawę 25 komunistów kuinewskich, 
którzy byli sprawcami rozruchów 1 pobicia poli- 
cjaniów w dniu 1 maja br. w Kutnie pod wodzą 
radnego miejskiego Franciszka Szlenka, Sąd ska- 
zał Franciszka Szlenka i Józefa Grudzińskiego na 
4 lata ciężkiego więzienia, pozostałych zaś na ka- 
ry więzienia od 1 roku do 3 lat. 
SCHWYTANIE SZAJKI FALSZERZY BANKNO- 
TÓW W POZNANIU 


Policji śledczej w Poznaniu udało się w tych 
dniach zlikwidować szajkę fałszerzy 100-złotowych 
banknotów. Policja zaskoczyła fałszerzy w chwili, 
gdy przysiępowali do wyrobu nowej emisji. Szaj- 
kę tę tworzyli: Józei Klosse, Jan Krzyżan, Fran- 
ciszck Biedny, Franciszek Majchrzak i Czesław 
Chojnicki. Wszystkich aresziowano i osadzono w 
więzieniu, za$ urządzenie służące do fałszowania 
banknotów skonfiskowano. Aresztowani fałszerze 
urządzili fabrykę na peryferjach miasła na Zawa- 
dach w dawnej fabryce chleba Lechja. Fałszerze 
zamierzali wypuścić w obieg banknotów na sumę 
250 tys. zł. 


DEFRAUDACJA W BANKU LUDOWYM W JĘ- 
DRZEJOWIE 
W Banku Ludowym w Jędrzejowie pracował 
niejaki Izaak Wajnrach. Przed niespełna tygo- 
dniem W. zdelraudował 20.000 zł i zbiegł, Władze 
Śledcze rozesłały za nim listy gończe. W. podobno 
jest w posiadaniu paszportu zagranicznego. 
PORUCZNIK POSTRZELIŁ TEŚCIOWĄ p 
W ub, piątek popołudniu rozegrał się w Warsza- 
wie w mieszkaniu por. Bronisława Paszkawskie- 
go ponury dramat. Między 33-letnim por. Pasz- 
kowskim, pracownikiem  departameniu M. S. 
Wojsk. a jego żoną 29-letnią Ludwika, urzędnicz- 
ką fabryki parowozów, wynikały ostatnio czę- 
ste nieporozumienia. Krytyczaego dnia przyszła do 
Paszkowskich matka żony porucznika, 60-letnia 
Ludwika Werpachowska Niebawem pomiędzy por 
P.szkowskim a teściową ‘wynikła ostra sprzeczka 
pizyczem — jak zeznaje oficer — siaruszka rzu- 
ciła w niego miską, Wtedy P. nie panując już 
nad sobą, wyjął rewolwer i wystrzelił erzykrot- 
nie. 2 kule chybiły, trafiając w oparcie otomany, 
trzecia zaś trafiła Werpachowska usta wy- 
szła za lewem uchem. Sprawcę strzałów rozbrojo- 
no i przewieziono do komendy miasta. Życiu Wer- 
pachowskiej nie zagraża nishezpieczeństwo. 
OSZUST — ZABÓJCĄ 
W tych dniach w Międzyrzeczu Podlaskiem pow 
stała sprzeczka na tle handlowem między kupcami 
Ryszardem Oszusiem i Śrulem Rozenwaldem. W 
pewnym momencie Oszust wydobył rewolwer i 
dwoma strzałami położył trupem  Rozenwalda. 
Zabójcę przekazano władzom sądowym. (PAT). 
PORWANIE DWÓCH DZIEWCZĄT 
Onegdaj zdarzył się w Warszawie wypadek por 
wania dwóch dziewcząt. Późnym wieczorem ul. 
Koźlą (Stare Miasto) wracały z pracy dwie sio- 
siry: 18-letnia Lucyna i starsza nieco siostra Wan- 
da Pograzińskie, W pewnej chwili jakiś mężczyzna 
zagadnął dziewczęta. proponując im przejażdżkę 
samuchodem. Dziewczęta zgodziły się 1 wsiadły 
do taksówki. Ta przejechała jeden z mostów na 
Wiśle i na Pradze popędziła szybko pustą ulicą 
Grochowską. Młodsza Lucyna usiłowała otwo- 
rzyć drzwiczki i krzyczeć. ale mężczyzna ją ubcz- 
władnił. Samochód pędził dalej ku Wawrowi. Lu- 
cynie udało się otworzyć drzwiczki i wyskoczyć, 
to samo zrobiła siostra i obie skryły się w krza- 
kach. Po pewnym czasie dowlokły się do poste- 
runku policyjnego i złożyły meldunek Pokaleczo- 
ną Lucynę opatrzyło pogotowie. drugiej nic się 
nie slało. 


ODBICIE SKAZANEGO PRZESTĘPCY 


W sądzie okręgowym we Lwowie zaszedł mie- 
zwykly wypadek odbicia skazanego przestępcy 
przez męty społeczne, Przed sądem stawali 4 wła- 
mywacze. oskarżeni o to. że w maju br krytem 
korytem Pełtwi dostali się pod sklep jubilerski 
Rapsa przy ul. Lesjonów i usiłowal.: włamać się 
do sklepu, Zostali oni ujęci w chwili przebija- 
nia sklepienia. Po przeprowadzeniu rozprawy sąd 
skazał Samotija na 2 i pół roku więzienia, pozo- 
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Stkóndery Grodzka 89, Tel. 118-75 


Poleca na sezon jesienny OSTATNIE 
NQWGŚCI bielskie i oryg. ancielskie Wy bór 
wielki, gatunki pierwczorzędne. 086 
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„WARSZAWA” 


SZALOMA ASZA 


po cenie subskrypcyjnei 
dla Czyfelników „NOWEGO DZIENNIKA“ 


Słynna tryłogja powieściowa Szałoma Asza p. í. 
„POTOP*, dająca niezwykłe żywy i barwny obraz 
współczesnego życia Rosji, ze specjalnem uwzglę= 
dnieniem życia żydowskiego, ukazwie się obecnie 
w przekładzie polskim. 

Pierwszy tom p, t. „PETERSBURG“ 
przed kilku tygodniami, a Prenumeratorzy nasi 
mij sposobność nabycia go po cenie o połowę 
niższej od ceny księgarskiej. 

Nisbawem ukaże się drugi tom trylogii p. t. 


„WARSZAWA 


w przekładzie Wacława Rogowicza. Ze względu 
na przedstawione w nim środowiska polskie, poe 


wyszedł 


` wieść ta tem bardziej będzie interesującą dla nae 


szych Czytelników, 

Szalom Asz zbyt poczesne 
miejsce w literaturze żydowskiej, 
specjalnych wymagały zaleceń. 
mienić, że trylogja 


„POTOP“ 


odbiła się entuziastycznem echem na lamach kry= 
tyki fachowej i spotkała się z gorącem przyjęciem 
wśród czytającej publiczności żydowskiej. 

Cena każdego tomu trylogii, a więc i powieści 


„WARSZAWA“ 


wynosić będzie 12 ZŁ 

Wydawnictwo „Nowego Dziennika“, praguąc uduw 
stępnić swoim Czytelnikom nabycie tego wspaniae» 
łego dzieła na dogodnych warunkach, poczyniło Spes 
cjalne starania, by każdy Prenumerator „Nowego 
Dziennika“ mógł otrzymać je po wyjątkowo niskiej 
cenie, a mianowicie 6 Zł. 50 GR. — (Na prowincii 
plus porto polecone 1 ZŁ. 20 GR.). 

Cena ta subskrypcyjna ważna jest DO DNIA 17-go 
WRZEŚNIA B. R.; po tym terminie cena tomu wye 
nosić będzie ł2 ZŁ. 

Za kilka tygodni ogłosimy na tych samych Wae 
runkach subskrypcję trzeciego tomu tryłogji Asza 
p. t. „Moskwa“. 

Każdy, kto zechce nabyć powieść Asza „Wara 
szawa' po cenie subskrypcyjnej, winien wypełnić 
czytelnie załączony kupon, oraz blankiet nadawczy 
P. K. O. Nr. konta 400630 i wpłacić według tego 
blankietu Zł. 6'50, Odcinek blankietu P. K. O. wraz 
z wypełnionym kuponem należy pizesłać w nieza- 
klejonej kopercie za opłatą pocztową 5 Zr. — 
pod adresem: 

Wydawnictwo „Nowego Dziennika'', Kraków 
Orzeszkowej 7. 


Na kopercie należy bezwzględnie dopisać wyraz: 


„Druk“. 
OŚ 


ZAMOWIENIE 


Imię s nazwisko œ e m as 2 a A 3». 30206 


i uznane zajmuje 
by jego dzieła 
Wystarczy nad- 


Miejscowość: . 


Ulica Nr. domu: s. asg e enr a sign JE 
Zamawiam dzieło Sz. Asza „Warszawa“ 
wpłacając równocześnie zł. 6'50 na konto P.K.O. 
Nr. 400630 (Wydawnictwo „Nowego Dziennika“ 
— Kraków) — (na prowincji plus porto polee 
cone 1'20 zł.) 
Kupon ważny do dnia 17 września 1931 r. 


stałych zaś po 3 lata więzienia. Kiedy po ogłe- 
szeniu wyroku dozorcy więzienni przeprowadzali 
skazanych do wiezienia, „publiczność“ zrobiła 
sztuczny tłok, nrzyczem oddziełono dozorców od 
skazanych. Z tłoku zdołał skorzystać tylko jeden 
Samotij, który zbiegł, pościg nie dał dotychczas 
żadnego wyniku 
WŚCIEKLIZNA NA KRESACH 


Na mieszkańca miasteczka Mołczadź w powie: 
cie baranowickim, Szewczyka, jadącego furmanką 
napadł wściekły wiłk, z którym Szewczyk stoczył 
wałkę. Wilka dobili koczujący w pobliżu cyganie, 
a glowę jego przekazano do Wilna celem zbada- 
nia, Szewczyk odniósł podrapania na twarzy i po 
kąsania ręki. W tymże czasie został pogryziony 
przez wściekłego psa mieszkaniec wsi Ostrów 
pow. baranowiekiego, Pietraszewicz Dymitr, któ- 
ry został oddany pod obserwację i dla przeprowa- 
dzenia kuracji przekazany miejscowemu lekarzo- 
wi rejonowemu. Na terenie całego powiatu wszczę 
to energiczną walkę z rozszerzającą się wściekli- 
zną wśród zwierząt. (PAT), P 

— 
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KONFEKCJI DAMSKIEJ 
KRAKOWA 


Dom Modeli VOGLER Fioriańska 10 


Godne widzenia są nasze wystawy reklamowe! 699 


POKÓJ z T n 
nem utrzymaniem i kom 
fortem dla 2-ch akade- 
mików (czex) do wynaję 
cia. Wiadomość: Prof, 
Reinkoldowa,  Karmeli- 


Pale Sb. th. 1. 691x 


ELEGANCKO umeblowa 


FONOJ o w | ny pokój z balkonem i z Ę 
publiżu WSH, dla aka- | osobnem wejściem do Chemiczna pralnia i art. farbiarnia 
demiczki: Józefitów 21. | wynajęcia, Pokój nadaie 

m, $ 598x | się również do celów re- 


ELEGANCKA pokój fron- | Prezentacyjnych. Wiado 


twy do wynajęcia z u- | mość: ul. Kraszewskie- | Centrais: 

trzymaniem lub bez dla | go 19, m, 9. 368g | Hraków, Starowiślna 18, Telefon 162-67 

panienki iub chłopca, — przyjmuje wszelką garderobę do chem. czyszeze- 

ewentualnie z obieką: ut. nia i farbowania po cenach bardzo niskich. 

Grodzka 66, m. 4. 703x | NAUKA 

PME ŁO"AEE W I WYCHOWANIE A > WWW "EE" TERRK SAI 

2 POKOJE kuchnia MY 

przedpokć; w starym da | === a Zawiacćemienie. 

de Pi” Li, Lwowsk'e; | SŁUCHACZKA lil, roku Ławiedamia się P, T. Publiczność, że Stowarzy- 

w oni ie kw praw, rutynowara „KOE- szenie dla przejezdnych therych, które corocznie UW- 

„ip « TEM w N naa petytorka, poszuku;e lek | rządza nabożeńs'wa w Rosz Haszana i Jom Kipur, 

Nd pod NOZ : w cyl ze wszystkich przed- | również tego roku urządzi nabożeństwa w now 
3 czynsz | miotów, szczególnie ma- | odéwieżonych salach írontowych Kawiarni Bristol 


tematyki i łaciny najchę 
tmiej za utrzymanie. 
Zgłoszenia pod „H. L.“ 
od Adm. „N, Dziennika’ 


Uwaga! Krzesła będą numerowane. Bilety są przez 
caly dzień do nabycia w Kawiarni „Bristol“. 670x 


| WPIS 


PROF, gimn. przyjmuję 
młodzież szkolną na wikt 
i mieszkanie, pomoc w. 
nauce, fortepian: Fleśch 


do Szkoły MAŁAKSIWA i RYSUNKU 


ner, Kraków, Wielopo- 694: | art. mal Alfreda TERLECKIEGO 
le 24; 3778 RUTYNOWANA nauczy w Krakowie, ul. A. Potockiego L. 11 


4a dzieci 


tunkejonarjuszy państwowych 
Rząd Zniżki kolejowe 200%. 


zielka udziela iekcyi, —- ABC 
KonwersSacji, 
języka niemieckiego u 
każdym zakresie: Hər- 
uł Śląska 4 II! 


3638 f 


WIEDEŃ, Przy polskic. 
rodzinie inteligentnej (ży 
dowskiej) we  Wietimu 
do wynajęcia pięknie u- 
„meblowany pokój z ga- 
binatem, osobnem Wej- 
ściem i telefonem, z pen- 
sją lub bez pensji. Zgło- 


literatury 
NOWOŚCI w materjałaeh i faseonach 


salon krewiecki SZYMON ELSNER 


Kraków, al. Gertrudy 24. Telefon 1298-28 


Ę 


nowa, 
piętro. 


PANIENKA W e 


szenia skierować pod — | Ze znajomością ięzyka | 
Wien IX, Liechtenstein | Hebrajskiego, do 7-lei- | 
strasse 60, Th 13. 696x niej dziewczynki zosia. | 
=> | Bie natychmiast przyię=ł| 
WE WIEDNIU duży po- | ta. Zgłoszenia: Gletzer. | |R 
kój przy lepszej żydow- | Grodzka 36, drzwi 5. |B 
skiej rodzinie dla 2 stu- 651x 


dentek (tów) z całem u- 
tńzymnaniem lub baz, do 
wynajęcia. Lekcje mu- 
zyki i îrancuskiego w do 
mu, Informacyj udzieła: 
Grossowa, Kraków, ul. 


ABSOLWENTKA filozc- | b 
fji udziela lekcyj języka | p 
niemieckiego i francuskie | | 
go. Zgłoszenia z grzecz- ` ý 
ności przyjmuje: Wein- | i 


mm Z ZK Z e Z Z R A A a O e e oee e 


berg, Miodowa 20. 378g 


Zieloma 12, I. piętro. 371g 


rtm ZNUZCZOWE RO/ADZKI, LINOLEUM f 
JĄ | FARBUJE MOMENTALNIE BIAŁE PODŁOGI H 
| NA MAMON tus ORZECH CIEMNY. f 


Do nabycia we wszystkich ksiegarniach. ` 
Wiele mówi się i pisze e Białe; 
Księcze, Liście MacDonalda itd. 


Ale mało kto zma dokiadnie treść 
tych dokumentów. 


paajcje przeto: 


Elegancka bieliznę 
pościelową, oraz 


wszelkie zamówienia w zakres bieliźniarstwa 
| wciiodzące wykonuje szybko i starannie wedle 


męską damską. dziecinną. 


POLITYKI SJOKISTYCZNEJ 


OD PROGRAMU BAZYLEJSKIEGO 


DO ENUNCJACYJ MaceDONALDA 
1 WEIZMANNA 


Do nabycia w Admin. „Nowego Dziennika“, 
Kraków, ul. Orzeszkowej L. 7. Telef. 102-79 
"we wszystkich księgarniach. 


najnowszych żurnali. — pracownia „Ognisko 
Pracy“. Kraków, ui. Mikołajska 9. Il. piętro, od 
goćz. 11-—1. Telefon 158-21. 
NA KURSY FANDLOWE 
W p X í PRAKTYCZNE 
roczne i wieczorne, pół- 
. IS „oczne księgowości dla 
LOROSŁYCH 
N FEINBERGA 
długoletni rutynowany instruktor nank handi. 
Kraków, STAROWIŚLNA 28 (przy ul. Dietla). 
Cena egz. 80 gr. (plus porto 15 gr.) Celem umożliwienia młodzieży korystania 
z wykładów na kursach, udziela się niezamo= 
żnym zniżki aż do taksy 20 zł. mies. 416x 


Dla organizacyj za peprzedniem naedesłaniem nałleżyłości, 
przy odbiorze większej ilości, cena po 50 gr. (i porto). 


| 


Dia starszej młc dzieży szke!nej 


Z Okazii rozpoczęcia roku szkcinego, Ecieca 
specialne trwale 


cbuwie cia miodzieży 
pe cenach konkurencyjnych. 
Magazyn obuwia 


Kraków, ulica Floriańska L. 35. 


W. Weysterowski i Syn — Fabryka Obuwia Bydgoszcz. 


MIENIE ZAKŁADY CERAMICZNE 


KRAKÓW 14, Lwowska 2. tel. 114-72 


oferują cegłę maszynową, pustaki i dachów- 
kę, oraz wszelkie materiały budowłane nai- 
wyższej jakości, po zniżonej cenie. 627x 


WPISY 


do pryw. 


:KRAKOWIANKA: SZKOŁY MUZYCZNEJ 


PROF. MARJI BR. CLOSMANN, CZŁ, P. Z, M, P. 
Starowiślila 21, od godz. 11—1 i od 3—7. 
Nauka gry fortep., przedm, teoret. dykt, muzycz., 
przy koňcu roku egzamin, — pod przewodnictwem 
Proi. Dr. Reissa, 


Kursa jezyków: 
niem.. ang., franc. gram. liter., koresp, hdndł,, 
nografja; — dla starszych kurs 6 miesięcy. 
Starowiślna 21, II, piętro. 


ste- 


e 


| 


WPISY 


KURCY HANE LO 


WE 


£. GRYSZPANA 


odbynają się w lokalin Kursów 


w KRAKOWIE, Zielona 12 


coaziennie od 9-12 i 4— 7 
Żądać prospektów! 


"BEA | REMO EEKWE 267 


dc szkoły zawodowej dla dziewcząt żyd. 
„Ognisko Pracy“ w Krakowie“, ul, Mikołajska 9 
II. piętro. na 

1-reczny i Z-ieini kurs 
aoscodarstwa demowes6 


odtywają się w kancelarii szkoły od godz. 10 
—1, codziennie z wyjątkiem sobót i świąt. — 
Teuefcu 158-21. 


BIURO POWIERNICZE 
Kraków, ul. św. Jana 18. Telefon 170-37 


wykonuje wszelkie zlecenia: kupna i sprzedaży 
reainości miejskich i ziemskich, prowadzi ad- 
miułstrację domów i majątków, udziela porad 
technicznych i handlowych. kontroluje bilanse. 
kontrakty, przedsiębiorstwa, składy, ułatwia 
sprzedaż produktów rolnych i leśnych, oraz 
pośredniczy przy imporcie i eksporcie.  638x 
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Wrzesień 
Wschód 6 Zachód 
słońca słońca 
4 m. 54 Niedziela 18 m. 14 


24 Elul 5691 


Dziś posiedzenie Rady Partyjnej 
Organizacji Sjońskiej 


Dziś w niedzielę dnia 6 bm. odbędzie się w lo- 


kalu Stow. akademickiego „Przedświt ilaszacharć. 


przy ul. Stradom 15, posiedzenie Rady Partyjn: ) 
Organizacji Sjońskiej dla zachodniej Małopolski i 
Śląska z następującym porządkiem dziennym: 1) 
Otwarcie — prezes Egzekulywy dr. Ign. Schwarz- 
bart. 2) Za kulisami XVII Kongresu Sjonistyczne- 
go — sprawozdanie — prezes Organizacji posel 
dr. Thon, 3) Program pracy organizacyjnej w na- 
szej dzielnicy wobec obecnej sytuacji sjonizmu — 


sekretarz generalny Abraham Ilofstatter. 4) Spra-* 


wa zorganizowania aliji stanu średniego — mgr. 
Leom Salpeter, członek Egzekulywy. 5) Bank pol- 
sko- palestyński — Abraham Ifofsliiter. 6) E- 
wertualja 


Posiedzenie rozpocznie się punkiualnie o godz. 
10-tej przedpotudniem. 


Referat Dr. Okrensteina 
w Jarosławiu 


W dniu dzisiejszym odbywa się w Jarosławiu 
zjazd członków organizacji „Hanoar Iaiwvi“ 


z okręgu jarosławskiego z współudziałem dr. Ju» | 


dy Ohrensieina z Petach Tikwy. Dr. Ohrenslein 
jako reprezentant ruchu „Hanoar Haiwri* na 
XVII Kongresie w Bazylci brał czynny udział we 
wszystkich obradach. tak kongresowych. jak i kon 
feremeji stamsjonisiów. M in dr. Ohrerstcin zo- 
stał wybrany jedny:n z pięciu członków stamsjoń- 
skiej Egzekutywy w Palestynie. 

W dniu dzisiejszym wieczorem na zakończenie 
zjazdu „Hanoar Haiwri* wygłosi dr. Ohrenstein 
referat o problemach kongresowych. Zapowiedzia- 
ny referat wzbudził wśród społeczeństwa żydow- 
skiego w Jarosławiu wielkie zainterescwanie. 


Ogólnonolski zjazńi lekarzy 
internistów w Krekowie 


W dniach od 24 do 27 bm. odbędzie sie w Kra- 
kowie ogólno polski zjazd lekarzy internistów. 
Na zjazd zgłoszony został szereg wykładów, re- 
feratów i pokazów wybitnych przedstawicieli pod- 
skiego świata lekarskiego. Uczestnicy zjazdu od- 
bedą szereg wycieczek w okolice Krakowa, oraz 
do uzdrowisk na terenie województwa krakow- 
skiego. Wszelkich informacyj udziela komitet or- 
ganizacyjny w klinice lekarskiej Uniwersyletu Ja- 
giellońskiego, Kraków, Kopernika 15. 


Powszechny spis ludności — 
9 grudnia b. r. 


Na czwartkowem posiedzeniu Rady ministrów 
zostało podpisane rozporządzenie w sprawie prze- 
prowadzenia drugiego powszechnego spisu ludno- 
ści. Spis odbędzie się w dniu 9 grudnia br. według 
stanu o północy z 8 na 9 grudnia. 

Drugi powszechny spis będzie miał zakres węż- 
szy niż spis z r. 1921, nie obej aig on bowiem spi- 
su gospodarstw rolnych, leśnych. ogrodniczych, 
jak również gruntów wspólnych, zwierząt domo- 
wych oraz spisu sieroi, ogranicza się jedynie poza 
spisem ludności do spisu mieszkań i budynków. 

Prace przygotowawcze, organizacja przepro- 
wadzenia i opracowanie spisu wykonane zostaną 
w Głównym Urzędzie Statystycznym przez Biuro 
powszechnych spisów z generalnym komisarzem 
spisowym na czele. 

=— 00 

— DYŻURY APTEK. Dziś w niedzielę mają dy- 
żur dzienny i noczy apteki: Rynek 22, ul. Florjan- 
ska 15, Karmelicka 23, Aleja 29 Listopada 5, al. 
Dietla "76 i Brodzińskiego 1. Tylko dyżur dzienny 
apteki: Rynek A—B 43, ul. Gertrudy 1, Krowode”- 
ską 74, Konopnickiej Krakcwska 9. 

— SPENSJONOWANIE PROF. I CHRZANOW- 
SKIEGO. Wczorajszy „Czas“ notuje pogłoskę. że 
wniosek wydziału fil. U. J o przedłużenie profesu- 
ry prof. I Chrzanowskiego nie zosiał przez mi- 
mistra WR. i OP. uwzględniony. 

— MIEJSKIE AMBULATORJUM ELEKTRO 
MBŁAPEUTYCZNE (lamp kwarcowych i diater- 


„NOWY DZIENNIK" poniedziałek 7. 


m a — 


ji), mieszczące się w Ratuszu (pl. WW. Śświę- 
tych, HI p.) zostaje uruchomione pu przerwie Wa- 


9. DE MI" 


ig kacyjnej.z dniem 10 bm. tj. we czwariek. Godziny 
| przyjęć codziennie od 16—18-lej z wyjątkiem swiat 
1 mieuziel. p 

—OSTRZEŻENIE PRZED NIEBADANEM MIĘ 

SEM. Wskutek połanienia zwierząt rzeźnych na 
prowincji przywożą do Krakowa handlarze i rz2- 
znicy mięso i wyroby masarskie. Ponieważ mięso 
to i wyroby jak urzędownie stwierdzono, nie by- 
lo nigdzie badane i pochodzi ze zwierząt bitych 
potajemnie, przeto Magistrat przestrzega publiez- 
ność przed nabywaniem takiego mięsa i wyrobów 
masarskich, a to ze wzgledów zlrowolnych Mięso 
surowe sprzedawane w tulejszych sklepach, jat- 
kach itp. badane przez lekarzu weterynaryjnego, 
musi posiadać pieczęcie urzędowe tutejszej rzeźni 
lub tutejszej kontroli sanilarnej. Pieczęć komroli 
Jest owalna Zz napisem „komtrola sanit. Kraków” i 
«lala. Mięso i wyroby masarskie bez pieczęci lub 
plomb sa niegewnego pochodzenia, nie badane i 
jako takie do konsumeji nie zdalne, Sprzedaż mię- 
sa pochodzącego z prowincji nie może odbywać się 
w jatkach i sklepach rzeźniczych, w których sprze- 
daje się mięso pochodzące z ubozu w lutejszej rze- 
źni miejskiej dokonywanego. lecz w lokalach wy- 
łącznie na ten cel przeznaczónych i cznaczonych 
wyraźnym napisem: „Sprzedaż mięsa prowincjo- 
nalnego* oraz po cenach przez Magislrat ustana- 
wianych 7 

— 11 ZACHOROWAŃ NA SZKARLATYNĘ, 10 
na tyfus brzuszny, 6 na dytierję, 5 na czerw onkę, 
oraz po 1 na róże. osp wietrzna i koklusz+zołoszo 

no w Ciągu ub. tygodnia Urzędzie 

| Zdrowia w Krakowie. 

| 

| 


— OFIARA, SPRYTNYCH KIESZONKOWCÓW 
Sykutowski Leon zam. przy ul. Szlak 59 zglosil 
do policji, że dnia 4 bat. około godz. 1220 gdy po- 
wraeał z Miejskiej Kasy Oszczędności z ul. Szpi- 
talnej, gdzie podjął pieniądze, w chwili gdy wszedł 
: do bramy domu, gdzie mieszka, przystąpiło do nie- 
go i będącej z nim. córki 4-rech osobni- 
ków, (sądząc z wyglądu Żydów), kiórzy 
zatrzymali ich na schodach i zaczęli się wypyty- 
t wać o lokatorów rzekomo w iym domu zamieszka- 
łych, pokazując córce jakiś papier z nazwiskiem 
csoby. której poszukują. W chwilę po oddaleniu 
sie danych osubników, już po wejściu do mieszka- 
nia, Sykutowski zauważył brak portfelu, w któ- 
rym miał pobrane w kasie pieniądze, a to 474 do- 
larów amerykańskich, 500 złotych oraz różne za- 
piski. W czasie tym przed domem na ulicy stał 
zięć Sykutowskiego, który widział danych osobni- 
ków, wychodzących z bramy domu, lecz nie przy- 
puszczaźąc kradzieży, nie zwrócił na nich więk- 
szej uwagi. Osobnicy ci oddalili się w niewiado- 
mym kierunku. Dochodzenia prowadzi III Komi- 
sarjat policji. r 

— MIĘDZY NOCNEMI CMAMI W piatek o g. 
23 z restauracji Marka przy ul Starcwiślnej wy- 
szło towarzysiwo złożone z Kocajby Marji pro- 
słytuiki, jej brata Kocajby Władysława, Kamiń- 
skiej Heleny prostylutki, oraz Ilabowskiego Stani- 
sława. Towarzystwo to na plantach przy ul. Sien- 
nej spolkało N. Nelę prostylutkę, idącą wraz ze 
swym kochankiem nieuslalonego nazwiska. Nela 
wypowiedziała kilka ordynarnych słów pod adre- 
sem przechodzacych, na co Kocajba odpowiedzia- 
ła jej takiemiż słowami, za eo kochanek Neli u- 
derzył Kocajbę w twarz. Zajście znalazło swój 
epiłog na komisarjacie, dokąd patrolujący poste- 
runkowy odprowadził całe towarzystwo, z wyiat- 
kiem Neli i jej kochanka, którzy zdążyli się w mię 
dzyczasie ulotnić. Pp 

— WYPADKI SAMOCHODOWE. Przysiężniak 
Franciszek szofer zam. przy ul. Krowoderskiej, 
zgłosił do policji, że kiedy jechał samochodem cię- 
żarowym ul. ks. Józefa w stronę Przegorzał. na- 
jechał na jego samochód nieznany mn woźnica i 
wybił dyszlem 3 szyby wartości 50 zł — Dnia 4 
bm. o godz. 1830 Skórnicki Jan jadac rowerem 
vl. Krasickiego lewą stroną ulicy. najechał na Po- 
lich Urszulę (lat 7) zam. pzy ul. Krasickiego 3. 
wskulek czego dziecko upadło na bruk i doznało 
ogólnych potłuczeń i wybicia trzech zębów. Zi- 
wezwane pogotowie ratunkowe przewiozło go do 
szpilala św. Łazarza. 

— OSC —— 

Z UNIWERSYTETU JAGIELLOŃSKIEGO. 
P Zygmunt Fischer rodem z Krakowa otrzymał 
na tutejszym Uniwersylecie slopień doktora medy- 
cyny. 


w Miejskim 


——Ss— 

— WPISY do przedszkola przy organizacji „Tar 
but“ sysiemu Montessori pod kierownictwem wy- 
biinych i fachowych sił w nowym lokalu na 1-ein 
piętrze, składającym się z 3-ch obszernych pokoji, 
ogrodu i placu dla zabaw adbywają się codzien- 
nie od 11—1 przedpołudniem i od 5—6 pop. w no- 
wym lokalu przy ul Halickiej 4. I. p. róg ul. Mio- 
| dowej (przed tunelem), 
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JĘKI S 


MAPY, ATLASY 


t Da 
POLECA 


LSIĘGARNIA POWSZECHNA 


Dra SZ. SEIDENA 
KRAKOW, TOMASZA L. 20 


Spisy ksiażek do wszystk:'ch szkół darmo 


Zawiadomiemie! 
Pizeniosłem mój znany 


SALON KRAWIECKI 


Z UL. STRADOM 9 


Ma ul. ZIELORĄ L. 46, parter 
Telef. 181-72 


Posiadam na składzie materiały zagraniczne i kTđe 


jowe. — Dogodne i przystępne waruski. — Polecam 
się nadal łaskawym względom P. T. Publiczności. 


A, FRISCHER. 


664% 
p - WEJ 


Z TEATRU I ESTRADY 
ZGON FRANGISZKA SCHALKA 


Donieśliśmy już w telegramach że zmarł one- 
gdaj w miejscowości Edach w Austrji Franciszek 
Schalk, generalny dyrektor opery wiedeńskiej, 
Schalk urodził się 27 maja 1863 we Wiedniu, gdzie 
też: ukończył konserwatoriun muzyczne. Jego na- 
uczyciclem był Bruckner. W . roku 1888 był 
Schalk kapelmistrzem w Reichenbergu, później w 
Gracu i w Pradze. W r, 1898 jest dyrygentem W 
Covent Garden w Londynie, następnie jest dyry- 
gentem w Metropolitain-Opery w Nowym Jorku, 
a w r. 1900 obejmuje posadę kapelmistza Opery kró 
} wskiej w Berlinie, Stamtąd w tym samym chara 
kterze otrzymuje powołanie do Wiednia, gdzie 0« 
bejmmje później dyrekc,ę koncertów publicznych 
i kierownictwo szkoły dyrygentów w Akademii 
muzycznej. W r. 1918 obejmuje Schalk dyrekcję 
Opery i prowadzi ją razem z Ryszardem Strase 
sem. W r, 1924 dochodzi między nim a Straussem 
do konfliktu, Strauss ustępuje, a Schalk aż do 
Śmierci prowadzi dyrekcję Opery wiedeńskiej, 


TOWARZYSTWO „KRAKOWSKI TEATR 
ŻYDOWSKI“ zawiadamia, że w związku z rozpo= 
czynającym się nowym sezonem w Krakowskim 
Teatrze Żydowskim przygotowuje Zarząd Walne 
Zgromadzenie członków Towarzystwa Prawo gło- 
sowania na Walnem Zgromadzeniu będą mieli, 
prócz członków założycieli tylko ci, którzy wyku- 
pili za opłatą zł, 10 kartę członkowską za. rok 
1931/32. Karty członkowskie, upoważniające równo 
cześnie do zniżek na wszelkie imprezy Towarzye 
stwa. otrzymać można  codzienmie z wyjątkiem 
świąt i niedzici u skarbnika Towarzystwa p. len. 
Halperna, ul. Grodzka 58. > 

— „HALKA“ MONIUSZKI W PIERWOTNEJ 
WERSJI Pierwotnie skomponowana była „Halka“ 
w dwóch wielkich aktach zwartych, poiętych w 
duchu dramatu muzycznego i w tej formie odbyła 
się jej prapremiera w Wilnie, 16 lutego 1854 r. W 
tej wersji, niezmiernie ciekawej, zaprezentuje kra- 
kowskiej publiczności  „Halkę* po raz pierwszy 
Krak Tow. Operowe, w teatrze m. im, J. Słowa- 
ckiego, w dniu 10 bm. Cały zespół sceniczny liczyć 
będzie osób 54, orkiestra za Związku Muzyków 
Polskich osób 40. Główne partie wykonaią cz.ło- 
we siły Kr. Tow, Operowego. Bilety w kasie teae 
tru im. J, Słowackiego w cenie od zi. 1 do 7.50, 

— ZAMIANA BILETÓW NA KONCERT RE- 


VELLERSÓW. Zwraca się uwagę osób. które Zae 
wpatrzyły się w bilety ma koncert Revellersów 
w tcatrze m, im. J, Słowackiego, że z powodu 


przeniesicnia tego występu do sali Starego Teatru, 
należy uskutecznić zamianę biletów, którą przyj= 
muie kasa Starego Teatru w godz. od 9'30 do 1:30 
i od 4—7 wiecz, Koncerty odbędą się 7 i 8 bm. 


—  DZ'SIEJSZY KONCERT SYMFONICZNY 
W TEATRZE IM. I. SŁOWACKIEGO, poprowadzi 
niczwykle serdecznie przyjęty w Krakowie dyry- 


gent Filharmonii warszawsk/ej ji łódzkiej, stały kie 
rownik koncertów ryskich i lipawskich dyr. Broni- 
sław Szułe. Ceny miejsc popularne, ti, od gr. 80 do 
5.50. - 

— Z TEATRU „BAGATELA“, Wczorajsza pre- 
mjera rewietki pt. „Powrót słomianych wdow- 
ców“ cieszyła się dużem powodzeniem, Na pro- 
gram składająsię efektowne skecze, duety, modne 
tanga, oraz „szmencsy”. Na ekranie wspaniały 


i 
ur, 14 


„NOWY WY_ DZIENNIK" poniedziałek 7. 9. 1931 


fis pt. „Poskromienie flirciarki" z Klarą Bow w 
Toli glównej. 

æ- PRYWATNY TEATR OPERUWY WE LWO- 
WIE. Rada miejska we Lwowie uchwaliła na burz 
itwan: posiedzeniu, zakoficzonem a godz. 0.15 w 
nocy z czwartku na piątek sałatwienie sprawy 
teatralnej w sposób następujący: 1) Towarzystwo 

miłośników wpery otrzyma 60.609 subwencji na u- 
ruckomienie prywatnego teatru  muzyczneg”?, 
2) prezydium miasta otrzymało upoważnienie do 
wezwania dzierżawców, aby do 15 września przed- 
stawili komisji teatralnej listę zaangażowanych aT- 
tystów a do 1 października uruchomili teatry. 

TEATR IM J. SŁOWACKIEGO 
Niedziela: Koncert symfoniczny Zaw. Zw. Muzy- 
ków polskich pod dyr. B. Szulca. 
LETNI TEATR ŻYDOWSKI 
(w ogrodzie Hotelu Londyńskiego) 
Niedziela o 8 wiecz: „Złote gody'. 
Poniedziałek o 8 wiecz: „Amerykański Swat“. 
STARY TEATR: 


Poniedz.: Revellersi Polscy „Cołumbja" z udz. 
Z. Karin. 
Wterek: Revellersi Polscy  „Columbja* z udz, 
Z. Karin. 


TEATRY ŚWIETLNE I DŹWIĘKOWE 


APOLLO: „Fra Diavolo“. 

SZTUKA: „Rango*. 

ŚWIATOWID: „Czar walca' (Willy Fritsch). 

UCIECHA: „Afryka mówi” 

WANDA: „Zew ciała — Sewilla, miasto miło- 
ści* (Ramon Novarro). 


REPERTUAR KINOTEATRÓW 


BAGATELA: Na ekranie „Poskromienie flir- 
ciarki" (Clara Bow), rewjetka pt. „Powrót słomia- 
nych wdowców". 

CORSO: „Łzy ukojenia“ (Iris Arlan i Werner 
Pittschau). 

WARSZAWA: .Dama z loży Nr. 13“ 
Garho, Konrad Nagel). 

Niedziela o 8 wiecz.: „Złote Gody" 

Poniedziałek o 8 wiecz.: „Amerykański Swat“. 


L 2 GIE tD Y 


GIEŁDA WARSZAWSKA 
Warszawa, 5. 9. PAT, Akcje: Bank Polski 113. 
Chodorów 116 i pół. Pożyczki: 4-proc. inwestycyj- 
na 84 i pół, 5-proc . konwersyjna 44 i pół, 6-proc. 
dolarowa 66 i pół, 69, 7-proc. stabilizacyjna 66 
1 pół, 71 i pół, Listy zast. BGK. 8-towe %4 
Waluty: Dolary 8,92 i pół, 8.94 i pół, 8.90 i pół. 
Dewizy: Belgja 124.35, 124.66, 124.04, Londyn 43.38 
4 pół, 13.49, 4328, Nowy Jork 8.924, 8.944, 8.904, 
Nowy Jork telegr. 8.928, 3.948, 8.908, Paryż 35.01, 
85.10, 34.92, Praga 26.43 i pół, 2650, 26.37, Szwajca- 
rja 174.10, 174.53, 173.67, Wiedeń 12550, 12581, 
425.19, Włochy 46.70, 46.82, 46.58. 


GIELDA POZNAŃSKA 

Poznańska giełda zbożowa z dnia 5. 9, 1931. Zy- 
to nowe cena orjentacyjna bez zmiany, cena trans- 
akcyjna 45 ton 22.60, 15 ton 22.50, 40 ton 22.25, 45 
ton 2250, pszenlca orjentacyjna 20 i trzy czw. da 
21 i trzy czw. transakcyjna 90 ton 22 i jedna 
czw. jęczmień przemiałowy 21—23, browarowy 17 
Í trzy czw. do 19, owies 17 i pół do 18 i pół, mą- 
ka żytnia 34—35. pszenna 33 i pół do 35 i pół, o- 
tręby pszenne 12—13 grube 13—14, żytnie 12 i pół 
do 13 Tendencja stała. 


GIEŁDA ZURYCHSKA 
Zurych, 5. 9 PAT Paryż 20.11, Londyn 4% i 
trzy czw. Nowy Jurk 5.1287. Belgja 71.37 i pół. 
Włochy 26.82 i jedna czw, Berlin 121.35, Wiedeń 
72.10, Praga 15 19. Warszawa 57.45, Budapeszt 00.12 
1 pół, Bukareszt 303 i trzy ósme 


GIFŁDA WIEDĘXŃSKA 


Wiedeń, 5. 9. PAT Waluty i dewizy: Bukareszt 
4.22 i trzy czw. do 4.24 1 trzy czw. Londyn 3452 
—34.62, Nowy Jork 70995—71245, Paryż 27875 
—27975, Pragą 210? ı jedna ósma do 2110 I je- 
dna ósma. Warszawa 79.43-79.71. Zurych 138.55 
134.55. Amerykańskie 712—716, Niemieckle 168.10 
—16870, Angielskie 34.43—34.59, Szwajcarskie 
138 29—139, Czeskie 20.99 i jedna czw. do 21.11 ije- 
dna czw. 

Papiery wartościowe. Renta koronowa 0385, 
Losy Tureckie 10, Lwów Czerniowce 12.9, Gal. Kar 
paty 1.15. 
a a ean 

— RZESZÓW. Stow Żyd „Makabea* Dzis w 

| niedzielę o godz. 3 nop, w lokalu własnym w Do- 

mu ludowym konwent. Na porządku dziennym znaj 
duje stę: 1) Nasze stanowisko w aktualnych spra- 
wach akademickich. 2) Kierunki ideologiczne w 
ruchu akademickim 3) Dyskusja. Goscie wpro wa- 
daeni przez człouków mile widziani, F 
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Imponujący przebieg zawodów 


o puhar „Nowego Dziennika” 


Przebieg pierwszego dnia zawodów lekkioatlety- 
cznych o puhar „Nowego Dziennika“ świadczy do- 
kitnie, iż zawody nasze stały się wielką manifzsta- 
cią sportu żydowskiego w Polsce. Około dwustu 
sportowców żydowskich, którzy zjechał się do nas, 
wystąpiła wczoraj na boisku „Makkabi“, Ścier: jąc 
się w ambitnej i sportowej walce o moralny Ly tuł 
mistrza klubów żydowskich. Wyrównana klasa we 
wszystkich konkurencjach, dobre wyniki, a wrssz- 
cię dżentelmeński duch sportowy, który panował 
na boisku, były najlepszemi przeiawami, po pięk- 
nycb drogach rozwojowych kroczącego, sportu ży- 
dowskiego, W kilku tylko konkurenciach rozegrano 
wałki finałowe, jakkolwiek punkt ciężkości leży w 
dzisiejszych rozgrywkach, tj. finałach biegów, sko 
kach, rzutach i sztafetach. Dzisiejsze rozgrywki 
rozstrzygną, kto zdobędzie definitywnie tytuł „Naj 
lepszego Żydowskiego Klubu Lekkoatletycznege" 
pusar „Nowego Dziennika", 

Wyniki wczorajszych zawodów były następujące: 

Przedbiegi 100 m pań: I. Glassnerówna (Mak. 
Kraków). 2) Rotsteinówna (ZASS), 1I. Fania 
(Mak. Kraków), 2) Marfeldówna (Dror Lwów), 
Turecka (Mak. 'Kraków), 2) Freiwaldówna (dac 
K aków), 

Półfinaiy 60 m pań: I. Freiwaldówna (Mak. Kra- 
ków) 8,6, 2) Turecka, 

1) Felińska 8.7, 2) 'Wajselifiszówna (Mak. Warsza 
wa), 

80 m przez płotki: 1) Freiwaldówna 14.4, 2) Me- 
tzendorfówna, 3) Weinsteinówna (Mak. Warszawa) 

Rzut oszczepem: 1) Weinste.nówna 27.59, 2) 
Schonmanówna (Makkabi—Bielsko), 3) Bersonów- 
na (ZASS). 

Sko« w wyż: 1) Brylantówna (Mak, Warsz.) 128, 
2) Metzendorfówna, 3) Berlinerówna. 

Międzybiegi 100 m panów (po 7 przedbiegach i 3 
międzybiezach): 

1) Ekstein (Mak. Warsz.) 
Kraków), 

1) Freyer (Dror) 11.8, 2) Bruder (Mak. Kraków), 

1) Hahn (Mak. Kraków) 11.8, 2) Smorgońsk: 
(ZAKS Wilno), 

Rzut oszczepem: 1) Smorgoński (ZAKS Wilno) 
42.69, 2) Feig (Mak. Krak.), 3) Goldstein (Mak. Kra 
hów). 

Skok w wyż: i) Katz (Dror) 157, 2) Siemiatycki 
(ZASS), 3) Birenzweig (ZASS). 

Bieg 3.000 m: 1) Walder (Mak, Warsz.) 9,54, 2) 


11.9. 2) Korn (Mak. 


Judenberg (Dror), 3) Lieberman (Dror). 

Dzisiejsze zawody rozpoczną się o godz. 9,30 
przedpoł. na boiska Makkabi, uroczystem powita- 
niem oraz defiladą zawodmików. Zawody będą się 
odbywały od 9.30 przedpoł, i od 3 pop. 


SENSACYJNE WYNIKI PIERWSZYCH ROZGRY= 
WEK W PIŁCE WODNEJ O MISTRZOSTWO 
POLSKI 
Pierwszy dzień zawodów w piłce wodnej zakoń 
czył się sensacyinemi wynikami, które zaskoczyły: 
opinię sportową. I tak należy w pierwszym rzędzie 
podkreślić niespodziewane zwycięstwo Cracovii 
nad długoletnim wicemistrzem Polski AZS Warsza 
wa oraz wysoką wygraną, w pierwszej połowie 
gry, jaką osiągnęła Makkabi w spotkaniu z mie 

strzem Poznania — Unią. 


CRACOVIA — AZS 3:2 (1:1) 

AZS lekceważy przeciwnika, co pozwala Craco= 
vii na szereg groźnych posunięć. Po zdobyciu pierw 
szego punktu przez Sieńkowskiego, warszawiacy 
grają brutalnie, chcąc wyrównać za wszelką cenę, 
co im się udaje przez Bocheńskiego, Po przerwie 
Kot i Kowalski zapewniają biało-czerwonym zwy” 
cięstw Dia AZSu strzela Kratochwila. Sędziował 
p Steinberg dobrze. 


MAKKABI—UNJA 5:0. 

Gra toczyła sę tylko przez 7 minut, gdyż druży 
na poznańska zrezygnowała po przerwie, tłumacząc 
się zmęczeniem, Makkabi miała przez cały czas 
przewagę, uzyskując bramki przez  Rittermana, 
Soidingerów i Gomrdsteina. Fakt rezygnowania w 
środku z obawy wysokiej przegranej, nie może 
być uważany ze gest sportowy. Sędzia p. Pierni- 
karz. 

Dzisiaj odbędą się w dalszym ciągu rozgrywki 
o godz, 10 przedp. AZS—Makkabi i Unia—Cracovia, 
a o godz. 2.30 pop. Makkabi—Cracovia i Unia— AZS, 
POLSKA PROWADZI W MECZU LBKKOATLE- 

TYCZNYM Z CZECHOSŁOWACJĄ 

Królewska Huta 5. 9. PAT, Wśród wielkiego 
zainteresowania publiczności rozpoczął się w dniu 
dzisiejszym lekkoatlelyczny mecz międzypaństwo- 
wy panów Czechosłowacja — Polska. W pierw- 
szym dniu zawodów prowadzi Polska w siosunku. 
44 i dwie trzecie do 28 i jedna trzecia punktów. (Wy 
niki bardzo dobre, tembardziej, że zostały uzyska- 
ne w czasie przejmującego zimna i ostrego wiatru. 


Walka o sowiecki projeki paktu 


o nieagresji gospodarczej 


na końcowem posiedzeniu komisji europejskiej 


Genewa 5 9. (K) Dziś w południe zakończyła 
się IV sesja komisji europejskiej. Przyjęte spra- 
wozdanie, które będzie przesłane zgromadzeniu Li 
gi Narodów pokrywa się w zupełności ze sprawo- 
zdaniem komisji koordynacyjnej, Największą część 
dzisiejszego posiedzenia wypełniła kilkugodzinna 
dyskusja nad projekten. Litwinowa w sprawie za- 
warcią gospodarczego paktu o nieagresji. Przewo- 
dniczący komisji Motta proponował przekazanie 
tej sprawy komisji gospodarczej Ligi Narodów 
Sprzeciwił się temu projektowi Litwinow w spo- 
sób kategoryczny. W rezultacie przyjęto rezolucję 


kompromisową, wedle której projekt Litwinowa | rodów jest aulorem rozpatrywanego na sesji ma- 


będzie oddany specjalnej komisji, w której zasią- į 


dzie także reprezentant Rosji sowieckiej. 
sja ta może być utworzona dopiero po zatwierdze- 
niu rezolucji przez Ligę Narodów. 


Przychylny nastrój dla Polski 
w Genewie 


Berlin, 5. 9 PAT. Prasa niemiecka donosi, że ro- 
kowania wstępne w Genewie nad kwesiją mniej- 
szości na Górnym Śląskn i w Gdańsku przybrały 


, dla Niemców obrót niepomyślny Według dzienni- 


Komi- : 


| 


ków niemieckich ujawnia się coraz wyraźniej, że 
sekretarjat generalay Ligi Narodów, a zwłaszcza 
wydział mniejszościowy Ligi Narodów jest bar- 
dzo przychylnie ustosunkawany dla Polski. Dyrek- 
tor biura mniejszości narodowych przy Lidze Na- 


jowej sprawozdania w kwesiji Górnego Sląska 
które nie zadowoliło żądań niemieckich. Obecnie 
mają być również czynione próby pójścia Polsce 
na rękę 

| samo) 


Przedwczesna wiadomość o zażegnaniu 
buntu marynarzy chilijskich 


Nowy Jork 5 3 (R) Wbrew doniesieniom, jako- 
by bunt inarynarzy tloty chilijskiej został ARON. 
czony, donoszą dziś z Santiago de Chile, że rebe- 
lianci nie przyjęli warunków rządowych. Rząd 
wydał zarządzenie zakazujące przywozu żywności 
do portu La Serena. w którym znajduje się flota 
zbuntowana, celem zmuszenia rebeljantów głodem 
do kapitulacji. Równocześnie zagroził rząd rebe- 
ljantom, że w razie wyjazdu z portu, będą Ścigani 
przez samoloty i bombardowani. W ręce rządu. 
wpadł telegram organizacji komunistycznej, wzy- 
wający rebeljantów do wytrwania aż do czasu u- 
jecia przez nich władzy państwowej. W następ- 


stwie tego dowodu współpracy komunistów z re- 
beljantami rząd polecił aresztowanie wszystki:h 
przywódców komunistycznych. Dzielnice robotni- 
cze w Sanliago obsadzone wojskiem W Conception 
doszło do krwawych walk ulicznych policji z ko- 
munistami. 


Moskwa. 5. 9. ŻAT, W tych dniach udaje sie do 
Paryża na światowy Kongres geagrafów znakomity 
uszony prof, Samojłowicz. W drodze do Paryża 
prof. Samolłowicz zatrzyma się w Warszawie, gdzie 
wygłosi referat pt. „Ekspedycja ratunkowa na Kras 
sinie oraz ostatnia moja podróż ua Zeppelinie. 


Wydalenie z Łotwy rzekomych 
morderców s. p. Fołówki 
Ryga. 5. 9, (Tel. wl.) Władze łotewskie zakoń- 


czyły śledztwo w sprawie studentów ukraińskich 
Jabłonowskiego i Piątkowskiego, przybyłych z Gdy 
ni na parowcu węglowym bez wizy wiazdowei. Wo 
bgc stwierdzenia braku cech przestępstwa, obaj 
zostaną wysiedleni jako niepożądani cudzoziemcy. 


Jak głosowali członkowie 
Ti; hina Haskiego? 


Haga 5 9. PAT Decyzja trybunału haskiego wie 
kszością 8 głosów przeciwko 7 pozostawiając kwe 
siję niezgodności unji celnej z traktatem w Saitn 
Germain otwartą stwierdza niezgodność unji z 
Protokołem genewskim z 1922 r. Większość po- 
wyższą stanowią: Guerrero (Salvador), Roztwo- 
rowski (Polska), Fromagszot (Francja), Altamira 
'Wiszpania), Urrutia (Kolumbja). Nagolescu (Ru 
munja), Anzilolii (Włochy), Bustemente (Kuba). 6 
sędziów większości, w ich liczbie Roztwerowski, 
wypowiedzieli się w formie deklaracji, Anzilotii w 
formie osobnej noty również za EBP unii 
z Trakttłaem w St. Germain Mniejszość 7 sędziów 
„sformułowała opinję odrębną, uznająca zgodność 
umji celnej z Traktatem w St. Germain i z Proto- 
kołem genewskim Opinję 'ę podpisali: Adatschi 
'(Japonja). Kellog (Stany Zjednoczone). Jaquemins 
(Belgia), Harst (Anglja). Schūcking (Niemcy), Ey- 


'sig (Holandja) i Wang Czung Hiu. z 
Rozbrojenie a mniejszości 
narodowe 


Genewa (ŻAT) W toku obrad zamkniętego 
w tvch dniach kongresu mniejszości narodo- 
wych, podczas dyskusji nad zagadnieniem 
„Rozbrojenie a mniejszości narodowe“ zabrał 
między in. głos przedstawiciel mniejszości ży- 
dowskiej w Czechosłowacji dr. Margules, kló- 
ry usiłował dowieść, w jakim slopniu zaga- 
dnienie rozbrojenia jest ściśle związane z kwe 
slja mniejszości narodowych. Nie ulega żad- 
nej wątpliwości, wywodzi mówca, że w krajach 
w których zagadnienie mniejszości narodo- 
wych nie jest rozwiązane, panuje niepewność 
i niepokój o dzień jutrzejszy, Mimo to niema 
podstaw do przesadnego pesymizmu. Dr. Mar- 
gules uznaje wielkie walory autonomji mniej- 
szościowej w Estonji. Ze sprawozdań, złożo- 
nych na kongresie wynika iż niektóre nniej- 
szości narodowe w krajach europejskich żyją 
we względnie dobrych warurkach, Ma to zna- 
czenie pozytywne. Mniejszości narodowe win- 
ny być uważane nietylko za przedmiol lecz 
również za podmiot polityki ich krajów. Win 
ny one współpracować przy rozwiązywaniu 
wszystkich zagadnień. które stanowią o dobro 
bycie i pokoju Europy. 


7 osób gin'e pod gruzami 
domu 


Katowice, 5, 9. PAT. W nocy 5 września we Fryd 
ku, w powiecie pszczyńskin wskutek silnei wicha 
ry zawaliła się Ściana domu, który w dniu I wrze 
śnia spłonął częściowo od uderzenia pioruna. Pad 
gruzami zginęła rodzina Karola Bęreckiego, skla- 
dająca się z żony i 6-ga dzieci. 8-letni Syn doznał 
ciężkich obrażeń. Borecki był podczas wypadku 
nieobecny w domu, 


Fezczelny napad bandycki 
w Królewskie’ Hucie 


AJ 
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|WACHTER tdi Mecova 1 uein ili- — Nov ości jesienne 


na płaszcze, suknie i kostjumy wełniane, nadeszly. Skład stale zaopatrzony w agfyahię, płótna cze: 


skie na wyprawy ślubne, flancie, aksamuly ii. d. Geny najniższe, 
S OAS 


Katowice 5 9, PAT. Wczoraj w południe ped ' 


pretekstem spisu ludności weszło do mieszkania dy 
rektora Banku ludowego w Kró'ewskiej Hucie 
Franciszka Krótkiego 4 osobników i pod groźba 
użycia broni steroryzowałi służąca, którą związali. 
r.astępnie w pokoju sypialnym przywiązali do dyr 
Krótkiego fotelu, nałożywszy mu na ręce specjal- 
rie przyniesione kajdanki i zakuchiow 

nież usta. Z niezamkni:tych szaf i szuflad zabr3li 
70 marek rentowych, 283 zł. oraz biżuterje. Po 
przeszukaniu mieszkania zasiedli do kolacji. zmu- 
szając dyr Krótkiego do picia. Po dwugodzinny'n 
pobycie sprawcy opuścili mieszkanie. Śladztwo w 
toku. 


z 


A więc wiemy już wszyscy i pogodziliśmy się z 
tem, że w dziedzinie mody kapeluszowej dokonała 
się oryginalna zmiana. Ale co lepsze — te cudeńka, 
jakby z lamusu przeszłości wywągnięte, zaczynaią 
się nawet nam tuż padcbać, Zależy kto że nosi i jak 
się :e nosi, W stosowaniu się do nakazów mody po- 


"winna jednak pran dziwie ciegancka pani zachować 


dużą ostrożność, Ruccz ngosta, że żadua wytworna 
pani nie powinna igirorować mody, ale trzeba ą 
umiejętnie i z umiarem stosować, unikać hyperm — 
dernizmu, który nie dla każdej postąci jest odpow e 
dni. Obok ekstrawazarnckich, śmiałych modeli, ster- 
czących na czubku głowy. zasłaniaiących kompłet- 


zamosąd nad koniokradem | 


Wilno, 5. 9, PAT. Micszkańcy wsi Uraniszki na 
odzinku granmcznym Rowdzieje, mepokojeni byi: | 
częstemii kradzieżami koni, Wszelkie usiłowania pu | 
lici nie dawały przez dłuższy czas rezultatu, Ubie 
głci nocy służący gospodarza Poia Wiern:aszki. 
usłyszawszy podejrzane Sszancry, dochcdzące «zc 
slaim, zaalarmował niezwłccznie sąsiadów, którzy 
otoczyli stajnię : znaleźli tam koniokradów. Złedzie 
je usiłowali zbiec, przyczem jeden z nich, Kicdrys, 
ranil ciężko z rewolweru gospodarza Łukaszewi- 
cza. Wówsczaś oburzeni włościanie obili koniokrada 
tak silnie, że w niespełna godziuę zmatł, Drugiego 


koniokrada oddano w ręce poiicii. 


Stratostera sama , sygnalizu € e 
przyszią pogodę 


Pozostające pod kierownictwem prof. Hergesel- 
la. Aeronautyczne Obserwatorjum w Lindenbergu,. 
od ubiegłej wiosny posługuje się samozapisują- 
cemi aparalami zneicorologicznemi. umieszczonemi 
na balonach, wypuszczanych w siratosferę. Apara- | 
ly ie notują ciśnienie barometryczne i temperaturę 
wyższych warstw atmosfery, kierunek : silę panu- į 
jących tam wiatrów i inne dane. z których można 
odgadnąć pogodę. Dla odczytania dokonanych aulo- 
matycznie zapisów nie potrzeba wcale czekać po- 
wrotu balonu na ziemię. poaieważ sdobyte dane są 
prezkazywane na falach ete. przez zawieszore W 
stratosferze samozavisujace przyrządy innym auto- 
matom, umieszczonym pod diche n cbserwatorjum 

W razie pomnożenia ilości takich punktów reje- 
siracyjno- informacyjnych, cały Świat będzie stale 
irformowany o warunkach :neteosologieznych. pa- 
nujących, w wysokich warstwach atmosfery na- 
szego głobu. a tego rodzaju informacje, dotyczące 
l już mie atmosferycznych, lecz stratosferycznych 


nia iedno oko i ucho, projektowanych przez p. Agnes, 
p. Jeanne Lavin i imie dyktatorki — są jeszcze kam 
pelusze solidne. Kilka przem:łych modeli jesiennych, 
reprodutkujejmy na naszych zdjęciach, z aksamitu, 
z filcu, przybrane zarówno piórami, jak klamrami ji. 
kokardami, Twarzowe i młodociane są przeróżne 
czapeczki z chenilli, filcu łączonego z aksamitem, z 
nowcgo gatunku aksamitu prążkowanego i wzonzy 
stego. Obecnie czapeczki wymagają innęgo wykona 
nia, niż zeszłoroczne, które można bylu samej tie 
piąć na głowie, dzisiaj czapeczka musi mięć rondko» 
sztywniejsza na szpaterii, które nożna dowolnie ugi 
nać i nagumać w różne strony. 


AKA TELEGRAFICZNA 


Praga. 5. 9. ŻAT, Wczoraj wieczorem podcztś 
nabożeństwa w prastarej synagodze w Pradze, do 
synagogi przybył b, król hiszpański Alfons XIII. 
«w tewarzystwie arcyksięcia "Mirandy. Zabawili oni 
w synagodze pół godziny.. 

Nowy Jork, 5. 9. (R) Z kół poinformowanych do- 
noszą że Meksyk w naibliższym czasie zgłosi przy 
siąpienie do Ligi Narodów. 

Barcelona 5. 9, PAT..Pcedczas strzelaniny. jaka 
się wywiązała wczoraj na ulicach Barcelony, trzy 
osoby utraciły życie. 5 je ciężko rannych 16 5. 
sób aresztowanych przewz' policię, sxorzystając z za-. 
mieszania zbiegłn, 

Paryż 5. 9, (B! W Alpach francuskich, gdzie od 
bywaią się obecnie manewry woskowe, podczas 
wczorajszej burzy porażony został piorunem i cęż 
ko sparaliżowany członek najwyższej rady woijeń- 
nei, generu} Jacquemot, 

Londyn. 5. 9. (L) Z Toko donoszą: Na pokła- 
dze krążownika iapońskiego „Notero* wydarzył 
się wybuch zbiornika gazowego. skutkiem czego 6 
marynarzy zostało zrzuconych 'doemorza. gdzie pe 
mieśli śmierć, Oprócz tego 30 irnych marynarzy 
zostało rannych. 

Bassorah 5 9 PAT Epidenja cholery w pew- 
nych prowincjach Iraku rozszerza się . gwatlow 
ra szybkością Od 8 sierpnia zanotowano 78% za 
chorzeń. z czego 3389 śmiertelnych.  Epidemją roz- 
szerza się również wzdluż bicgu Tygrysu. W A- 
mara zanotowano 60 wypadków cholery. z czego 
51 śmiertelnych. j 
EEEE E gg" 
zjawisk mogą się przyczynić do ostatniego rozwią 
zania kwestji przepowiadania pogody Niewiele © 
czasu -dzieli nas od chwili, kiedy niebo nie będzie 
miało dla nas sekretów, a przyszła pogoda będzie. 
czemć równie określonem, jak rozwiązanie zwy- 
kłego równania. ' 
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a NOWY DZIENNIE" 


NAJNOWSZE JESIENNE MODELE DLA PAN. 


čleganckie czółenko na półwysokim obca- 
sie. Wyrabiane z bronzowej giemzy, ozdo- 


bione lakierem. Praktyczna i wygodne. 


WOLNE POSADY 


. SPRZEDAŻ 
ham E dnc 


ADWOKAT prowiuncio- 
nalny przyjmie kəncty« 
pienta, Zgłoszenia god 
„Zdolny koncypient' de 
dm. „N. Dziennika”. 
689x 


POTRZEBNA zdoina, Sa 
modzielna ekspedientka, 
dział bławatny, Zgłosze- 
nia: J. Bandet, Kraków, 
Grodzka 5, 345g 


FANI do prowadzenia 
gospodarstwa i kuchni. 
poszukiwana do natych- 
miastowego  wstąpienią. 
— Zgłoszenia: Szymon 
Strassberg, Kraków, ul. 
Radziwiibywska 25, 

653x 


KTÓRY podróżujący 7 
działu krawatów ħb ar- 
tykułów męskich zabrał 
„by małą kolekcję z bran- 
ży pokrewnej. Oferty do 
Adm. „N. Dziennika“ pod 
„1507“, 382g 


POSAD POSZUKUJA 
me a = "| 


PODRÓŻUJĄCY. Zastęp 
ca z działu męsko—dam- 
skiej modrej galanterii 
pofńczoszniczej, trykolar 
skiej i bieliżnianej, mają- 
cy dobrze zaprowadzoną 
klijentelę w całej Mało- 
polsce, na Śląsku i w Kra 
_ kowie, poszukuje posady 
siałej lub obejmie zastęp 
stwo za prowizią u firm 
poważniejszych. Referen 
cje pierwszorzędne, Zgło 
szenia do Admin. „Now. 
Dziennika“ pod „Dobre 
referencje"... 131x 
NAPIERŚNIKI, staniczki 
kombinacie szyje: Feid- 
blumowa, ul. Sebasti1- 


e 


WAŻNE dla Pań! Już za 
3 zł przerabiam kapek- 
szc według nainowszych 
żurnali. Wykonuje rów- 
nież nowe w.cenie kon- 
kurencyinej, Uwaga ai 
adres: Kraków, a al 
wa 3, drzwi 9, 379g 


FRENUMERATA: s Krakowi 
w Krakowie z otinoszen. do domm 
Na prowinch + przesylką pocztowa 
Zegranica 2 przesyłka pocztowa 

„NOWY DZIENNIK* wychodzi codziennie także w ponmiedz'złki I dni pośw a” 


REALNOŚĆ Kraków X! 
sprzedam za 50.000 Zł. 
Zgłoszenia pod ,200 są- 
żni“ do Adm N. Dzien- 
nika“. 549x 


WÓZKI dziecięce naj 
pięzniejsze modele pe 
leya najtaniej gotówko 
ratami Fabryczny Skład 
Kraków. ZWIERZYNIE- 
CKA 6. 253x 


MEREŻKARKĘ Singer 
jak nową sprzeda okazyj 
nie za Zl, 890 Skład ma- 
szyn, Kraków, Zwierzy- 
niecka 6. 3954 


ENDLÓWKĘ „Singer“ 
jak nową, sprzeda oka- 
zyjnie za Zł. 500: Sklać 
maszyn do szycia, Kra- 
ków, ul. ZWIERZYNIE- 
CKA 6. 264x 


GRAMOFONY, patefony 
płyty — poleca naitanie 
gotówką — Tatami — 
Fabryczny Skład w Kra 
kowie, ul ZWIERZYNIE 
CKA 6. 263x 


FABRYCZNY 
MAGAZYN WÓZKÓW 
dziecięcych Kraków u. 
SZPITALNA Il. 4963 


SPECJALNOŚĆ do no- 
wych mieszkań firank: 
kapy, wyrobu weneckie 
go poleca: M. Strzega- 
wski, Kraków. ul. Stra- 
dcm 25, w podworcu. 
472x 


DYWANY 


linoleum, ceraty, firanki 
kapy. chodniki i portjery. 
M. HALPERN 
Kraków, POSELSKA 18. 
UDOGODNIENIA PRZY 

KUPNIE. 453<T 
Tel. 116-79. Tet, 116.79, 


OKULARY NA. 
NIEJ w wytwórni Gró- 
ssler, optyk, Kraków, 
Grodzka 41. 12p 


WÓZKI DZIECIĘCE 
najtaniej od zł. 60 poleca 
fabryczny skład w Kra- 
kowie, ZWIERZYNIE- 
CKA 6. 693x 


«a 
LJ 


. prow muesięczn. Zł. 660. kwartai, Zi. IE'0C 


LOTTI KORALL 
obecnie 
KOHN i HENENBERG 
Kraków, Grodzka 9 
poleca na 
SZKOLNY i ZIMOWY 
sezon wszelką gat- 
derobę dziecięcą, bie 
bznę damską i dzie- 
<ięcą — wyroby 
sweatrowe. 704x 


PEWNA lokata do 100 
procent zysku, Parce:a 
370 sążni, 36 m. frontu 
południowego, nadająca 
się na każdy cel. lub po- 
dział, piękne położen' e 
Knzemionek, do sprzeda- 
nia okazyjnie, Zgłoszenia 
Piotr Sala, Kraków. ul. 
Bonarka 26, 376g 


SINGERA |leworamienna 


maszyna, jak nowa, Jo 
sprzedania okazyjnie za 
zł. 320, Skład maszyn 
Kraków, ZWIERZYNIE- 
CKA 6. 697x 


DOM parterowy z part- 


celą budowlaną, wyszyn 
kiem wódek, trafiką, wol 
nem mieszkaniem, w Kra 
kowie przy ruchliwej u- 
licy sprzedam lub wy- 
dzwerżawię. Zgłoszenia 
w Adm. „N, Dziennika 
pod „Korzystne warun- 
ki". 353g 


Fason 7505-54 
Modne czółenko na wysokim obcasie, 
ozdobione krokodylową skórą i efek- 
towną klamrą. 


oniedziałek 7 września 1931 


Nr. 241 


Fason 9805-22 


Nasz najnowszy model spacerowego czó- 


łenka, gustownie ozdobionegó. Z 


cieięcego boksu. 


DUŻO PIENIĘDZY ( KOWNOWYSKWWWW 


mogą zarabiać osoby 
wszystkich sfer społecz- 
nych mające rozległe zna 
jomości. Oferty „Batho- 
ty“ Ann, Exp. J. Block- 
ner, Budapest IV, Varos- 
haz ucca 10. 624ch 
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SPRZEDAM sklep kolo- 
mnialny z ` mieszkaniem 
dobrze zaprowadzony, 
na głównej ulicy w Kra- 
kowie, z powodu stosun 
ków rodzinnych.  Zgło- 
szenia do Adm „N. Dzien 
nika“ pod „Zaraz“, 372g 


LUSTRA, oprawę sobra- 
zów, odnawianie starych 


luster poleca najtaniej: 
Kornhauser, w. Staro- 
wiślna 21. 692x 


KILIMY najniższe ceny! 
Kraków, „Ostoja“, ul. 
Lea 5, naprzeciw Parku 
Krakowskiego. 635x 


UNDERWOOD. Smih 
maszyny do p:sama na 
"tariei najdogodniej po- 
ece: Max Löwenstein w 
Krakowie, Zwierzyniec 
ka 8 Telefon 162-50. 


TOREBKI koziowe m3- 
dne po Zł, 5'90, 6'90, 7'90 
poleca WETSTEIN, Kra 
ków, Szewska 18. 626g 


TROCHĘ HUMORU 


Z pewnością istnieje coś pośredniego między człu- 


wiekiem a małpą: 


Między wojskowym a cywilen 


mamy przecież oficera rezerwy, 


w 60 e œ 1860 
„ 666  „ w 198C 
„iGO r. ma 


RÓŻNE 


W WIEDNIU administru 
je domy, załatwia sprze 
daż, kupno, zamianę, po- 
życzki hipoteczne — kon 
cesionowane biuro dok- 
tora praw, b.oficera szta 
bowego. Łaskawe zgłs- 
szenia pod „Wiedeń“ do 
Adm. „N. Dziennika‘, 


WYPOŻYCZALNIA ksią 
żek, Bibljoteka Literacka 
Stradom 19, otwarta jest 
cały dzień bez przerwy. 


NAJWIĘKSZY wybór 
nowości znajdziesz tyl- 
ko w Bibljotęce Litera- 
ckiej. Stradom 19, 645x 


NAJTAŃSZE ŹRÓDŁO 


swetrów, oraz naiwię- 
kszy wybór tychże po- 
leca Fabryka swetrów 
H, Bergera, Kraków, u!. 
Krakowska 6 (w podwor 


cu), tudzież przyjmuje 
się zamówienia — oraz 
przeróbki, 702x 


MACHZORIM! z luma- 
oczemiemmżydowskiemy po 
skiem, niemrieckiem, 
tałesy jedwabne, welnia- 
ne oraz modlitewniki po 
najniższych cenach pole- 
ca księgarnia Judy Born 
steina, Kraków, Krakow- 
ska 12, Kupwje także sta 


me książki hebrajskie — 


NAPRAWĄ dywanów 
kilmów. „Dywan“ Tka 
nia Dywanów Kilimów 
Kraków— Podgórze. ul 
Kingi 9. Telefon 116-0% 

120m 


ZNANA  pierwszorzędna 
pracownia bielizny 
Metzger, Kraków, Bone- 
rowska 5, przyjmuje jak 
dotąd bieliznę specialnie 
męską, 373g 


WAŻNE dla Pań! Zawia 
damiam, iż nadeszły naj- 
świeższe oryginalne mo- 
dele francuskie i wiedefń- 
skie na płaszcze oraz 
suknie, Ceny bardzo przy 
stępne. Polecaiąc się la- 
skawym względom, kre- 
ślę się z poważaniem — 
I. Zaberman, Kraków, ni. 
Starowiślna 33. 370g 


u lub 
V 36 Po. 


*312pRZSM ŻtpE / 


Jedyny, prawdziwie skurcszny 


ADMINISTRACJĘ do- 
mów obejmie adwokat, 
na przystępnych warun- 
kach. Zgłoszenia do Ad- 
min. „Now. Dziennika“ 
pod „Wpływowy'*. 350g 


Sambcz. 5 
GUMY DO WÓZKÓW 
DZIECIĘCYCH naciąga 
na poczekanie Fabrycz. 
ny Skład wózków Kre 
ków. tylko ZWIERZY- 
NIECKA 6. 259x 


PANZEROWA, Kraków 
ul. Agnieszki 1, ma fi! 
pralm i farbiarni Eisen- 
bergera (Fluss) 1 zara- 


zem przyjmuje wszelk 

roboty ręczne i wyp': 

wy Ślubne do hafta. 
615 


P RL 
1E i 
HORÓBY 
UŻYWAJ 


"WENERA" 


pa 


PREZERWATYWY. 03! 
PEWNE 
T-P 
CIENKIE 


STARE iampy wszelkie. 
go rodzaju przerabiat:. 
tanio na modne elektry- 
czne. Również nowe 50 
proc., taniej jak w sklc- 
pach. Upraszam zawia- 
domić  korespondentką. 
bez zobowiazania: Krz- 
ków, Jasna 8, drzwi 18. 

367g 


RINGER Salo unieważ- 
nia zgubioną ksiąźeczi:ę 
Kasy Chorych, 331g 


OGŁOSZENIA: Podsiawa obliczeń jest 1 milimetr wjednym lamie. — Strona w 
teke i nedesłanem ma 3 lamy po 74 miim. =- Strona za tekstem 6 la* 
mów po 37 mim. — Najmnieisze ogloszenie drobne liczymy za 10 słów. 
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